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Przybyto ,

' TZ m do niego interes?

jest rzeczą zbyteczną ustawicznie to konstatować, 
zwłaszcza gdy w niektórych organach prasy rus- 
skiej usiłują przeprowadzić dowód, iż żądania, ja­
kie rząd wspólny stawia delegacjom dla uzupełnie­
nia siły zbrojnej monarchji, służyć mają celom 
awanturniczym i że nasze zamiłowanie pokoju nie 
jest szczerem. Hr. Kalnoky dalekim jest od przy­
puszczenia, że powtarzające się te ustawiczne po­
dejrzewania pewnch dzienników russkich, odżwier- 
ciadlają opinje lepiej poinformowanych kół tamtej­
szych, musiał jednakże zwrócić na nie uwagę, po­
nieważ nie mogą one pozostać bez wpływu na opl­
uję publiczną w Rosji i niemało do spotęgowania 
żywionej tam ku nam nieufności przyczynić się 
muszą.

Położenie polityczne w ogóle pozostało takiem, 
jak wówczas, gdy minister po raz ostatni stawał 
przed forum delegacji austrjackiej (t. j. przed pół- 
rokiem, przyp. red.'). Niepodobna nie stwierdzić, że 
ustawiczna niepewność zmusza wszystkie mocarstwa 
do szukania siły w sobie samych i do utwierdzenia 
się w przekonaniu, że wzmocnienie własnej siły 
zbrojnej stanowi najskuteczniejszą obronę wobec 
niebezpieczeństw, najsilniejszą też rękojmię pokoju. 
Minister wierzy w to, że wszystkie gabinety pragną 
w zasadzie pokoju i gotowe są dołożyć starań swo­
ich do jego utrzymania; mimo tego czuje wszelako 
każdy, że wobec rozlicznych, a potężnych sprzecz­
ności interesów, wobec namiętnie objawiających się 
sprzecznych prądów, za przyszłość ręczyć niepo­
dobna.

Musiroy przeto podobnie, jak nasi sąsiedzi, w spo­
sób organiczny troszczyć się o to, ażeby sprostać 
wszelkim, nawet nieprzewidzianym zadaniom.

Co się tyczy zwłaszcza półwyspu Bałkańskiego, 
to położenie tamtejsze nie nasuwa bynajmniej ko­
nieczności szczegółowego roztrząsania pytań zwią­
zanych z rozwojem stosunków na wschodzie europej­
skim. Niebezpieczeństwa nie pochodzą jedynie ztam- 
tąd. I owszem, byłoby niewłaściwem iniewygodnem 
ożywiać na nowo dyskusję nad kwestjami nieco 
przygasłemi; nie przyniosłoby to pożytku ani nam, 
ani ludom bałkańskim. A,

Teatrzyki: W o d e w 11: dziś „Myszka”, komedja Paillero- 
na, jutro „Myszka”; — Alhambra: dziś „Tajemnice War­
szawy”;—B e 11 e v u e. dziś „Noc wenecka” (8 wieczorem.)

Ogród zoologiczny: ulica, Bagatela. (Otwarty codziennie od 
IC-ej rano do wieczora.)Lombard miejski: Gotówki w kasie lombardu do rozdania na 
zastawy znajduje się nu dzień dzisiejszy rs. 610 kop. 78>/,. 
(Pożyczki wydawane będą. Wykup i prolongata uskute - 
cznia się od 9-ej rano do 1-ej po południu i od 4-ej do 5-ej 
po południu.)

ogłoszenia
Reklamy: za jeden wiersz 

garmontowy albo jego miejsce 
pierwszy raz 25 kop., każdy na­
stępny raz 20 kop.

Ńekrologjat za jeden wiersz 
15 kop.

Zwyczajne i małe ogło­
szenia w dodatkach porannych 
nie zamieszczają się.

Ogłoszeniai prenumera­
tę przyjmuje kantor codziennie 
od 8-ej rano do 8-ej wiecz. w nie­
dziele i święta od 10 do 1 w pot 

poniedz.: Prospera Biskupa. 
Wtóre k: Jana i Pawła M. M 
Środa: Władysława Kr.Węg. 
Czwartek: Ireneusza Bisk. M.

Zakręcił się ua obcasie i gwiźdźąc odszedł do do 
rożki. Obcy tymczasem słuchał cierpliwie niezro­
zumiałej rozmowy —i nagle spytał:

— Co ten młody człowiek powiedział na końcu?
— Nic ciekawego!—odparł chmurno Marek.
— On powiedział „Czertwan“. Kto tu Czertwan? 

Pan zna Czertwana? — rzucił się przybyły niespo­
kojnie.

— Dlaczego nie mam znać!
— No, to prowadź mnie pan do Czertwana! Już

i mnie Jazwigły nie trzeba. Czy to daleko trzeba je­
chać? Niecb pan prowadzi. Zapłacę z ochotą! Wie 
pan—Czertwan, Poświcie...

— A czegóż pan chce od Czertwana?—zagadnął 
Marek, drżąc cały.

— To już ja jemu samemu powiem, panie—od­
parł, chłodniejąc znacznie, obcy.

— Czy pan Órwid?—rzucił głucho Marek.
Nieznajomy cofnął się o krok.
— Pan wie o Orwidach?—zagadnął żywo.
— Od dwudziestu lat czekamy na nich. Czy to 

pan, syn Kazimierza?A nan sam Czertwan, legendowy Czertwan. 
Co » Otr.yniał po,, ua« Iwt?

-. Czytałem list, pisany do pana Jazwigły.
_  Chodźże pan za mną!
Krótkie te pytania i odpowiedzi krzyżowały się 

nadzwyczaj szybko. Nieznajomy, rzuciwszy we­
zwanie, zwrócił się z powrotem do dworca. Marek 
szedł za nim, obserwując z pod oka syna bohatera, 
a swego obecnie pryncypała.

{Dalszy cięg tiusLjpi.)
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DEWAJTIS.
Przez

Marję Rodziewiczównę.

współczesna, uwieńczona na konkursie „Kurjera war­

szawskiego” d. 1-go maja r. b.j

Nr. 170. Dnia 21 czerwca.
—_________ -

PRENUMERATA. g 
Kurjer Warszawski wy- Ej 

chodzi w dni powszednie wie- g 
czorem, w niedziele i święto ra- g 
ho a nadto wychodzą stale g 
* dni powszednie, z wyjątkiem g 
dni poświątecznych, dodatki po- ■ ranne. I

Warunki prenumeraty podano 
w nagłówku numeru gite

*nego.Oddzielna przedpłata na do­
datek poranny pzzyjmowaną byó 
nie może._________

Dziś: Alojzego Gonzagi. 
Piątek: Paulina Bisk. 
Sobota: Agrypiny P. M. 
Niedziela: Nar. Św. Jana Ch.

- (Dalszy ciąg.)
• ota*,n*a^ s'** 8am ze swe£° konceptu i zniknął 
n]J,fUa’ l’° chwili ukazał się na
lov.rm^e* Szczupły, drobny, ubrany bardzo kuso 
im Cl^e» z cygarem w ustach i zuchwałym cyni- 
gareia w zmęczonych oczach, szedł niedbale za tra- 
Waa'eni 2 laseczką w jeduem ręku, a drugą pro- 

®29c za obrożę czarnego pudla. Z pod rozpięte- 
ho.se -a -!aśnia‘a przepaska „Arkonji”, nucił pod 

® niemieckiego walczyka i zaglądał imperty- 
da|ti 0 w oczy kobiet. Wyzywał, zda się, doskau- 

gl?^'.0^ dawno odszedł. Górując nad tłumem, roz- 
wsze strony. Szukał amerykanki; 

MoriUCb*Wał rozmowy, ścigał wzrokiem każdą 
.08°kę- daremnie! Platforma się opróżniała, 

Vr0|j w czeluściach bufetu, rozpływał się po- 
Vlkó 1 otw^r żelazny przywiózł mu nowy zawód 

le?ił głowę i zniechęcony ruszył w stronę do- 
ką, p ’ | ż schodził ze stopni ganku, gdy, tuż za «o- 

‘yszał wymówione nazwisko Jazwigły.

Czwartek.___

"Wschód księżyca o godzinie 5 minut 19 r. 
Zachód „ • ę » r"
Wysokość wody na Wiśle st. 1 c. 10.
Dziś o godzinie 4-e) rano ciepła 14° R.
ZT TeZr/oK JRedakcjl nr 126—Telefon Administr. 111.

Mowa hr. Kalnoky’ego.
— -- -

Pierwsze odezwanie się austriackiego ministra 
spraw zewnętrznych po zmianie tronu w sprzymie­
rzonych Niemczech jest faktem wielkiej doniosłości, 
rzucającym światło na przyszłość polityki obu 
państw.Hr. Kalnoky zabrał głos na poniedziałkowem po­
siedzeniu wydziału budżetowego austrjackiej dele­
gacji, aby stosunek nowy, jaki wytworzył się 
z chwilą wstąpienia na tron niemiecki Wilhelma 
Ii-go, objaśnić i przedstawić Europie.

Treść jego przemówienia, które w części tylko 
było parafrazą mowy czwartkowej, tak się przed­

stawia:Trudno jest mówić dzisiaj o położeniu ogólnom, 
bez zwrócenia oczów na zaszłą wśród objawów po­
wszechnego współczucia zmianę, tronu w Niemczech; 
jesteśmy bowiem złączeni z Niemcami węzłem tak 
serdecznej i ścisłej przyjaźni, że nasuwa się niezbę­
dnie pytanie, jaki wpływ owa zmiana tronu na sto- | 
sunok dwóch mocarstw wywrzeć może?

Śmiało powiedzieć można, że przymierze Niemiec 
i Austrji w ostatnich czasach złożyło świetno próby 
swojej niespożytości; niema bowiem istotniejszego do­
wodu jego siły i trwałości, jak to, że dwukrotna 
zmiana dostojnych monarchów sprzymierzonego pań­
stwa żadnej w niem zmiany nie wywołała i że w 
obu sprzymierzonych mocarstwach ogólne i głębo­
kie panuje przekonanie, iż żadna zmiana w stosun­
ku ich nie nastąpi. To uadajo podstawom przy­
mierza charakter niespożytej mocy.

Minister nie może nie podnieść raz jeszcze, że 
myślą przewodnią przymierza było i jest utrzyma­
nie pokoju i wzajemna obrona sprzymierzonych 
mocarstw przeciw zewnętrznym przeciwnikom. Nie

Drgnął i obejrzał się. Średniego wzrostu, młody 
mężczyzna, ubrany elegancko, z pozoru zakrawają­
cy* ua uczonego przemysłowca, rozmawiał złą niem­
czyzną z głupowatym tragarzem, na którego twarzy 
malowała się chęć pozbycia się obcego typowem 
żmujdzkiem: „ne supruńtuY1

Coś tknęło Marka, zawrócili zbliżył się do rozma­
wiających* Niemiecki język posiadał wraz z odrobi­
ną francuskiego. Przemógł wrodzoną dzikość, pod­
szedł, uchylił czapki i spytał:

— Przepraszam, pan szuka pana Jazwigły?
— Tak, panie!—odparł obcy, dotykając kapelu- i 

sza i z pewnym rodzajem podziwu mierząc wzrost I 

interlokutora.
— ran mu do uiege intern’
— Hm, nie, tak sobie!— zamruczał nowoprzyby­

ły—Pan mi może dostarczyć adresu?
— Mogę.
W tej chwili Witold mijał ich, wracając z bufe­

tu. Jak łobuz gwizdnął przeciągle.
— Phi, phi! jak ty ładnie umiesz po niemiecku’— 

zauważył przystając - czy to przy wołach się nau­
czyłeś? Może pozwolisz cygara? ’

— Dziękuję!
— Niema za co? Długo tu zabawisz?
— Nie wiem!

fehri każdy.m razie. przyjdź do mnie, do ho­
telu. Mam cos nakształt interesu!
hotelu! raz*° będę cię oczekiwał w swoim

Możesz oczekiwać, a potem kaź się wypchać 
i na zielono pomalować. Bądź zdrów, ozdobo Czer- 

twaiiów.

Wschód słońca o godzinie 3 minut 40. 
Zachód , . ’ st
Długość dnia godzm
Przybyto „ ________ _---- a——t----------------------

—~ 1 ___i iJrulcarniat plac Teatralny nr O.
Jttedakcja, Administracja ----- —------ —---------

Wiadomości dworskie. iI

— W dniu onegdajszym o godzinie 8’/a zrana Je­
go Cesarska Wysokość Wielki Książę Michał Miko- ( 
iajewicz wiąz z Synem Sergjuszem Michałowiczem, ( 
raczył w dalszym ciągu przeglądać forty. Po po- i 
Wrocie do pałacu łazienkowskiego o godzinie 1-ej 
s południa Jego Wysokość przyjmował na obiedzie 
20 osób, a pomiędzy innymi dowodzącego wojskami 
jenerał-adjutanta jenerał-gubernatora warszawskie­
go Hurkę i innych wyższych urzędników wojsko­
wych i cywilnych. O godzinie 31/, po południu 
Wielcy Książęta udali się dla obejrzenia fortów na 
prawym brzegu Wisły zkąd powrócili do pałacu o 
godzinie 7’/2 wieczorem. W dniu wczorajszym oko­
ło godziny 8’/2 zrana Ich Cesarskie Wysokości o- 
glądali stację filtrów nowych wodociągów na Ko­
szykach, zkąd podążyli na dworzec kolei terespol- 
•kiej i o godzinie 9% pociągiem nadzwyczajnym 
W towarzystwie p. dowodzącego wojskami okręgu 
udali się do Rembertowa, celem przeglądu artyle- 
rji polowej zgromadzonej na miejscu przeznaczonem 
do ć wir zeń.

kale NDARZ.
Imiona słowiańskie: Dziś Domysława, jutro Broniwoja. 
Zgromadzenia: Posiedzenie centralne członków Towarzy­

stwa dobroczynności. (Ginach Towarzystwa na Krakowsk.- 
Przedm.—6 po południu.) — Półroczna sesja obrachunkowa 

s Zgromadzenia murarzy. (Sala magistratu—6 po południu.)— 
-■Posted zenie członków komisji stałej teorji ogrodnictwa 
*mauk pWyiodniczycli pomocniczych. (Lokal Towarzystwa 
Ogrodniczego, Chmielna—7 wieczorem.)Uroczystości: Wizyta jeneralna ochrony VI-ej przy ulicy 
Żelaznej pod M 19-yro przez delegowanych członków Towa­
rzystwa dobroczynności. (5 po południu.)Wystawy: Wystawa obrazów Krywulta. (Hotel Europej­
ski—-‘od 10-ej rano do 6-ej po południu.) — Wystawa Towa- 
Uystwa sztuk pięknych. (Krak. -Przedm. 15 —od 10-ej ra- 
ho do 6-ej po południu.)Wyidgi: Ostatnie wyścigi konne. (Pole Mokotowskie—

6 po południu.)Teatr® Wielki: dziś przedstawienie trupy liliputów 
»Wszystkie dziewięć czyli burmistrz miasta Pinebergu”, ju- 
!ro przedstawienie trupy liliputów „Wszystkie dziewięć czyli 
j.hrmistrz miasta Pinebergu”; — Letni: dziś „Romeo i Ju­
ba” (występ gościnny panny Anny Soffriti), jutro „Małżeń- 

Apfel”; — Nowy: dziś „Córki na wydaniu’ i „Płaczka 
śmieszek”, jutro „Farinelli”. (8 wieczorem.)
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We Friedenskirche.
(Korespondencja własna Kurjera warszawskiego)

Berlin 19-go czerwca.
Oto Poczdam...
Świątynia, do której podąża orszak pogrzebowy, 

leży w bardzo pięknem położeniu, oblana naokół 
wodą, z jednej tylko strony połączoną jest z teryto- 
rjum Poczdamu.

Droga z Friedrichskron aż do kościoła prowadzi 
po większej części przez alejo wśród ogrodów i tyl­
ko na pewnej przestrzeni, na */6 mili, ciągnie się 
w samem mieście.

Wzruszający był widok konduktu żałobnego. 
Pośród zieleni, odgłos dzwonów kościelnych i ponu­
re warczenie bębnów zlewają się z żałobnemi tona­
mi muzyki wojskowej, grającej marsza pogrzebo­
wego Szopena.

Drzewa w alejach okryte były czarnem suknem. 
Przestrzeń drogi w samym Poczdamie i na placu 
Luizy, aż do samego kościoła Friedenskirche, przy- 
ctroił magistrat miejscowy. Tu właśnie wznosiły się 
wysokie obeliski, pokryte czarnem suknem, na któ­
rych stały czary z płonącą żywicą.

Kościół „Pokoju” w Poczdamie, fundowany przez 
króla Fryderyka Wilhelma IV-go, brata i poprze­
dnika cesarza Wilhelma, zbudowany został w roku 
1848-ym przez architektów Stillera, Hessego i Arni- 
ma, podług wzoru kościoła św. Klemensa w Rzymie. 
Wnętrze kościoła przedstawia widok wspaniały. 
Dwa rzędy jońskich slupów marmurowych podtrzy­
muje sklepienie. W głębi bieleje ołtarz z białego 
marmuru pod baldachimem, podpartym slupami 
z zielonego jaspisu. W ołtarzu zwraca na siebie 
uwagę obraz z mozajki, przedstawiający Chrystusa 
z N. Marją P., św. Piotrem, św. Janem Chrzcicielem 
i św. Klemensem.

Skoro kondukt nadszedł do kościoła, wszyscy idą­
cy przed karawanem, z wyjątkiem księży i pasto­
rów, którzy stanęli przed świątynią, przeszli około 
drzwi kościelnych w zwykłym porządku i dopiero 
zatrzymali się wtedy, gdy karawan stanął przed 
wielkiemi drzwiami. Wówczas zdjęto trumnę i prze­
niesiono na katafalk, stojący na estradzie, obok oł­
tarza. Duchowni, stojący dotąd przed kościołem, 
zajęli teraz swe miejsca, a za nimi wstąpili do świą­
tyni ministrowie, którzy złożyli niesione przez siebie 
Insyguja na taburetach, ustawionych naokoło kata- 
falka. Za ministrami wszedł cesarz Wilhelm, ota­
czający go książęta i przedstawiciele większych 
dworów.

Z obcych książąt byli obecni J. C. M. W, Książę 
Włodzimierz, książę Walji i król szwedzki. Książę 
Leopold austrjacki miał wprawdzie przyjechać, lecz 
w ostatniej chwili zmienił postanowienie.

Po chwili ambasador włoski przystąpił do trumny 
i złożył u stóp katafalku przepyszny wieniec, doda­
jąc, iż czyni to z polecenia swego króla. Jeżeli król 
Humbert nie stawił się osobiście na pogrzeb, uczy­
nił to jedynie na wyraźne życzenie zmarłego, który 
pragnął, aby żałobna ceremonja odbyła się w gronie 
familijnem.

W samej rzeczy, pogrzeb odbywał się nader skro­
mnie. Nabożeństwo odprawił tylko pastor D. Ko­
gel, w asystencji dwóch superintondentów.

Krótki śpiew, modlitwa pastora Kogla, trzy sal­
wy piechoty i 101 wystrzałów armatnich, oto cały 
przebieg smutnej uroczystości...

Po ukończeniu modlitw przeniesiono ciało do za- 
krystji, gdzie pozostanie, dopóki oddzielne mauzo­
leum przy kościele wybudowanem nie będzie.

Oto wszystko... W godzinę tylko po ukończeniu 
ceremonji dla świata, przybyła do kaplicy nieszczę­
sna wdowa z córkami, aby pomodlić się w cichości 
na grobie ukochanego męża. Dr. O.

Z teatrzyków.
„Myszka** Paillerona.

Pączek róży, czy zwiędła kamelja? Wszak wy­
bór nietrudny, nieprawda?

A jednak rzeczywistość zadaje kłam twierdzeniu, 
jakoby pierwszy stał o całe niebo wyżej od ostatniej. 
Zwłaszcza w święcie, w „którym się bawią”, ano- 
malja ta spotyka się często. Dopóki nadmiar sił 
żywotnych wre w organizmie, dopóki mężczyzna 
kocha się w kobiecie, a nie odczuwa potrzeby ko­
chania ko*biety, kamelje zwiędłe odnoszą tryumf ła­
twy, bez współzawodnictwa.

A tymczasem pączek róży pozostaje w ukryciu; 
kto uważnie patrzeć nie umie, nie spostrzega, iż 
roztula listki powoli, że niezgrabny a obojętnie pomi­
jany, zapowiada kwiat piękny i czysty.

Z czasem jednak, gdy gorączka zmysłów przemi­
nie, osobnik, choćby ze świata, w .którym się ba­

wią”, oglądu się w około z rozpaczą: dotąd wystar­
czały kobiety, któro pod zarzutką z koronek miały 
tylko ciało, dziś ideał zmienił się rdzennie, bo o- 
bok zarzutki z koronek, czegoś i czegoś jeszcze, po­
szukuje się duszy.

Szczęśliwi wybrani, którym dano odgadnąć pra­
wdę, iż pierwiastek duchowy przeważa w miłości— 
na długo; szczęśliwi, albowiem ich są rozkosze u- 
czuć dziewiczych i uciech niepokalanych.

Tę to właśnie prawdę, starą jak świat a jak na­
tura prawdziwą, wziął Pailleron za temat do kome- 
dji, którą nazwał „Myszką”.

Kto jest ta Myszka? To dziewczę młodziuchne: 
zahukane i onieśmielone przez otoczenie, to dzie­
cko w opiąji publicznej, w rzeczywistości już—ko­
bieta.

Nazwano ją Myszką, bo jak myszka przesuwa 
się w życiu, cicha i łagodna. Macocha nie dała jej 
ani jednej chwili promiennej, siostra przyrodnia za 
to budzi w niej świadomość uczucia. Z czasów pen- 
sjonarskich tli w dziewczynie iskierka, z której nie 
zdaje sobie sprawy, jakkolwiek Myszka cierpi Już 
mocno, gdy Maks de Simier traktuje ją, jak rzecz 
martwą, podczas gdy ona czuje, iż serce się budzić 
zaczyna.

1 byłaby Myszka cierpiała długo, zawsze może, 
gdyby los szczęśliwy obok świateł nie postawił cie­
niów, pań Pepy Rimbaut i Henninji de Sagnacy, 
kokietek z metodą, wyrobioną długiem doświadcze­
niem. Siła kontrastu zmusza Maksa do zwrócenia 
uwagi na Martę, zwaną Myszką, którą dotąd tra­
ktował, jak dziecko. Bliska obserwacja przekony­
wa go, iż Marta jest już kobietą i to kobietą, która 
kochać umie, i człowiek, zamierzający po raz możo 
setny zawiązać efemeryczny stosunek z kwiatem 
przekwitłym, staje się niewolnikiem rozkwitającej 
róży.

Oto treść komedji Paillerona, mistrza djalogu 
i subtelnego rzucania konturów na kanwie sztuki 
scenicznej. I w „Myszce" znakomity koraedjopisarz 
pozostał sobą: akcja płynie swobodnie i lekko, dow­
cipny djaleg błyszczy iskrami iście francuskiego 
humoru, a widz, śledzący przez trzy akta za nicpo- 
cbwytnem nieledwie zadzierzgiwaniem i rozpląty­
waniem dramatycznego węzła, wychodzi z teatru 
z rzotelnem zadowoleniem estetycznem.

Prawda, iż tak założenie, bajka, jak charaktery 
nie są nowe.

Widzieliśmy po sto razy takie Marty de Moi- 
sand, takie kokoty w zasadzie, jak Pepa lub Her- 
minja, takich Maksów pudżyłych, których do życia 
na serjo pobudza dziewiczość uczucia i siła naiwno­
ści. Wszystko to stare i widziane. Cóż jednak na 
tym świecie nowego? Opromieniona tchnieniem poe­
zji, wyrzeźbiona ręką artysty, zużyta bajka wydaje 
się czemś nowem i zajmnjąeem. 1 będzie zajmującym 
póty, póki na ziemi będą młode a ładne dziewczę­
ta, zniewalające nawet lowelasów do kapitulacji nie 
sztuką, lecz siłą prawdy.

Rozumie się, niepodobna żądać od Wodewilu, aby 
wystawił „Myszkę" wzorowo; potrzeba na to sił 
pierwszorzędnych, gdyż misterna jubilerszczyzna 
Paillerona wymaga więcej, niż dobrych chęci.

Sztuka była graną bardzo starannie.
Niepodobna jodnuk zapomnieć o pannie Wyrwi- 

czówuie, która prostotą i wdziękiem zmuszała pu­
bliczność do zasłużonych oklasków. —r—

WIADOMOŚCI BIEŻĄCE.
= Praie. iriest. pomieszcza w ostatnim numerze 

czasowe przepisy o zastawianiu nieruchomości oraz 
urządzeń fabrycznych przy prolongowaniu opłaty 
akcyzowej.

=. Ministerjum skarbu zawiadomiło izby skarbo­
we, że pensje urzędników, dotkniętych chorobami u- 
mysłowemi i pozostających na wyłącznej opiece 
szpitali lub zakładów leczniczych, wypłacane być 
mogą tymże zakładom, nie inaczej jednakże, jak na 
mocy odezw, podpisanych przez naczelnych leka­
rzy.

= Urzędowe zamknięcie zwiniętego archiwum 
akt dawnych w Kaliszu, jak już o tem donosili­
śmy, nastąpi z dniem 13-ym lipca r. b., po- 
czem, stosownie do decyzji rady państwa, archi­
wum przewieziono będzie do Warszawy. Archi­
wum to, sięgające XIV-go wieku, zawiera doku- 
menta grodzkie i ziemskie dawnego województwa 
kaliskiego, obejmującego ziemie: kaliską, koniń­
ską, sieradzką, Szadkowską, kolską i wieluńską; 
posiana ano również nowsza akta gubornjaluo i li­
czy ogołem kilka tysięcy woluminów. Do zwijania 
i przewiezienia rzeczonych akt delegowani będą u- 
rzęęnicy tutejszego archiwum, poczem archiwum 
kaliskie włączone będzie do głównego archiwum 
Królestwa Polskiego i pomieszczone w jednym z pa­
wilonów archiwum na plać.t Krasińskich.

c= Urząd lekarski m. Warszawy wydał odezwę 
do redakcyj wszystkich czasopism warszawskich, 
ażeby wszelkie ogłoszenia o sprzedaży lekarstw i 
środków leczniczych, Jak niemniej o praktyce leka­
rzy, otwieraniu lecznic i Ł p. drukowane były nie 
inaczej, Jak po przedstawienia pozwolenia urzędu 
lekarskiego.

= Z powodu ospy, grasującej w mieście naszem, 
wydane zostało rozporządzenie, ażeby lekarze cyr- 
kulowi codziennie od godziny 9-ej do 10-ej w kan- 
celarjach cyrkułowych szczepili biednym dzieciom 
bezpłatnie ospę ochronną.

= Na odbytej w dniu wczorajszym przez magi­
strat licytacji na dostawę dla warszawskiej straży 
ogniowej 30,890 funtów nafty i 8,260 fantów świec 
łojowych, oraz dla warszawskiego aresztu policyj­
nego 9,900 funtów nafty, utrzymał się Jan Rozen- 
cweig, który od cen wyszczególnionych w warun­
kach licytacyjnych ustąpił 30*/»*/o •

— Dr. Walter, naczelny lekarz szpitali warszaw­
skich, powrócił do Warszawy.

Jeszcze konkurs „Lutni”.
Autor dwóch zaszczytnie odznaczonych pieśni, na­

desłanych na konkurs „Lutni” zezwolił na otwarcie 
kopert.

Twórcą „Pieśni żołnierza” i „Nokturnu” jest p. 
Eugenjusz Pankiewicz, znany zbieracz śpiewów lu­
dowych oraz autor wiola pieśni, opartych na moty­
wach swojskich.

Odznaczone śpiewy powiększą repertuar „Lutni”, 
cs Założyciele Towarzystwa sztuk pięknych.
Kancolarja Towarzystwa sztuk pięknych, z powo­

du wzmianki uczynionej w nr. 169-ym Kurjera co do 
założycieli tejże instytucji, nadsyła nam następują­
cą notatkę.

„Istotnymi założycielami Towarzystwa sztuk pię­
knych należy nazwać artystów Heintzego i Petzol- 
da, oni to bowiem urzeczywistnili myśl powstałą 
z ich własnej inicjatywy.

Inne osoby, a zwłaszcza artyści należący dzlsiąj 
do najstarszych członków, byli pierwszymi czynny­
mi uczestnikami Towarzystwa.”
= Z gminy ewangelickiej.
Wczoraj o godzinie 4-oj po południu odbyło się 

ogólne roczne zebranie członków zboru gminy ewan­
gelicko-augsburskiej.

Po zagajeniu posiedzenia przez prezesa, odczyta­
no sprawozdanie za rok ubiegły, następnie zaś 
przedstawiono 5 wniosków, z których 4 zostały 
przyjęte.

W końcu posiedzenia dokonani wyborów, a mia­
nowicie, wybrani: na radcę prawnego Oskar Szeller 
(60 g).). na starszego wydziału kasowego Karol 
Mosce (37 gł.), na starszego wydziału opieki Adolf 
Szoltze (62 gł.), na starszego wydziału szpitalnego 
Henryk Strawo (62 gł.), na reprezentantów wy­
działów: budowlanego Bronisław Schmidt (50 gt.) 
i Teofil Lompko (37 gł.), opieki: na lekarza Lud­
wik Anders (56 gh), na członków tegoż wydziału 
Stanisław Pfeifer senior (57 gł.) i Wilhelm An­
ders (63 gł.), na reprezentantów wydz. pogrzebo­
wego Władysław M ilcz (41 gł.), na reprezentan­
tów wydziału porządku Jan Arnold (56 gł.) i Ka­
rol Bewense (40 gł.), do wydziału szpitala i na ap­
tekarza Henryk Klawe (54 gl.), na członków Al­
bert Glaser (38 gł.) i Karol Fogtmau (3ł gł.), 
na członków komitetu zborowego Jozef Kokeli (61), 
Stanislaw Brun senior (58), Józef Bauarfeind (56), 
Ludwik Spiess (56), Karol Kelohen (52), Aleksan­
der Szoltze (51), Gustaw Gebetner (46), Jan Mach- 
naur (39) i Wilhelm Henuobarg (31 gł.).

— Echo z jubileuszu.
Mamy przed sobą przemówienie ministra Boselli 

na obchodzie bonońskiin, przedrukowane in cxlenso 
przez Faniullę.

Orator podnosząc chwalę wszechnicy, nadmienił 
o profesorach polakach, co tam w XV-ym wieku 
wykładali, oraz o Koperniku, który chwilowo tam 
się kształcił.

g= Dobry wniosek.
Dowiadujemy się, iż towarzystwo udziałowe cu­

krowni „Opole” zapisało się ua członka Towarzy­
stwa osad rolnych.

Wniosek w tej sprawie, postawiony pracz hr. Win­
centego Walewskiego na zebraniu ogólnem, przy­
jęty został przez uczestników jednogłośnie.

Przykład godzien naśladownictwa!...
~ Odzież do Cesarstwa.
Bawiący w naszem mieście ajenci z Wologdy P®* 

byli od kilku krawców gotowej odzieży za 2,500 r*"
Wywieziony lewar składa się przeważnie z p»*” 

totów zimowych.
= Uprzejmość niemiecka...
Tam, gdzie idzie o zysk, uprzejmość niemieek® 

nie ma granic...
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Dowodem tego przygotowanie w Hammer, w słyn­
ni fabryce porcelany, całych stosów talerzy, pół- 
:'«ków, filiżanek Itp. z portretami naszveh poetów 
futorów, a więc Mickiewicza, Krasińskiego, Kra* 
jakiego itp.

. Jednocześnie przecież taż sama fabryka na po- 
^Iniczkach swego wyrobu przedstawia rozmaite 
.’tykatury, wyśmiewające słowian w ogólności, 
' Polaków w szczególności.

Aby handel szedł! 
Znowu kantorzyst*. .

t Mieszkający na Nowiniarskiej pod nr. 18, kantorzysta 
y'zma Kotenberg, otriymawssy rs. 940 od Dawida Ka- 
Jńa dla uregulowania wekslu, nie załatwiwszy rachunku, 
* *epa<lł baz wieści.

<a zbiegiem rozesłano listy gończe.
*• Ucieczka aresztantftw. .

podczas przeprowadzania ze szpitala, do wydziału po- 
jljnego, złodzieje Icek Hartman i Jan Czajkowski, po-

J*,*zy ztrai zbiegli. 
ślad złodziel-dezerterów nie natrafiono
Zagadkowe zniknięcie, . , .

>,Piętnastoletni Bronisław Boronczkowski, zamieszkały 
“ Starem Mieście pod nr. 21, wyszedłszy temi dniami 

yotnu więcej nie wrócił.
ho tej pory zaginienege nie odnalezione,
?= Przepadł bez wieści.

|t.w dniu wczorajszym czeladnikowi rzeźniczemu, Jakol- 
lhk®u’ na Pradze wyrwał się z rąk prowadzony na łańcuchu 
’baj.

. Rozhukane zwierzę popędziło w stronę Nowej Pragi, gdzie 
^wróciwszy kilku przechodniów, znikło bez śladu. 

.ho wieczora J. nio mógł odszukać dezertera ocenionego 
’» SOO rs. 

DZISIEJSZKOHITH.
Dstatni dzień biegów...

{ Gonitwa pierwsza. Nagroda Towarzystwa (Beaten 
^dtcap) rs. 500 dla wszystkich koni, które w War- 
j<a*ie w r. 1888-ym biegały, z wyjątkiem zwycięzców 
^Vstansowaiiych. Stawki rs. 50, z których przepad* 
? *B. 15 składa się w przeddzień pierwszego dnia go­
lf *, drugiemu koniowi z nagrody i stawek rs. 150, 

koń cofa swoją stawkę. Bieg 2 wiorsty. Każdy 
,y°*ęzca płaci rs. 10.

Zameldowane: J. Dobrogosta ki, gn. „Rebecca” po 
J ;Shlauderze” i „Alice”, jeźd. Guillam; W. Mysyrow*' 
j,4 kl. kasz. „Emma” po „Saclos” i „Elipsa”, jeźd. Con- 
ui L. Grabowskiego kl. kasz. „M-ine do Parabere po 
Mjanie” i „Dąbrówce”, jeźd. Jones.

$ Gonitwa druga. Nagroda Sprzedażna rs. 500 dl* 
J ^hiich i starszych koni. Stawki rs. 15. Bieg 2 wior- 
?• Waga 145, 16? i 173 fun. Zwycięzca m» byc 
k sprzedania za rs. 800. Jeżeli za rs. 600 to 10 fun., 
u * s- 400 to 15 fuu., za rs. 200 to 20 fun. niesie mniej 

Znaczonej wagi. Przewyżka zc sprzedaży osiągnię- 
,*Pływa do kasy Towarzystwa.

hi 'itiieldowane: J. Dobrogosta e. gn. „Lajnaa” po „Lam- 
1 „Niedola”, jeźd. GuilUm; J. Nilowa ki. kasz.

L^ha" po Dalliam” i „Fricka”, jeźd. Connor? L. Gra- 
U’kisgo kl. gn. „Wanda" po „Warcraft" i „Lnteraa- 
U Jeźd. Jones; .< lir. Ledóohowskiego kl.kaw* >£oun- 
Hę/eressina” po „Lollypop” i „Casaudra , jezd. Spoo- 
i K. Makomaskiego ki, g. „Naniiette" po „Lambton 
pa”, jeźd. NN.

^['0,,itica trzecia. Nagroda „Hrabiów Potookish rs. 
«i 3 letnich ogierów i klaezy, urodzonych w Ro- 
h'J'l'ó|eatwio Polakiem. Stawki rs. 200, z k.óryc 
k spadku rs. 25 opłacono przy mianowaniu, zamknię- 
Mfr* dniu 31 ym grudnia r. 1886-go. Drugiemu ko- 

Połowa stawek i przepadków, trzeci oor* 8W°Jł 
Bieg 2 w. il33sąż. Waga «a •>«!•*» 14&

& fun- niuiJ- Koń, wygrywający na«™* 
głównego zarządu stad rządowych ra< 3,000 , 

fun- nadwagi.
K ^ułdowaae: W. Mysyrowieza og. kasa. „Mefisto* 

” aclo8n i „Mignon”, jeźd. MN.; L. Grabowskiego og.

FOTAfllKfERIINOn
s'"* \v dniu dzisiejszym, o godz. 12-ej w południe, w sali 
.Stacyjnej magistratu cdbędzie się licytacja na budowę 
i/kauu murowanego w dziedzińcu posesji miejskiej A& 40617 
K^k.-Przedm. As 1) i wybrukowanie tegoż dziedzińca. Li- 
l^hcja odbędzie się in minus od sumy kosztorysowej 688 rs.

kop. (vadium 69 rs.)
D. 22-go b. m., o godz. 6-oj po południu, w gmachu To- 

o.'rzystwa dobroczynności odbędzie ,ię posiedzenie komitetu 
(J‘6ki nad wychowuńcami zakładu zierot, do terminów od- 

tymi. alms A-
it'- Kupony z półrocza pierwszego r. 1878-go od listów za- 
v'’iiych pięcie i czteroproeentowyeh serji I-ej z r. 1869-go 
t'teieniane będę na gotowiznę w kasach Towarzystwa kre- 
h. Wego ziemskiego do d. 22-go b. m„ poczem utracę 

wartość.
D. 22-go i 23-go b. m. odbywać się będę doroczne egza- 
w oddziałach równoległych tutejszego Instytutu głu- 

'’hiemych i ociemniałych.
Jutro, o godz. 5-ej po południu, odbędę się ostatnie 

< roku wizyty ieuerahie delegowanych Towarzystwa 
j ^’oczynności w ochronach: Mli XXIII w domu podoiuini- 
'®skim M 8 przy ulicy Freta.

kasz. „Gayarre" po „Gunnersbury” i „Lady Alboin”, 
jeźd. Grimshaw.

Gonitwa czwarta. Nagroda Cesarska rs. 4,000 dla 
ogierów 3-letnich i starszych i klaczy 3-letnich, 4 i 5-le- 
tnioh. Meldować w przeddzień gonitwy ze stawką rs. 
200, drugiemu koniowi z nagrody i stawek rs. 800, trze­
ci koń cofa swoją stawkę. Bieg 4 wiorsty. Waga dla 
ogierów 3 letnich 125 fun., 4-letnich 145 fun., 5-letnich 
i starszych 153 fun. Klacze 5 fun. mniej. Za każdą 
wygraną przedtem Cesarską nagrodę dodajo się 7 fun. 
nadwagi. Jeśli do startu stanio mniej niż 3 konie, to 
nagroda rozegraną nie będzie. Konie zagraniczne do­
puszczają się na następujących warunkach: a) niosą 8. 
fun. nadwagi i b) koń, wygrywający pierwszą nagrodę, 
zostaje w kraju, a po skończeniu wyścigów obowiązko­
wo musi byó sprzedanym przez licytacje, poczynającą 
się od rs. 100.

Zameldowane: L. Grabowskiego kl. gn. „Provence” po 
„Eusebe” i „M-lle du Plessis”, jeźd. Grimshaw; L.Kro- 
nenberga kl. gn. „Mira" po „Kaiser" i „Marie”, jeźd. 
Wilson; stad rządowych w Janowie og. gn. „Kron- 
Princ” po „Kaiser” i „Pani”, jeźd. Spooner; A. hr. Po­
tockiego og. kasz. „Hetman” po „Tifęus” i „Lithuania”, 
jeźd. Connor.

Gonitaa piąta. Nagroda Wilanowska (Steeple cha­
se) rs. 1,200 dla 4-letnich i starszych koni. Stawki rs. 
100, jeżeli przepadek będzie wniesiony do d. 31-gogru­
dnia r. 1887-go w surhie rs. 25, rs. 125, jeżeli przepa­
dek opłacony będzie do d. 1-go kwietnia r. 1888-go 
w sumie rs. 50. Mianujący bez wniesienia przepadku 
wnosi w przeddzień gonitwy rs. 150. Bieg 5 wiorst— 
20 przeszkód, nie wyższych, jak 3'A stop., i nie szer­
szych, jak 8 stóp. Drugiemu koniowi rs. 300, trzecie­
mu rs. 75. Waga 163, 170 i 176 fun. Zwycięzca 
nagrody „Odetty” niesie 5 fun. więcej, nagrody „Horo- 
dna" 6 fun. więcej, dwóch tych nagród 8 fun. więcej. 
Panowie 5 fun. mniej.

Zameldowane: porucznika Nilowa kl. o. gn. „Minu­
ta" po „Honeste” i „Felica", jeźd. Maks; W. Curikowa 
og. gn. „Czatarton” po „Czatar" i „Princesse”, jeźd. 
Punsch; R. Krumnla og. gn. „Hiawatha" po „Albert- 
Wictor" i „School-Girl", jeźd. Salter; A. hr. Potockiego 
kl. gn. „Vasselina” po „Nunham” i „America”, jeźd. 
Strzelecki.

NASI FAWORYCI.
Bieg pierwszy. „M me de 1’arabere”.
Bieg drugi-. „Lajma”.
Bieg trzeci-. „Gayarró”t
Bieg czwarty. „Mira".
Bieg piąty. „Vasselina".
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t S. p. Jan Łukaszewicz, sekretarz cyrknłn 9-go, po 
krótkiej i ciężkiej chorobie, zmarł w dniu 19-ym czerwca 
1888 r., prz.-żywszy lut 32. Pozostała żona wraz z rodziną 
„uprasza krewnych, przyjaciół i kolegów zmarłego na żało­
bne nabożeństwo odbyć się mające w kościele św. Aleksandra 
w dnia 21-ym czerwca, to jest we czwartek, o godzinie 
JO-ej i pół zrana, a następnie na wyprowadzenie zwłok 
w' tymże dniu i z tegoż kośoioia, o godzinie 5*ej po południu 
na cmentarz powązkowski. 2—1939—
t . 1’: Henryk de PhulI, obywatel ziemski, po krótkiej 

i ciężkiej chorobie, przeniósł się do wieczności dnia 20-go 
czerwca 1888 roku, przeżywszy lat 63. Pozostali w głębo­
kim smutku: żona dzieci i brat zapraszają krewnych, przy­
jaciół i znajomych na wyprowadzenie zwłok w dniu 22-im 
czerwca r. b., to jest w piątek, o godzinie 4-ej po południu 
z kaplicy ewangelicko-nugsburskiej przy ulicy Mylnej na 
cmentarz tegoż wyznania odbyć się mające. 2—6g4

j- Za duszę ś. i>. Henryki z Mulertów Leśniewskiej, 
zmarłej w dniu 3-lm grudnia 1887 r., odbędzie się w nadcho­
dzący piątek, to jest dnia 22-go czerwca r. b„ o godzinie Ii-ej 
przed południem nabożeństwo żałobne w kościele powązkow­
skim, poczem nastąpi przeniesienie zwłok z katakumb do 
grobu na tymże cmentarzu, na które to obrzędy pozosta­
ły mąż z dziećmi zaprasza krewnych, przyjaciół i znajo- 
mych. 2—1933—
t Dnia 18 (30-go) maju na Białej Rusi, gdzie się i uro­

dził, zgasł przedwcześnie miody skrzypek ś. p. Henryk 
Korwin-Piotrowski, który talentem swym nietylko zje­
dnywał sobie uznanie i współczucie cywilizowanych ludów 
Europy, ale jeszcze cudną grą swoją obudzał wsiądzie naj­
żywszą sympatję dla ziemi, co podobne wydaja kwiaty,

Jeżeli kto z rodaków czuje się w obowiązku złożenia hoł­
du pamięci młodego pracownika, co oprócz wspomnienia cza- 
rownego smyozkn pozostawił w spuściźnie prace muzyczne i 
literackie, to raczy w modlitwie i pieśni połączyć się z uczu­
ciom kościoła, co w dniu 22-im czerwca r. b., to Jest w pią­
tek, u świętego Krzyża, o godzinie 11-ej zrana, zanosi mo­
dły do Boga o spokój dneha ś. p. Henryka. —1946

+ Krewnym, przyjaciołom i znajomym, którzy tak licznie 
oddali ostatnią posługę ukochanej naszejjmutce i babce ś. p, 
Dorocie a Gerlachów Diehl, składa serdeczne podziękowanie

—1944— pozostałe rodzina.
f Wszystkim krewnym i przyjaciołom, którzy raczvli w 

dniu 16-ym b. m. oddać ostatnią posługę mężowi i oicu na. 
md.™.

—1948~^ J. Guzowska z dziećmi.

TKIa'KSeBXlKX
„KURJEBA WARSZAWSKIEGO".

ŻBerlin 20-go czerwca. (7W. pryie. X. IM —
Tekst orzeczenia, jakie w ręce cesarze Wilhe’m*

złożył Morell Mackenzie, tak się przedstawia: We­
dle mojego zdania, choroba, na którą cesarz Fryde­
ryk umarł, była rakiem. Proces patologiczny rozpo­
czął się prawdopodobnie w głębiej położonych tkan­
kach, chrząstkowata zaś budowa krtani została zaa 
takowaną już w samych początkach. Małą narośl, 
jaką dostrzegłem odwiedzając po raz pierwszy cesa­
rza, usunąłem w toku kilku operaeyj, a wszystkie 
wyjęte przezemnie cząstki przedstawiłem prof. vir- 
chowowi, celem analizy. W cząstkach tych nie mógł 
onznaleśó żadnego śladu raka. Natomiast zbadanie 
wydzielin, którego dokonał w początkach marca 
roku bieżącego prof. Waldeyer, skłoniło tego patologa 
do nabycia przeświadczenia, że choroba jest rakiem. 
Czy choroba w początkach już miała charakter ra­
kowaty lub też nabyła go w późniejszych swoich 
okresach, nie da się orzec. Fakt, ze perichondritis 
i caries chrząstki grały bardzo czynną i ważną rolę 
w rozwoju choroby, bardzo wiele przyłożył się nie 
wątpliwie do uniemożliwienia poznania natury jej 
aż do bardzo niedawnego czasu. Podpisano: Macken­
zie. O ile spostrzeżenia moje od sierpnia pozwalają 
wyrobić sobie zdanie, przyłączam się najzupełniej 
do zdania dra Mackenziego. T. Mark Hoteli,

Her lin 20-go czerwca. (Tel. pry w. Kur. War.)— 
Freisinnige Ztg. powiada, że dotychczasowe przed­
stawienia rezultatów sekcji cesarskiej nie były do- 
kładnemi. Oprócz raka i bronchitis odkryto również 
zapalne zniszczenie błony śluzowej. Ten proces 
zniszczenia, który zaczął się w późniojszym okresie 
właściwej choroby, wywołał zapalenie płuc i oskrze­
li. Myli się przeto National Ztg. przypuszczając, że 
zapalenie płuc było wynikiem przedostania się do 
nich substancyj płynnych. Wynikło ono raczej 
z rozszerzenia się ogólnego stanu zapalnego. Skut­
kiem te go wydzielały się od czasu do czasu owe 
cząsteczki, które badał pod mikroskopem prof. Vir­
chow. Ponieważ stan zaognienia ogólnego nie 
był bezpośrednio owiązany z rakiem, dlatego prof. 
Virchow nie mógł doszukać się w owych cząste­
czkach znamion charakterystycznych rakowatej 
natury.

Jierlin 20-go czerwca. (Tel. pry w. Kur. IR) — 
Vossische Ztg. polemizuje z dziennikami zagranicz- 
netni, które z wstąpieniem na tron cesarza Wilhel- 
Il-go wiążą wróżby wojenne. Odezwy cesarza do 
armji i marynarki dowodzą tylko jego żołnierskich 
upodobań, nie zwiastują zaś bynajmniej wojowni­
czych usposobień.

Jierlln 20-go czerwca. (Tel. pryic. Kur. Har.)— 
Utrzymują, że cesarz Wilhelm zamierza byłego mi­
nistra, Puttkamera, powołać na wysokie i ważne 
Stanowisko. Puttkamer był już na obiedzie u ks. 
bismarka po śmierci cesarza Fryderyka.

Kerlin 20-go czerwca. (Tel. pryw. K. W.)  
Bost oświadcza kategorycznie, że hr. Zedlitz Trtttz- 
schler nie przyjął teki ministra spraw zagranicz­
nych.

Merlin20-go czerwca. (Tel. pryw. Kur. War.)— 
Wydalono dwóch dziennikarzy francuskich.

l*oanań 20-go czerwca. (Tel. pryw. K. Tiar.)— 
Księża, którzy otrzymali od władzy pozwolenie kie­
rowania nauką religji w szkołach, oświadczyli ar­
cybiskupowi, że w obecnych warunkach nie mogą 
korzystać z rzeczonego pozwolenia.

.Poznań 20-go czerwca. (Tel. pryw. K. TP.)  
W tutejszych kierujących sferach polskich postano­
wiono nie ogłaszać adresu czytanego w swoim cza­
sie do cesarza Fryderyka ani odpowiedzi ministe- 
rjalnej.

JBruftcella 20-go czerwca. (T. AJ. póln.) — 
Podczas wczorajszych zaburzeń policja aresztowała 
dziesięć osób.

TELEGRAMVJJANDLOWE.
Berlin 20-go czerwca. (TeL pryw. K. H7.) — 

Giełda trwa w mocnem usposobieniu, które towarzy­
szyło obradom przez cały ciąg posiedzenia. Końco­
wa dążność giełdy bardzo dobra. Wartości russkie 
odniosły dalsze korzyści. Kursa rubli w tranzak- 
Ąjach natychmiastowych podniosły się o 75 fen., 
w końoomiesięoznyeh zaś o 1 markę. Weksle na
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ODPOWIEDZI REDAKCJI.

149.70

179.30,178.70,178 20, 177.—,

SPRAWOZDANIA Z TARGÓW.

wygrały NN-ra:l

Po

Lista przyjezdnych,

179.95
179 70
178 20
180 25
55.—
54 60

126.50
130 —

Salon gastronomiczny przy Handlu 1 
Delikatesów oraz Cygar Hawańskich

otwarty od godz. 11 rano. Jednocześnie poleca 
trzymane świeżo znaczne transporta oryginalnej 
likieru w różnych gatunkach z wyspy Martiniq®e 
w ’Ij i */2 butelkach.—(Telefonu nr 130.—

Wielki i# Cror HawaSskici.
JEl Aguila de Oro Bock et Co
Lu Corona.
Flor de Tabacos Partagas y Co, 
Antonio F. Murias y Co.
Henry Clay.
Manuel Garcja Alonso,
H. Tpmann

i wiele innych znanych marek poleca 
MAGAZYN TABACZNY

Edwarda Westphal
Wierzbowa nr 3, dom hr. Krasińskiego. (%z

W ujukarai łwjjesu M arstawekugo.— Plac Teatralny nr. 473c (nowy 9). J,mboj«ho Hensypo®.-—Bapwuwa 9 (21) Im* 1888 A
Uedaktor; kraAcinok oUaowald. - Wydawoyi Waoław SaymMewaki I Aataaś Pi*aiowj|a (Ad**

ZEGARY, KONTROLUJĄCE
nocnych stróżów

Fabrycznych, Dworskich, Wiejskich i Miejski®^ 
POLECA (66^

F. WORONIECKI,
zegarmistrz, ulica Czysta Kr

□........    JL
— Dywanów, pokrył) Meblowy?'g 

der na konie itp. Skład główny Glelżyńskjfr 
Piotra, Marszałkowska 137.

Akci e d.ż.war.-wieL 
Akcie kredytowe 
W eksieua Lou.hr ót.

, • ®tllS-
Żyto w tow. goto w. 
Żyto na wiosnę

ob. z w, Wilanowa, W. Michałowski nrzęd. z Płocka. B. Ro- 
zenthal kup. z Prus, J. Wolski obywat. z w. Przyłnki, J 
Szmejter ksiądz z w. Wyszkowo.

Hotel Rzymski: M. Rejtlingier stud, z Petersburga, N. 
Surkowa żona policmajst. z Kielc, M. Werezkin urzęd. kol. 
żel. z Kijowa, W. Bec doktor medyc. z Kijowa; K. Dynowski 
lekarz z Kijowa, A. Petrow kapit. z Brześcia, K. Werigina 
żona urzęd. z Bielska, A. Łępicki kapit. z Mławy, L. Płoski 
ob. z Szreńska, G. Komar ob. z Kowna.

Hotel Słowiański: H. Warszawski handl. z Diałoszyna, 
L. Męciński ob. z w. Jarunskows, J. Tenenwnrcel handl 
z Opoczna, A. Peszków urzęd. z Nowogeorgiewska, C. Wo- 
łoszyńska emeryt, z Kijowa, M. Gurjanow ob. z Moąkwy. J. 
Boguszewski rzeźnik zGombina, K.Majdarzeżnikz Gombina, 
K. Tomaszewski wachter z Łomży.

Hotel Saski: A. Mościcki ob. ze Szczuczyna, A. Malew­
ski sędz. śled. ze Stopnicy, A. Janikowicz urzęd. z Makowa, 
W. Horoszewski inżen. z Petersburga, K. Piaszczyński ob. 
z Kutna, K. Ritt ob. z Konstantynowa, D. Łoziński leśniczy 
z Kaługi, A. Wodzyński ob, z Łęczycy, W. Doberski obyw. 
z Łomży, A. Załuski ob. z Łomży.

Hotel Victoria: P. Debil naczel. pow. z Witebska, K. 
Hamper fabr. z Będzina, bar. R. Kampenhauzen ob. z Berli­
na, Z. Bobrowa ob. z m. Nikołajewa, Helena Różkn obyw. 
z m. Nikołajewa, A. Hruszczewo żona pułków, z Moskwy, J. 
Joachim kup. z Berlina, W. Kossakowski ob. z Suwałk, M. 
Bekel żona fabr. z Drezdna.

Hotel Warszawsko-Wiedeński: E. Rafalski obyw. 
z w. Wólki, J. Piszezkowski ob. z w. Litichowa, J. Lipman 
krawiec z m. Tukmna, M. Szumiiin sędz. śled. z Włocławka.

— Stałej prenumeratora.— Zapewne wkrótce doniesiemy" 
dotąd nie przyjechał,

— Panu Antoniemu Wierć.—Bawi w Warszawie do soboL'- 
hotel Europejski.

— Panom L. S. i A. W., stal, prenum. — Fabryka wyr®' 
hów gumowych powstaje przy ulicy Dzielnej, w pobliżu ok®' 
pów miejskich, Bliższych informacyj udzieli p. Heim, 
mieszkały pod > 7-ym przy ulicy Kaczej.

— Zdzisławowi,—Ani ładu, ani składu...
— Zagłobie.—3 kop.
— Biednemu ofcjaliicie to Lfczycy.— Kasy oszczędności i®*' 

nieją przy banku państwo i jedna przy magistracie. Uczę®*' 
nictwo łatwe, uczestnicy dostają książeczki, jako dowody.

— Lokatorowi w sporze o wodf.—Do ekspiracji dawnej um®' 
wy, choćby ustnej, żądać dopłaty nie ma prawa.

— Panu Józefowi Cie. — Notowanie podane przez nas **■ 
panu było w użyciu do początku r. b., my zaś sądziliśmy, ** 
sz. panu o to ostatnie chodzi. Obecnie giełda petersbursk* 
notuje kurs w rublach za 10 f. st.

— Panu Janowi Makowskiemu.—Co do pierwszego zarzut®’ 
rzecz ta zeleży od dyskrecji prowadzącego licytację i ni* 
stanowi wykroczenia; co do drugiego, nie chcemy go wcal® 
podnosić ze względów ogólnych, pozostaje sz. pann jedn** 
droga osobistego zadośćuczynienia.

Motel Angielski: Aleksander Bożenko urzęd. z Siedlec, 
Aleksy Bożeuko dym. porucz. z Siedlec, J. Morzantowicz ob. 
z Płocka, M. Elisiejenkow pułków, z Iwaugrodu, W. Mlicki 
o’o. ż zagranicy, H Kozłowski student z Nowo-Aleksandrji, 
A. Hempel stud, z Nowo-Aleksamirj i, W. Piotrowski stud, 
z Nowo-Aleksandrji, J. Bortkiewicz stud, z Nowo-Aleksan­
drji, M. Pieńkowski stud, z Nowo-Aleksandrji.

Hotel Bruhlowski: F. Ebersbach fabr. z Łodzi, N. Do­
brzańska ob. z zagranicy, J. Kossecki ob. z w. Czerkas, hr. J. 
Szeptycki ob. z w. Czerkas, K. Bernsztil kup. z zagranicy, K. 
Zalewski nses. koleg. z Kalisza, P. Resse ob, zagranicy.

Hotel Europejski: W. Potemkin inżen. ze Smoleńska, 
Helena Montwid-Biaglozor obyw. z Kowna, P. Segen obyw. 
z Berlina, H. Baruet-Sol obyw. z Berlina, J, Wydźga ohyw. 
z Lublina, hr. W. Plater ob. z tn. Telszy, W. Orsetti obyw. 
z Kutna, J. Karako wski ob. z Lipna, W. Rutkowski ob. z w. 
Kroczewo, L. Olszewski ob. z Radomia, B. Kowalczewski ob. 
z Kieic, H. Dębiński ob. z Pińczowa, A. Żyżylenko rad. stan, 
z Petersburga, J. Zo.uszKiewicz urzęd. z Łomży.

Hotel Francuski: M. Beskin ob. z Witebska, M. Bogga- 
wut ases. koleg. z I etersburga, D. Kuklarski ob. z zagranicy, 
A. Koree kup. z Moskwy, Z. Kłaczkowa obyw. z Moskwy t’ 
Pęski ob. z Charkowa.

Hotel Niemiecki: T. Draszyński ob. z w. Przykory TT 
Topoluicki obywat. z w. Koczkowka, A. Hej eksped. drz’ewa 
z Wrocławia, II. Ginsburg kup. z Mińsku, N. Halpern kup 
z Lublina, W. Lewiński obyw. z Lublina, F. Szmidt fabr. ma­
szyn z Łodzi, 11. Sobolewski ob. z Tomaszewa.

Hotel Paryski: S. Hftmmel kup. z zagranicy, R. Tuszow- 
ski ob. z w. Cbiżkowice, G. Jezierski ob. z Makowa, K. Tn- 
mański urzęd. ze-Smoleńska, J. Sobolew tow, prez. sądu okrę­
gowego z Radomia, D. Fiszer dyr. fabr. z Pińska, J. Dobrzyń­
ski obyw. z w. Łysow, A. Lizel knp. z Kijowa, J. Seferin kup. 
z Łodzi, L. Planer obywat. z w. Sanowice, C. Arkawin żona 
kup. z Płocka, F. Ajzenbraun kup. z Łodzi, H. Walman kup. 
z Łodzi, W. Pękowski prezydent z Łodzi.

Hotel Polski: A. Gam kup. z Austrii, K. Kuskowska ob. 
a w. Rnakowo, W. Łoziński obywat. z Żytomierza, J. Niklas

StfeoŹe. (Targ narPradze z dnia 20-go czerwca 1888 r.).— 
Usposobienie targu dzisiejszego było spokojne, targ w ogóle 
mało ożywiony. Dowozy były bardzo ograniczone, dziś przy­
było tylko 12 wagonów kaszy jaglanej, 3 wagony żyta i 4 
wagony owsa. Pszenica bez zmiany, wyborowa po 110—115 
kop., .średnia po 92—98 kop., ordynaryjna po 87 kop. Usposo­
bienie dla żyta stałe, wyborowe po 63 i pół do 65 i pół kop., 
średnie po 61—63 kop., ordynaryjne 56—60 kop. Ceny owsa 
bez zmiany, wyboatowy sprzedawano po 69—72 kop., średni 
po 60—66 kop., ordynau-yjny po 55—58 kop. Kasza jaglana 
zniżkowa, sprzedano tylko jeden wagon wyborowego gatun­
ku po 108 kop.

Wełna.—Antwerpja. Wielkich tranznkcyj nie dopełniono 
na tutejszym targu, cerny jednak są stałe. W dniu 16-ym 
czerwca znajdowało się tutaj 15,806 centnarów wełny z 
Buenos-Ayres, z Montevideo 5,043 centnarów, 6,007 centna­
rów wełny australskiej i 820 centnarów wełny z przylądka 
Dobrej Nadziei.

Chmiel. Nowy~Tomyil. Tranzakcje chmielem spokojne 
Najlepsze gatunki płacą po 70 marek, średuie od 30—40, a 
poślednie 12—15 marek.

Cukier. Londyn. Surowiec poszukiwany i płacą zań do­
bre ceny. Rafinada dosyć ma popytu. Cukier buraczany 
spokojnie.

Okowita. Hamburg 16-gn czerwca. Obie izby hiszpoń- 
skio uchwaliły podatek konsumcyjny w ilości 70 pesetasów 
(56 m.) od hektolitra, co w tych dniach ogłoszonem zostanie. 
Tendencja zniżkowa dla okowity czyniła w ubiegłym tygo­
dniu jeszcze dalsze postępy. Ofiarowano głównie towar z 
prędką dostawą, dla którego, wobec, niepewnych dostaw, 
mniej jest ehęci kupna, tak dalece, że sprzedać go można z 
trudnością przy zniżce 1 marki. Fabrykanci bardzo są zaję­
ci na bliższe terminy i zaopatrzeni w towar. Natomiast brak 
zupełnie zaofiarowania towaru pochodzącego z Borni lub 
Królestwa Polskiego na późniejsze miesiące, lecz i żądań w 
tym względzie niemo. Notowano: na czerwiec 20*/, m, 
płac., na czerwiec-lipiec 20'/, m. płac., na lipiec-sierpień 
20a/łm. płac., na sierpień-wrzesień 213(4 m. płac., na wrze- 
sień-październik 21’/4 m. płac., ńa kwiecień-maj 2O’/4 m, 
płacono.

DOIsISiA SZWAJCARSKA 
dziś, we czwartek, W lelki koncert z nowy®’ 
programem, wykonany przez l-szą Węgierską M»' 
gnacką Orkiestrę na Kenejls jej dyrektor^ 
FÓros Miska. Początek o godz. 7 i" pół. Szcz®' 

góły w afiszach. (1940)

„WIANKÓW
dochód z którego przeznaczony zostanie na rzec* 
Towarzystwa Opieki nad biednemi Matkami i T®' 
warzystwa Miłosierdzia Pań Św. Wincenteg0 

a Paulo.
Bilety są do nabycia w Cukierni Tour®> 

oraz w sklepach p. WandaTina przy placu Teatr»l' 
nym i p. Kołodziejskiego, róg Nowego-Swiatu i W®' 
reckiej.

W toin 23-iin Czerna r. Ł, o nizinie 9-ej 
wieczorem, aa rzece Wiś e, 

staraniem 
WARSZAWSKIEGO 

TOWARZYSTWA WIOŚLARSKIEGO 
zostanie urządzony uroczysty obchód

JJ

Ra. 80 wygrały

Warszawę i na Petersburg lepiej olm. 20 fen. do 

1 m. 50 fon. Pożyczka wschodnia zyskała 10 kop., 
listy likwidacyjne 20 kop., a listy zastawna 40 kop. 
Nadto objęła zwyżka kursa pożyczek konsolidowa­
nych, listów zastawnych russkieb, kuponów celnych, 
obu pożyczek premjowych russkich, 6°/0 russkiej 
pożyczki i najnowszej pożyczki russkiej. Akcjo kre­
dytowe austrjackie podskoczyły o Dyskon­
to prywatne droższe o V4°/0. Żyto staniało o 1 mar- 

w towarze gotowym i o 50 fen. w dostawowym.
Berlin 20 -go czerwca /notowanie alnldyi.

Bil. ban rus. w tr.nat. 180.05 
Weksle na Warszawę 
Wek.naPeters. krótki 
Wek.naPetorsUdłnąf.
Bil. ban. rusk, na dost- 
Wschodnia, poż. H em. 
Listy zast. serji I -ej

Kursa z dnia 19-ięo czerwa- 1
179.25, Ł4.90,54 20, 146.60, 127.50 13050.

Petersburg 20-ą^ czerwca — Weksla na Londyn 113 —. 
Pożyczka premiowa, jl-e.) emisji 275 — Pożyczka premjowa 
11-oj emisji U46’/4. Póiimperjaiy 9.03*/>.

TABELA WYGRANYCH
w piątym dniu ciągnienia 5-ej klasy 150-ej 

Loterji klasycznej.
Dnia 20 czerwca 1888-go roku.

Nr Wygr. rs. Nr Wygr. rs. Nr Wygr rs.
1841 400 10344 400 14688 2,000
4066 200 10872 200 17083 400
4942 400 11210 1,000 17339 1,000
5729 400 12207 400 19308 400
6510 200 13627 200 20024 200
7865 400 13635 400 20643 200
8865 400 13907 200 21244 4,000
9930 20,000 14443 200 22762 200

10246 400 14678 200
10337 400 14682 400

Po Ra. tOO
198 3521 6624 10581 15618 21302
917 4050 8116 11010 16225 22084

1472 5302 8733 11288 17432 22950
2603 6071 8937 11725 18431 23255
2790 6519 10136 14614 18447

NN-ra:
111 2058 4179 6442 890210949 12913 14898 17160 18911 21290

14 74 4201 6612 50 99 14 15041 65 24 92
27 2105 45 64 58 11034 13019 86 17212 59 97
40 67 70 84 93 51 25 15130 14 86 21362
60 72 93 6750 9088 11126 32 31 22 90 21428
67 2234 4375 51 9189 33 41 40 42 19005 33
84 44 4408 6832 99 36 63 63 44 28 74

221 80 46 86 9266 65 68 87 49 42 21527
367 2305 97 6915 77 11283 13124 15204 57 95 57
72 2409 4550 20 9306 11318 65 20 76 19180 86

407 10 4620 7063 83 30 13405 30 17315 19208 21826
9 39 55 85 9435 69 82 15320 34 21 67

38 58 98 96 81 81 98 71 43 99 79
581 2507 4827 7148 86 99 13510 72 17452 19309 94
614 26 50 7201 89 11525 17 93 17547 40 21953

34 2692 66 7327 90 29 96 15558 48 65 63
46 2724 75 30 9621 69 13647 15612 50 19408 22062
83 59 85 86 28 11639 13700 29 17659 19511 22122
86 2829 4904 7461 11702 2 89 17812 18 86

742 81 39 94 68 16 3 93 38 19656 22208
60 2916 82 7512 9717 28 12 15702 43 88 21
94 19 5001 19 25 39 53 48 17901 19722 62

829 63 28 30 35 92 61 65 14 97 74
56 3148 65 38 54 11896 13856 15807 38 19811 81
57 3203 72 41 9809 11921 69 51 60 44 22314
71 96 5117 59 25 2-i 72 54 83 51 76
76 3347 98 7697 41 59 13911 15915 18022 82 22471
96 57 5282 7704 71 65 14071 87 35 19919 22555

923 72 87 7829 90 87 14102 16028 45 •20008 22614
91 75 5307 81 9918 12044 27 74 47 49 22743

1017 3427 15 7909 57 87 39 88 18108 66 79
95 29 45 39 10001 12205 49 16101 17 85 22815

1148 34 96 83 17 51 14233 59 64 20195 41
81 41 5409 8014 42 69 14311 87 66 20222 65

1202 63 30 29 57 72 69 97 18212 24 22909
35 72 41 44 66 12416 89 16319 15 57 41
63 80 42 81 91 17 99 68 48 20514 78
69 3567 52 8128 10161 50 14419 16406 18309 41 79
71 86 5536 38 10230 76 46 38 20 54 23040

1315 3603 55 66 10300 12503 82 50 37 20638 55
70 13 5603 8214 26 19 99 66 44, 64 23120
77 64 22 37 56 24 14516 16500 75 20702 27
79 53 5735 57 10425 30 43 19 18445 12 54

1450 3705 72 75 43 34 92 58 60 14 23200
1560 40 5808 8341 69 12622 99 78 18551 46 60

78 3033 30 57 91 38 14619 16619 53 20838 23324
91 90 81 8425 10547 43 37 68 56 78 37

1613 3912 5919 38 48 58 51 87 83 20901 ól
41 37 6043 79 90 91 72 16721 84 16 72
83 65 6111 8534 91 12715 77 16884 18637 21009 23406
99 88 69 8601 10658 74 14700 88 55 10 11

1733 4015 6216 38 10700 75 10 16913 86 25 41
76 27 17 77 75 79 33 63 18707 74 94

1800 37 19 8737 10803 89 57 94 15 97
24 92 54 40 10 90 64 17030 27 21137
65 93 6359 8816 59 12802 75 50 99 38
70 97 82 53 83 30 14845 63 18811 21200

2015 4128 6402 62 85 53 83 72 18 38
36 64 13 94 109U2 12910 90 17147 23 63
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PRZEGLĄD POLITYCZNY.
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Zaledwie zamknął powieki cesarz Fryderyk, 
już p. Puttkamer wypływa znowu z głębin, w kto-

OgłoBZonia i prenumeratę przyjmuje kantor Kurjera codziennie od godziny 8-ej rano do 8-ej
wieczorem, w niedzielo i święta od godziny 10-ej rano do 1-ej w południe.

Urywei ze wspomnień Monisty węgierskiego.
Przez

Włodzimierza Zagórskiego.

a już p. Puttkamer wypływa znowu z głębin, w któ­
re go wepchnięto, na powierzchnię zwierciadła wód 
politycznych w Prusiech. Niepodobna przypuszczać, 
ażeby cesarz Wilhelm zwrócił mu tekę; o takiej nie­
lojalności, o takim braku czci dla zgasłego świeżo 
rodzica nie można mówić, zwłaszcza w Prusiech, 
w których strąceni raz ministrowie nie powracają 
już nigdy lub bardzo nierychło do władzy. Ale p. 
Puttkamer znajdzie inny smaczny kąsek dla siebie, 
postara się o to ks. Bismark, postara się ta reakcyj­
na kamaryla, która otacza nowego cesarza.

Czyżby gwiazda jenerała Boulangera blednąć już 
miała?—pytają we Francji. Wybór w Charente za­
chwiał silnie podstawami jego wpływu i uroku 
w kraju. Boulanger umiał zawsze opierać się wy­
godnie o jakiś filar, który w danej chwili posiadał 
największą silę. Naprzód protektorem jego był ks. 
Aumale, potem Juljusz Ferry, potem Clemenceau, 
a dziś jest nim wreszcie markiz Rochefort. Otóż te 
nazbyt ścisło niegdyś związki z Juljuszem Ferrym, 
najznakomitszym dzisiaj i dlatego najbardziej znie­
nawidzonym w republice mierności mężem stanu, 
zaszkodziły bardzo Boulaugerowi. Jlappel donosi, 
że kilku członków komitetu akcji bulanżerowekiej 
wystąpiło zeń z indygnacją, odkrywszy ślady, zręcz­
nie zatarte, tego „niby-małżeństwa”.

Zresztą i bonapartyści, głosując w Charente za 
własnym kandydatem, p. Gellibertem des Seguins, 
dowiedli, że zaczynają obawiać się jenerała, a w ka- 

nej cnoty imperjalistycznej nad odszczepieńca rze-

rystokracji, potomkowie magnackich rodów, mło­
dzież bogata, rozpieszczona, do wojennego trudu 
niewłożona, a widząca w wojskowości mundurek 
jono, szabelkę i ostrogi.

Panowie ci nie pełnili chętnie służby przeciw roz­
bójnikom. Wiele tam było trudu, sporo niebezpie­
czeństwa, a mało zaszczytu. Więc też wysługiwa­
no się nami, oszczędzając panków, jak maminych 
synków. Czyniono to jednak grzecznie, schlebiając 
naszej próżności, tak, iż trudno było odmówić uczest­
nictwa w wyprawie, do której zwoływano ochotni­
ków. Czasami nie chciałyjuż nogi służyć, zwła­
szcza, gdy się wróciło z dalekiej wycieczki, ale się 
szło.

— Pan, jako polak, pódziesz z pewnością?—ma­
wiał adjutant.

No i odmów-że tu rycerskiej posługi, gdy ci ktoś 
tak do serca przemówił

Przy takiej to sposobności poznałem Hansa bliżej. 
Przystąpił do mnie w chwili, gdy, powróciwszy wła­
śnie z jednej, wybierałem się na nową wyprawę.

— Geh’st du schon wieder?—zapytał.
— Ja, freulich\ — odparłem z nawpół kwaśnym 

uśmiechem.
— Na, dann geh' i a — zawołał bawarskim swym 

djalektem.
Zameldował się u adjutanta, przewiesił karabin 

przez plecy, zatknął w olstrę, sterczącą z pod giu- 
belty, rewolwer i stanął w szeregu.

Od tej chwiii chodziliśmy zawsze razom na pa­
trole i komendy. A było to dziwne widowisko: on 
wielki, jak piec, a ja mały. Gdyby chciał, byłby 
mógł schować mnie w kieszeni od kamizelki. J

Była ta włóczęga jednak najlepszem ze wszyst­
kiego, co można było robić w Nocerze. Miasteczko 
osadzone w pośród gór, nędzne i nudne, jak wszyst­
kie górskie miasteczka. Jedyną rozrywką w tern 
gnieździć były karty i wysiadywanie w trat or ii przy 
czarce zamrożonego wina. Po za tom nic, ale co się 
nazywa nic! Płeć piękna w swej cnocie stroma, 
tak, jak to góry, co otaczały Nocerę dokoła. Można 
było oszaleć z nudów i rozpaczy! Nielepsze było 
Laviano, gdzieśmy później kautouowali.

(Da)szy cięg.)
m ®zły za nim wiatrem jego porwane, jak on, du- 

em wolności oszalałe i jak on niezwalczone. Nie 
^’rły mu się Mesina, ani mocne Palermo, ni Nea-

• Warownych twierdz przed nim rwały się mu- 
^;‘?10r?0 się kładło przed nim, kiedy płynął, rze- 
HjOby się, iż gdyby chciał tylko, toby z nim w ta- 

Poszty Alpy śnieżne i Apenin wysoki, tak cu-
£Bą była potęga jego imienia.

“yly Włochy wtenczas podobne do ewangelicz- 
8,adzawki Syloe. Co dnia zstępował anioł wol- 
* Z błękitów i mącił ją skrzydłami swemi. Kto 
" tej fali skąpał, ten był uzdrowion i pokrze- 

^.ua całe życie.
a C. * P°iacy, wiec biszpanie i francuzi, 

tir* z\i auglicy, więc rumuni, grecy, czesi, bul- 
p ciągnęli tam, jak gdyby do łaskawego miej- 

^0'1.^byłych z czterech świata końców wcielano 
>lciele?ii yęgierskiej, konsystującej w Nocerze i 
^ięLaj^c®j się z brygantami, których bandy po- 
i*UjLS?yiy się znacznie niedobitkami rozproszonego 

qRuskiego wojska.Ifyj . ®z'asów Walensztejna nie było z pewnością
* ta sam^ chorągwią bardziej lóźnojęzy- 

. llmu- Wszystko to ścigało rozbójników, 
^bi6?n^c.w ten sposób królowi włoskiemu żołd 

anV czekając co powie „Stary”. Stary tym- 
^ia;..* 1 ®i®dział na Caprerze, łowiąc ryby i upra- 
lt*eb n,a^ cg’ddek swój własnemi rękami. A no 
^ołaa cz®kać, aż wypocznie... Jak wypocznie i za- 
. t0 8tan’einy przy nim i zawojujemy świat cały!., 

t WaŻDy w kontyngens stanowili węgrzy. 
ka? mnóstwo dezerterów z austrjackiego* woj- 

tam wsielakoż także i przedstawiciele a­

Za to na komendzie inne życie, nawpół żołnier­
skie, nawpół myśliwskie, tylko, że zwierzęciem, któ- 
regośmy ścigali, byli rozbójnicy. Tu każda chwila 
przynosiła coś nowego. Rozmaitość wrażeń i nie­
bezpieczeństwo napędzały war krwi do głowy; czło­
wiek czuł przynajmniej, że źyje!

A potem ten kraj przecudny, to słońce złote, to 
powietrze tak czyste, „kapiące w piersi, jak oliwa!” 
Pinje, cyprysy i kasztany, gaje oliwne i figowe, 
winnice o soczystych gronach, pomarańczowe i mor­
wowe drzewa, niżej jary skaliste, zarosłe migdałów 
i różowego lauru kwieciem, wyżej góry o bokach 
obrosłych ciemną jedliną, piętrzące się ku niebu 
wysoko—wysoko, by tam orłom służyć za siedlisko 
i wędrowne ugaszczać obłoki.

Kiedy niekiedy wypadało nam się zapuszczać w te 
góry, na łono tej przyrody wiecznym snem ujetej. 
Ale nawet i tam w kamiennych puszczach, gdzie*nie 
rosły kosodrzewy i zamierała roślinność'wszelka, 
nawet tam mogło się oko nasycić różnobarwnym 
widokiem.

Na bezchmurnych nieba błękitach rysowały się 
ostremi kontury zręby szarych granitowych skał. 
Ziudziaie mchy otulały je niby łachmanem purpury. 
Gdzieniegdzie po szczelinach pod skał zasłoną zie­
leniły się wonne alpejskie zioła o krwawych, cierp­
kich jagodach, niby kobierzec tkany szmaragdami
i koralem. Dzikiej tej przyrodzie nadawało słonce 
blasku i barwy, złocąc i rumieniąc granity, rzuca­
jąc chłodne, siue cienie w skał załomy i rozsiewa­
jąc wkoło tęczowe barwy swej palety.

Szczególnego charakteru użyczała temu zmaitw ia- 
łemu pustkowiu ta grobowa cisza które; żaden głos 
nie mącił. Nawet wiatr me przychodził tu wzdychać 

s/elinacb by nie budzie stref tych z ich snu ka­
miennego. Kiedy niekiedy załaskoiał tylko suchym 
szczekiem wyrywając sic z pod twych nóg i 
staczając się w gniewnych podskokach po usypisku 
morenny. Zbudzone ze snu echa, odrzucały łoskot 
ton zdumionym skalom dokoła. Potem zapadało 
wszystko w son, w zmai twhłość i milczenie!...

ciąg nasili.)

■— Poncjusz Merdup Paulin, potomek znakomitego 
domu w Bordeaux, urodził się w r. 353-im po narodze­
niu Chrystusa. Za panowania Walentynjana I-go udał 
*ię do Rzymu, gdzie dostąpił urzędu konsula i gdzie 
nżenił się z bogatą i pobożną niewiastą imieniem Tbe- 
tazja. Straciwszy jedyne dziecię niemowlęciem, Paulin
* r. 389-ym, ulegając namowom żony, ochrzcił się, 
Miększą część ogromnych swych dóbr rozdał między 
Ubogich i wraz z żoną zamieszkał w domku w Hiszpanji. 
W r. 393-im, podczas Bożego Narodzenia, lud w Bar- 
Melonie zmusił go do przyjęcia święceń kapłańskich, 
^dtąd św. Paulin osiadł w Noli, w Kampanji, resztę 
thajątku poświęcił na zbudowanie wspaniałej świątyni 
•W. Feliksa, na wykup od gotów chrześcjan, wziętych
* niewolę, a sam wiódł żywot w modlitwach i umar­
twieniu. W r. 409-ym, wybrany biskupem Noli, zmarł 
d. 22 go czerwca r. 431-go, w 77-ym roku życia. Ciało 
^ego, przewiezione do Rzymu, spoczywa w kościele św. 
Bartłomieja na wyspie Tybru. Listy jego i poemata 
r®ligijne wyszły staraniem jezuity Sacchiniego w Ant- 
*erpji w r. 1662-im. Kościół obchodzi uroczystość je- 
So w dniu jutrzejszym.

— Jutro, o godz. 8-ej zrana, w kaplicy Pana Jezusa
* kościele archikatedraInym św. Jana odprawioną bę- 
*«ie uroczysta wotywa.

- W dniu jutrzejszym, o godz. 9-ej zrana, w ko- 
“ciele św. Ducha (po-paulińskim) przed ołtarzem N. 
*urji Panny Częstochowskiej i ku Jej czci odprawiona 
®Sdzie solenna wotywa. W tymże kościele jutro rozpo­
czyna się 40-godzinne solenne nabożeństwo, zakończa­
jące tygodniowy odpust ku czci Opatrzności Boskiej.

— W kościele św. Trójcy (po-trynitarskim) jutro, 
® godz. 9% zrana, odprawiona będzie przed ołtarzem 
Ąna Jezusa Nazareńskiego wotywa ku uczczeniu Męki 
Bana Jezusa, poczem podawany będzie do ucałowania 
ł*likwjarz z drzewem Krzyża św.

OGŁOSZENIA.
Reklamy: za jeden wiersz 

ganuo itowy albo jego miejsce 
pierwszy raz 25 kop., każdy na • 
stepny raz 20 kop.

PJckrologja: za jeden wiersz 
15 kop.

Zwyczajne ogłoszenia: za 
jeden wiersz pety to wy albo i egu 
miejsce, pierwszy raz 10 kop. 
każdy następny raz 8 kop.

Mało ogłoszenia: za jeden 
wyraz po 2 kop. każdy raz.

R adosiane. za jeden wiersz 
garmontowy rs. 1.

Ogłoszenia do Kuriera ‘przyj- 
mnje także Biuro RaicJneana 
i Frendlera ul. Senatorska 26.

PRENUMERATA.
Kurjera Warszawskiego

"taz z dodatkiem porannym:
W Warszawie: rocznie
9, półrocznie rs. 4 kop. 50,

UWartalnie rs. 2 kop. 25, miesię-
l*nie kop. 75.

odnoszenie do domu dopła-
się miesięcznie kop. 5.

Na prowincji i w Cesar­
stwie: rocznie rs. 12, półrocznie
*’• 6, kwartalnie rs. 3, miesię-

rs. 1.
. Za granicą: miesięcznie

1 kop. 50.
Numer pojedynczy bez doda­

tku kop. 5; dodatek poranny 
‘op. 3. -------- --r - _ _____ ______
Redakcja, Administracja i Itrukarnia: plac Teatralny nr 9. — Telefon Itedakcjl nr 120. — Telefon Ad minis tr. i & i

czypospolitej, który wchodzi z nimi potajemnie 
w konszachty, a publicznie głosi, że republikaninem 
być nie przestał i nie przestanie nigdy,.

Jakkolwiek komitet rewizyjny izby francuskiej 
odroczył się do dnia 25 go października, nie ma je­
dnak nadziei, ażeby wrócił spokój, gdyż rewizjoni­
ści tem natarczywiej agitować postanowili. Ludność 
jost wszelako przeciwną rewizji. Manifestacja dla 
prezydenta Carnota podczas wyścigów na Long- 
champs po wzięciu grand prix przez francuskiego 
„Stuarta” miała to wyraźne znaczenie, że Paryż po­
tępia wszystkich szarlatanów politycznych. Dwa- 
kroć sto tysięcy mieszkańców stolicy demonstrowa­
ło za utrzymaniem dzisiejszego stanu rzeczy. Ma­
nifestacja ta dodała otuchy rządowi, który też po­
stanowił występować odtąd z całą surowością prze­
ciw agitatorom. Nowa „republikańsko-rewizyjna 
federacja” wręczyła Boulangerowi adres, zaopatrzo­
ny w 300 podpisów drobnych kupców paryskich. 
Dwie te manifestacjo stanowią wymowny przykład 
siły i niemocy.

Pierwsze dni nowego ministerjum hiszpańskiego 
Sagasty nie należą do promiennych. Zaledwie sta­
ry prezes nowego gabinetu zdołał przedstawić kor- 
tezom swoich nowych współpracowników starego 
programu, aliści ze wszystkich ław izby padły kn 
niemu zatrute pociski. Montilla piorunował imie­
niem lewicy, Silvela imieniem konserwatystów, Ga- 
mazo, przewódzca grupy protekcjonistów handlo­
wych, imieniem tej idei, a wreszcie del Castillo, któ­
ry nie tail, że opzycja użyła zatargu ministra woj­
ny z marszałkiem Camposem za broń przeciw rządo­
wi. Z tego wnoszą, że marszałek da się obwołać 
przez opozycję jej „sztandarem”. Wspólzawodnic- 

żdym razie przenoszą własnego druha wypróbowa- j two niebezpieczne dla p. Sagasty, a zwłaszcza dla 
’ ” j ‘ ’ -I nowego ministra wojny, który zamierza prowadzić

Wychodzi w dn! powszednia wieczorem, w niedziela i święta rano, a nadto wychodzi 
stale w dni powszednie, z wyjątkiem dni pośwlątecznych, dodatki poranna.
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dalej bez zmiany dzieło reformy, rozpoczęte przez 
poprzednika swego, jenerała Cassolę.

Tym nowym ministrem wojny nie jest organ, jak 
go fałszywie nazwała madrycka ajencja telegrafi- 
na, mistyfikując całą prasę europejską, lecz O’Ry- 
nan. Jest on irlandczykiem z pochodzenia, wycho­
wywał niegdyś w dyscyplinach wojskowych zmar­
łego króla Alfonsa. Dotąd nie skompromitował się 
w żadnem pronunciamiento, i owszem zasłużył się. 
sprawie narodu, nie stronnictwa, jako szef sztabu 
jeneralnego marszałka Quesady poczas ostatniej 
jego wyprawy przeciw rokoszowi karlistów.

Donoszą z Sofji, że jakkolwiek podatki wpływają 
regularnie i rząd potrzeby wszystkie opędza, ogar­
nia przecież sfery kupieckie coraz większy niepo­
kój z powodu, iż zagraniczne firmy kredyt ścieśnia­
ją lub go całkiem odmawiają z przyczyny niepewno­
ści położenia Bułgarji. Zastój handlowy jest naj­
silniejszym obecnie czynnikiem, mogącym zachwiać 
pozycją księcia i rządu. Klasy produkujące i han­
dlujące domagają się zakończenia prowizorjnm 
w jakibądż sposób, gdyż inaczej zagraża im ban­
kructwo! Br. Z.

Wystawa Da placu Ujazdowskim.
VI.

Przedmioty mające związek z chowem I paszą koni.
Skończywszy przegląd inwentarzy żywych, rzuć­

my jeszcze okiem na przedmioty, pozostające w bliż­
szym lub dalszym związku z pracą i chowem koni 
oraz bydła.

Na pierwszem miejscu wymieniamy tn znane do­
brze z poprzednich wystaw wozy i bryczki z fabry­
ki szydłowieckiej, wysoce praktyczne i tanie brycz­
ki z fabryki w Zwierzyńcu (w ordynacji hr. Zamoy­
skich), wreszcie bryczki i powozy p. K. Szulca 
z Warszawy, oraz wyroby kołodziejskie, bednarskie, 
stolarskie, kowalskie i szewckie, wykonane przez 
wychowańców osady poprawczej w Studzieńeu.

Jeżeli z czasem w tej osadzie wprowadzoną zo­
stanie nauka rymarstwa i powrożnictwa, pragnęli­
byśmy ujrzeć kiedyś na wystawie dobre, mocne, 
a tanie chomonta na konie i szleje na woły w ro­
dzaju tych, jakie oglądaliśmy na wołach hr. Miel- 
żyńskiego z Kazimierza, lejce, postronki, uzdy, 
użdzienice, pozostawiając warszawskim siodlarskim 
firmom, cieszącym się tak zasłuźonem uznaniem, 
wyrób wytwornej uprzęży, siodeł i t. p., graniczący 
już z wyrobami gałanteryjnemi, jak o tem świadczą 
okazy, pochodzące z warsztatów p. Jana Ziem­
skiego.

Do tego też działu zaliczymy przyrząd, wysta­
wiony przez p. Konrada Wodzińskiego, a służący 
do wyrabiania czułości w pyska u młodych koni. 
Opis tego przyrządu niewiele budziłby zajęcia 
w niespecjałistach, poprzestajemy więc na krótkiej 
o nim wzmiance; składa się on z popręgu z nad­
stawkę, opatrzoną sprężynami, na które zapinają 
się cugle, idące od wędzidła, znajdującego się w py­
sku konia. Dzięki sprężynom, cugle, chociaż mo­
cno upięte, nie wywierają martwego nacisku na 
pysk konia, ale mają tyle jeszcze swobodnej gry, 
że koń odczuwa, ciągłe ich popuszczanie i przycią­
ganie. Dla złagodzenia drgań sprężyn, to ostatnie 
nie są połączone bezpośrednio z cuglami, lecz do­
piero za pomocą sprężystych gumowych pierścieni, 
co sprawia, że działanie cugli jest bardzo łagodne.

Drugim przedmiotem, wystawionym przez p. Wo­
dzińskiego, jest przyrząd, służący do oduczenia ko­
ni w zaprzęgu od wierzgania. Jest to poprostu pa­
ra szerokich lejców, złączonych na grzbiecie konia 
rzemieniem poprzecznym, aby się nie zsuwały, w je­
dnym końcu upiętych do wędzidła, a w drugim do 
orczyka. Dopóki wierzgający koń idzie spokojnie, 
działanie tych lejc nie daje mu się uczuwać, lecz 
skoro tylko wyrzuci zadem, targnięciem ich zadaje 
sam sobie dotkliwy ból w pysku; skoro tylko zro­
zumie, że sam jest przyczyną przykrości, która go 
za każdem wierzgnięciem spotyka, natenczas w krót­
kim czasie odzwyczaja się od tego brzydkiego na­
łogu.

Wyroby gumowe pp. Kuksza i Lnedkego z War­
szawy w pewnej części mają związek z pracą i 
chowem koni, ponieważ widzimy tu podkładki pod 
podkowy, resory gumowe do bryczek, kapy na no­
gi dla koni, derki i t. p., resztę zaś okazów sta­
nowią przedmioty powszechnie znane, jakoto: u- 
brania, przyrządy opatrunkowe, narzędzia chirur­
giczne i t. d.

Podobnież pomiędzy wyrobami drucianemi p. 
Chrzanowskiego znajdują się kagańce dla psów i 
koni, ale te służą tylko dla wyrobienia prawa oby- 
watohrtwawystawie dla innych, ważniejszych 

wyrobów tej fabryki, jak klatki, sita, manekiny, 
siatki druciane i t. p.

Również i siedzenia druciane zastępujące mate­
race a poniekąd i resory w bryczkach, wyrobu p. 
Neufolda z Warszawy stanowią część tylko wyro­
bów tej fabryki, której druciane materace do łóżek, 
nieprzystępne dla moli i łatwe do utrzymania w jak 
największej czystości, zyskały powszechne uznanie.

P. baron Lesser, gorliwy orędownik sprawy mle­
czarstwa u nas, który na poprzednich wystawach 
tyle poświęcił pracy praktycznym demonstracjom 
pr/y użyciu wielkiej centryfugi do odtłuszczania 
mleka, oraz wszelkich przyrządów do wyrobu ma­
sła i serów służących, w tym roku nie wzbogacił 
wystawy. Brak ten w znacznej części zastąpiła 
Redakcja czasopisma „Gospodarz i Przemysłowiec" 
wystawiając we własnym pawilonie „separator” de 
Laval’a do ręcznego obrotu, służący do oddzielenia 
śmietany ze świeżego mleka i przebieg tej czynno­
ści okazywała dwa razy dziennie. Szkoda, że szczu­
płość miejsca nie dozwalała ciekawym przyjrzeć się 
dokładnie całej manipulacji. Jak w narzędziach 
służących do sprzętu zbóż i traw pastewnych, kosa, 
sierp i grabie ręczne ustąpić muszą na drugi plan 
przed kosiarką, żniwiarką i grabiami konnemi, tak 
dawny, powolny, żmudny i w gruncie rzeczy ko­
sztowny sposób podstawania się mleka i zbierania 
z niego śmietany w stanie zupełnie słodkim, (waru­
nek sine qua non w dobrze prowadzonem mleczar­
stwie), nie wytrzyma porównania z czynnością do­
konaną za pomocą separatora (w mniejszych i śre­
dnich gospodarstwach) lub centryfugi pędzonej kie­
ratem, siłą wody lub pary, w większych, a głównie 
w mleczarniach spółkowych.

Prawda, że przyrząd taki jest kosztowny, ale zwa­
żywszy konieczność, przy sposobach dawniej uży­
wanych budowania specjalnych piwnic, gromadze­
nia ogromnego zapasu lodu do chłodzenia mleka, 
które tym tylko sposobem można zabezpieczyć od 
kwaśnienia, zanim cala śmietana na wierzch się 
wybije, na co przy najlepszej ze wszystkich szwedz­
kiej metodzie Swartz’a lub amerykańskiej Cooley’a 
potrzeba 36 in godzin czasu, wielkiej ilości naczyń 
i licznej obsługi do utrzymania ich w nieskazitelnej 
czystości, musimy przyznać, że użycie centryfugi lub 
separatora, w miarę większej lub mniejszej ilości 
krów dojnych, wypadnio taniej, obok większej wy­
dajności śmietany, co liczne w tym celu* przedsię­
brane doświadczenia niejednokrotnie stwierdziły. 
Przy użyciu tych przyrządów, zanim dojenie krów 
się ukończy, już śmietana będzie wydzieloną z mle­
ka i obróconą na właściwy użytek, odtłuszczone 
zaś, zupełnie słodkie mleko znajdzie zastosowanie 
w kuchni, nadmiar zaś jego użyty na karm dla cie­
ląt i nierogacizny. Tuczenie zatem cieląt i trzody 
stanie się podporą i dopełnieniem każdego gospo­
darstwa nabiałowego, nie mającego zbytu na mleko 
słodkie, całkowite i nie wyrabiające serów.

Widzieliśmy na wystawie sporą ilość nowych po­
mysłów kierzni czyli maślnic do natychmiastowego 
wyrobu masła, przeważnie ze słodkiej śmietany. 
Wszystkie te przyrządy w zasadzie mało się pomię­
dzy sobą różnią, chyba materjałem, z którego są 
zrobione i sposobem nadawania szybkiego ruchu 
skrzydłom rozbijającym śmietanę. Opisywać je tu­
taj byłoby zbytecznem. Dosyć jest powiedzieć, że 
dokładny opis wszelkich kierzni różnego pomysłu, 
patentowanych i niepatentowanych, dotąd używa­
nych i wyszłych z użycia, mógłby stanowić treść 
sporego tomu.

Poprzestać musimy na tej krótkiej wzmiance, do­
dając to tylko, że naszem zdaniem ta kierznia jest 
najlepsza, której budowa jest najprostszą, ponieważ 
taka nie ulega zepsuciu, czego o skomplikowanych 
przyrządach tego rodzaju powiedzieć nie można.

Stanisław Bewieński,

Wskrzeszony prorok.
Biblijny?... Nie. Meteorologiczny?.,. Także nie. 

Może prorok od trzęsienia ziemi?... Nie.
Szanowny czytelnik nie zgadnie prawdopodobnie, 

proszę więc, o cierpliwość, a rzecz się prędko wyjaśni.
Zaćzniemy pomału, ab ono, jak to bywa w starych 

bajkach...
Otóż na piaskach Brandenburgji w dzisiejszym okrę­

gu poczdamskim polował ongi Otto I-szy, założyciel 
marcliji brandenburskiej. Znużony łowami, które 
w owych czasach wyglądały nieco inaczej, niż dzisiaj, 
zasnął w cieniu drzew, a że był zapalonym myśliwym, 
więc mu się śniło, że go napadła rozjuszona łania. Zgo- 
dniejszy z duchem dziejów byłby sen o wilku, ale skoro 
sumienni historycy niemieccy wyraźnie mówią o łani, 
przeto nie godzi się wątpić ani na chwilę, że łagodne 
zresztą zwierzę chciało pobość kogoś, co sobie sam ro­
ścił do tego pretensję. Otton J-szy ślubował z powodu 
owego snu wybudować klasztor na tem miejscu i rze­

czywiście wkrótce stanęły po śród leśnej puszczy wsp»* 
niał® mury klasztoru cystersów, który otrzymał nazw? 
Lehnin,

Uczeni niemieccy wywodzą tę nazwę od słowiańskie* 
go wyrazu: lenie (łania), coby chyba wskazywało, ż® 
może pierwsi zakonnicy byli słowianami. Ba—ale dzi®' 
je stwierdzają, że pobożni cystersi staczali częste walki 
z okolicznymi wendami i że tam niejedna słowiańska 
głowa padła pod toporem germańskim.

W czasie reformacji klasztor coraz więcej upadał, 
a po wymarciu ostatnich kilkunastu mnichów, któryż® 
zabroniono przyjmować nowicjuszów, stał się wkrótce 
smutną ruiną. Dopiero cesarz W ilhelm zarządził odbu­
dowanie tego starożytnego zabytku, ówczesny zaś na­
stępca tronu, a zmarły niedawno cesarz Fryderyk był 
w r. 1877-ym obecny podczas uroczystości zakładani* 
kamienia węgielnego.

Że pierwszy cesarz niemiecki rozkazał odbudować ten 
właśnie pomnik, było to nie bez intencji, o czem prze­
konamy się w dalszym ciągu pruskiej legendy.

Znany w dziejach „wielki kurflrszt” także podobno 
podczas polowania, albo, jak chcą inni, podczas oglę­
dzin klasztoru miał znaleźć przypadkowo w r. 164O-y® 
metalową skrzynkę, w której przechowany był rękopis 
p. t. „Vaticinium B. fratris Hermanni, monachi quon­
dam Lehninensis, qui circa annum 1300 floruit? Ż® 
rękopis był apokryfem nie ulega wątpliwości, tylko co 
do osoby autora-podrabiacza krążyły sprzeczne domy­
sły. Padały podejrzenia na rozmaite osobistości, a na­
turalnie, jak zwykle, także i na jezuitów.

Owo proroctwo spisane było w stu leoninach (rymo­
wany hexameter i pentameter') oczywiście w języku ła­
cińskim i zawierało przepowiednię przyszłych losów dy- 
nastji Hohenzollernów. W tak ciasnych ramach autor 
nie mógł pomieścić żadnych szczegółów imusiał poprze­
stać na ogólnikach, co zresztą czyni każdy rozsądny 
prorok, jeżeli się nie chce narazić na kompromitację, 
chociażby po śmierci.

Całość dla nieniemieckich czytelników nie ma aktnal* 
negojinteresu, dopiero końcowy ustęp ze względu na osta­
tnie wypadki nie jest pozbawiony attyckiej soli. Ja­
snowidzący prorok przepowiada, że dom Hohenzoller­
nów dojdzie do największej w świecie potęgi i że pote® 
runie ostatni z tego rodu, a Rzym odniesie zwycięstwo 
nad Lutrem...

Cesarz Wilhelm, wierny tradycjom trzeźwego racjo­
nalizmu, a może w upojeniu potęgi, kazał odbudować 
owe mury—zawistne fatum zrobiło swoje i położyło że­
lazną dłoń na schorzałej postaci królewskiego męczen­
nika.

Przypadek, nic więcej, jak tylko przypadek—a je­
dnak ile w nim nauki... —hi—

........................- -- ....... i
WIADOMOŚCI BIEŻĄCE.

== Petersburskie towarzystwo ekonomiczne, 
lem poparcia handlu suszonemi owocami, zamierz® 
urządzić w Petersburgu d. 12-go listopada wystaw? 
takich owoców. W wystawie przyjąć mogą udzia* 
wszyscy producenci z całego państwa.

= Dzienniki petersburskie donoszą, iż tamtej®1 
hurtownicy postanowili podwyższyć cenę herbaty- 
Kupcy petersburscy porozumiewają się równik 
z innymi hurtownikami.

= P. o. oberpolicmajstra poleca starszym dozor­
com policyjnym dopilnować, aby wszystkie dziecl 
obowiązkowo miały zaszczepioną ospę. Bezpłatn0 
szczepienie ospy odbywa się: w instytucie pr*X 
szpitalu Dzieciątka Jezus we wtorki, czwartki i 
boty, oprócz dni świątecznych, od godz. 9 ej rano 
12-ej w południe; w starozakonnym szpitaliku dzi0' 
cięcym imienia małżonków Bershonów i Baum®' 
nó*w w poniedziałki, środy i piątki, od godz. 9-ej 00 
10-ej rano, dla wszystkich dzieci bez różnicy w/' 
znania; wreszcie w kancelarjaeh cyrkułowych 
wtorki i czwartki, od 9-ej do 10-ej rano. Lekart® 
miejscy obowiązani są każdego poniedziałku skl®' 
dać urzędowi lekarskiemu raporta o liczbie dokon®' 
nych szczepień z wskazaniem rezultatu zaszcz0' 
pienia.

= Dzisiejszy rozkaz policyjny zamieszcza l*9^ 
22-ch właścicieli i rządców posesyj, skazany0- 
w drodze administracyjnej za wykroczenia melds0' 
dowe na kary pieniężne od 2 do 10 rs. każdy.

— Z polecenia p. o. oberpolicmajstra została 
mianowana komisja, która się zajiuie sprawd® 
niem ksiąg rachunkowych wszystkich cyrkuł0 ' 
Członkami komisji są: kapitan Hojrzewski, ko®, 
sarz cyrkułu sobornogo, jako przewodniczący, * 0 
pitan Rodkiewicz i referenci zarządu policy)0®6 
pp.: Dzierżanowski i Bitner.

— Od kilku dni odbywają się w Konstancji 
rady przedstawicieli kolejowych, na które ; 
chali też reprezentanci kolei krajowych. Popi'2 
zjazd w r. z. odbył się w Salzburgu. Przedmi° 
obrad są sprawy ogóluo-kolejowe, a główni* *Pr* 
taryfowe.



9KUR JER WARSZAWSKL-Duh 21 eaerwflt 1888 W
dyńskich, a ztąd do dzisiejszego budynku w pałacu 
hr. Stanisława Potockiego.

Racz pan przyjąć itd.
Tytus Maleszewski.1*

wstąpiła do zgromadzenia szarytek i pierwsze obo­
wiązki zaczęła pełnić przy chorych w szpitalu 
szczebrzeszyńskim.

Ś. p. siostra Anna była czynną nietylko w tym 
szpitalu, ale i w Białej, Pułtusku oraz w Lublinie, 
a następnie w Warszawie w szpitalach św. Ducha 
i św. Rocha.

W ostatnich czasach, jako inwalidka, pozostawa­
ła przy instytucji św. Kazimierza, gdzie też zakoń­
czyła swój żywot, przeżywszy lat 80.

= Z literatury.
* „Rlędy społeczne obecnych czasów”.
Czcigodny dziekan, ks. Jan Prusałajtys, osiadłszy 

na spoczynku w Warszawie, wziął się do pracy pi 
śmieuniczej i literaturę etyczną nowym przyczyn 
kiem wzbogacił.

Książka ta Eljasza Meric nosi tytuł: „Błędy spo. 
łeczne obecnych czasów” i jak sama jej nazwa oka­
zuje, służy do rozwiązania wielu spraw na dobie.

Dzieło Merica występuje przeciw nowoczesnej 
moralności, którą wyosobniono od wiary i nadano jej 
stanowisko niezależne od całości rodziny i trady­
cyjnego szematu wychowania.

Wobec tego etyka chrześcjańska musiała swoją 
teorję wypowiedzieć i stanąć po stronie wiary, nie- 
rozwiązalności małżeństwa i moralności w kształce­
niu dziatwy, wreszcie ocenić musiała stanowisko, 
zajęte przez dzisiejszą filozofję.

Ztąd podział książki na wykład o rozwodach i 
wychowaniu, w których autor przechodzi do kwe- 
stji robotniczej i walki o zarobki, będącej wła­
śnie skutkiem fałszywych teoryj ekonomicznych i 
nauki bez Boga, oraz zasad chrześcjańskich.

Argumentacja autora tak jest jasną, że wywody 
jego z pewnością każdemu do przekonania trafią.

Tłumaczowi należy się podzięka za umiejętny 
wybór przedmiotu i sumienny przekład, który usku­
tecznił pięknym językiem, co w czasach dzisiej­
szych stanowi prawdziwą zasługę.

* Wyszło z druku trzecie wydanie kursu wyższe­
go podręcznika naukowogo „Najlepsza metoda” do 
nauki języka niemieckiego przez Platona v. Reuss- 
nera.

Oprócz małego dodatku w uzupełnieniu pisowni 
niemieckiej nie różni się wydanio to w niczein od 
poprzedniego.

Równocześnie wyszła z pod prasy powieść ro­
mantyczna „Myśliwi giemz” przez L. Rellstaba, ja­
ko odbitka z tłómaczenia w kluczu powyższej me­
tody niemieckiej przez p. P. V. Reussnera.

= Z teatru i muzyki.
* Senator Gudowski, prezes teatrów warszaw­

skich, zamierza udać się w pierwszych dniach lipca 
na urlop, który z polecenia lekarzy spędzi w kąpie­
lach zagranicznych.

* Afisze jutrzejsze zapowiedzą w teatrze Letnim 
komedję Kazimierza Zalewskiego „Małżeństwo Ap- 
fel” (z udziałem Żółkowskiego), a w teatrze Nowym 
operetkę Zumpego „Farinelli”.

W roli Ernesta w „Małżeństwie Apfel”, grywanej 
przez p. Tatarkiewicza, wystąpi p. Sobiesław.

* „Król Lear" Szekspira wznowiony być ma wkrót­
ce na scenie teatru Letniego z p. Ładnowskim w ty­
tułowej roli.

Role Goneryli i Kordelji objęły świeżo panie Bar­
szczewska i Noiretówna.

* O uzyskanie debiutów na scenie warszawskiej 
ubiega się p. Antoni Siemiaszko, artysta teatru kra­
kowskiego.

* W augielskiem Academy znajdujemy pochwalny 
artykuł dla braci Reszków za ich występy w „Hu- 
gonotach”, „Afrykance” i „Fauście”.

Artyści nasi występowali w Covent Garden.
= Art. nad.
„Szanowny redaktorze 1
Lat 30—zdaje się przeciąg czasu niedługi, fakta 

więc z owej epoki nie powinny o tyle zacierać się 
w pamięci, aby już dzisiaj niedokładnie były przed­
stawiane, że zaś z czasem przedmiot poruszony 
w hurjerze w nrach z dnia 18-go, 19-go i 20-go b. m. 
może służyć za materjał do historji tutejsze­
go Towarzystwa sztuk pięknych, jako współczesny, 
poczuwam się do obowiązku wyświetlenia prawdy.

Głównym inicjatorem wystawy Towarzystwa' 
jest Alfred Schouppe.

Jego to niestrudzonym staraniom i zabiegom za­
wdzięczamy byt dzisiejszego Towarzystwa

Czynny jednakże udział w opracowaniu ustawy 
przyjmowali: Gerson, Simmler, Brodowski, Cegiel- 
Petzoid°StrZeWSk1’ Lei’0U6’ Rycerski» Sypniewski,

Narady te odbywały się wówczas w pracowni 
Gersona, wystawę zaś otwarto naprzód w nieegzy- 
stującym już dziś domu Mokronowskich na rogu 
Krakowskiego-Przedmieścia i Królewskiej, 
przeniesiona została do b. hotelu Gerlacha, dziś ho­
tel Europejski, następnie do zabudowań po-beruar- 

Wystawa pracy kobiet.
W lokalu „nowej szkoły rzemiosł dla kobiet” przy 

ulicy Trębackiej pod nr. 2-im została otwarta wy­
stawa prac, wykonanych przez uczennice tego za­
kładu.

W dwóch salach szkolnych, czasowo otwartych 
dla publiczności, umieszczono wyroby z zakresu: 
kroju sukien i bielizny, szycia, strojów, koronkar­
stwa, pończoszuictwa, trykotarstwa, haftu, ręka- 
wicznictwa, krawaciarstwa, szewctwa, litogrąfji, 
metalorytnictwa, malowania, heljomiujatur, malar­
stwa stosowanego, tokarstwa, koszykarstwa, oraz 
introligatorstwa.

Każdy z działów zawiera, oprócz wyrobów goto­
wych, ułożoną poglądowo grupę materjału, narzędzi, 
przedmiotów pomocniczych i t. p.

Według objaśnienia, udzielonego nam przez prze­
łożoną szkoły, pannę Aleksandrę Korycrńską, kilka 
uczennic po ukończeniu szkoły założyło własne pra­
cownie, inne zaś znalazły zatrudnienie w warszta­
tach i zakładach rękodzielniczych.

— Wnioski stowarzyszonych.
Zebrani na wyborach w Piotrkowie rolnicy dyre­

kcji piotrkowskiej złożyli na ręce prezydującego 
następujące wnioski do władz naczelnych Towarzy­
stwa kredytowego ziemskiego.

Z uwagi na potrzeby rolnictwa pożądanem będzie:
1) Ze względu na koszta przy konwersji najry­

chlejsze wprowadzenie bezseryjności listów zasta­
wnych.

2) Zkonwertowanie dzisiejszych listów zastawnych 
5-procentowych jednocześnie z wprowadzeniem bez­
seryjności, lub stopniowo w miarę możności i zaso­
bów Towarzystwa, na listy zastawne 4-procentowe.

3) Dalsze podejmowanie starań o uzyskanie ze­
zwolenia na wzajemne przy Towarzystwie kredy to- 
wem ziemskiem ubezpieczenie w dobrach stowarzy­
szonych nieruchomości (choćby co do przewyżki nad 
obowiązujące ubezpieczenie rządowe) i ruchomości.

4) Zniesienie opłaty na administrację.lub ograni­
czenie jej do stopy najmniejszej.

5) Ograniczenie egzekucji rzeczy, choć rucho­
mych, lecz niezbędnych w gospodarstwie.

6) Zaniechanie ogłoszeń dyrekcji głównej o do­
brach zalegających (w 4 ym miesiącu zaległości je­
dnej raty).

7) Zaniechanie ściągania przy egzekucjach ca­
łych wykazów hypotecznych, a poprzestawanie na 
wystawach zamieszkań. r s

8) Sprawdzania klęsk i inne podobne czynności 
dopełniać przez delegatów taksowych, a nie przez 
radców, dla zmniejszenia kosztów.

9) Nieprzyjmowanie do urzędowania w biurach 
Towarzystwa kredytowego przez jakiś czas dłuższy 
nowych urzędników, a natomiast w miarę wycho­
dzenia dotychczasowych i w miarę funduszów, pod­
niesienie pensyj urzędników obecnych. (Wniosek 
ten stowarzyszeni gub. piotrkowskiej stawiają ze 
względu na zbyt niskie uposażenia urzędników.)

10) W końcu stowarzyszeni konstatują braki ar­
chitektoniczne nowego gmachu dyrekcji szczegóło­
wej i zbyt wygórowane koszta budowy, w porówna­
niu z kosztami innych domów w Piotrkowie, co sto­
warzyszeni przypisują zupełnemu usunięciu dyrekcji 
szczegółowej od budowy przez dyrekcję główną, 
która sprowadzała cegłę z Warszawy, drzewo zaś 
z miejscowości o mil 8 odległej, dotkniętej grzybem 
drzewnym.

Wnioski te zakomunikowane będą komitetowi To­
warzystwa. 

= „Wianki”.
Już tylko parę dni oddziela nas od pełnej czarów 

nocy świętojańskiej.
Poetyczna uroczystość „Wianków” zgromadzi 

znów tłumy nad szarą Wisełką.
Aby tylko pogoda dopisała—a niebo wysłucha nie- 

v ątpliwie próśb warszawianek i uśmiechnie się 
w sobotę błękitem—wtedy...

Wtedy zobaczymy—cudak.
Wioślarze krzątają się energicznie, aby me za­

wieść oczekiwań. .... . • „uNie możemy odsłaniać wszystkich niespodzianek, 
p<oK ŁV.i»“Vrlki
cie posąg (przeszło 7 łokci wysokości) krokowej 
rzek naszych. .

Figurę tę z gipsu, mającą następnie znołnó przy­
stań Towarzystwa wioślarskiego, przygotowuje rzeź­
biarz Godecki.

Będą korowody, fontanny, transparenty, żywe 
obrazy i t. d.

Od kilku dni wioślarze, przyjmujący udział w za 
bawię, ćwiczą się w ewolucjach, aby uniknąć mia 
•unia się łodzi podczas obohoda.

Ki 170 _______ ______________
” = W tych dniach wytknęło biuro pomiarów ka­
nalizacyjnych linję budowlaną i linję trotuarową 
w przedłużeniu ulicy Miodowej, oraz oznaczyło 
granice nieruchomości, zakupionej przez p. Miecz­
kowskiego w narożniku ulicy Koziej, vy laseiciel 
nowo nabytego kawałka gruntu przystąpił w dniu 
wczorajszzm do otoczenia swej posesji płotem, i za­
mierza jeszcze w ciągu bieżącego sezonu budowla­
nego wystawić pałacyk na przeniesienie zakładu fo­
tograficznego. Roboty wodociągowe i kanalizacyj­
ne, t. j. ułożenie rury i urządzenie wpustu ulicznego, 
mają być jeszcze w b. m. wykonane, aby nowa ua- 
ca do i-go lipca mogła być zabrukowana i oddana 
do^użytku publicznego. 

— Do egzaminu na stopień starszego felczera 
Zgłosiło się przed wakacjami 52-ch kandydatów, 
z tych jednak 46-iu nie przyjęto z powodu biaku 
świadectw szkolnych. Z 6-iu pozostałych złożyło 
egzaminu tylko 3-cb felczerów, niedopuszczeni zaś 
do egzaminów na starszego felczera składać będą 
najpierw egzamina ogólne w zakresie dwóch klas 
Szkoły miejskiej im. Konarskiego, poczem powtór­
nie zgłoszą się do egzaminów na stopień starszego 
felczera. 

= Z liczby 208-iu posesyj, jakie . komisje sani­
tarne zrewidowały w zeszłym tygodniu, w 26-iu zna­
leziono wykroczenia przeciw obowiązującym pi za­
pisom, za co gospodarzy pociągnięto do odpowie­
dzialności sądowej. W tym samym okresie czasu sę­
dziowie pokoju skazali 8-iu właścicieli na kary pie­
niężne w ogólnej sumie 243 rs.; największa kara 
Wynosi 76, a najniższa 10 rs.

=; W wiadomości, podanej o otwarciu wystawy 
rękodzielniczej w zakładzie hr. Cecylji Plater Zy- 
berkówny, wkradła się pomyłka co do czasu, a mia­
nowicie wystawa będzie jutro otworzoną o godzinie 
10 ej zrana i zamkniętą o 7-ej wieczorem; podobnież 
W sobotę; w niedzielę od godz. 2-ej po południu do 
7-ej; w poniedziałek zaś, jako ostatni dzień wysta- 
Wy, cd godz 9-ej rano do 12-ej w południe.

= W Dojlidach, pod Bialymstokiem, jak nam do­
noszą, zmarł w d. 19-ym b. m. Aleksander Kruzen- 
•tern, ojciec zmarłego niedawno naczelnika po­
wiatu błońskiego. _______
= Wspomnienie pośmiertne.
W dniu 30-ym z. m. zmarł na Białorusi utalento­

wany skrzypek ś. p. Henryk Korwin-Piotrowski, 
W wieku zaledwie lat 22-cb.

Urodzony w r. 1866-ym na Białorusi, od młodości 
Zdradzał zamiłowanie do muzyki i jej się też nastę­
pnie oddał wyłącznie.

Ukończywszy konserwatorjum petersburskie, ś. p. 
Henryk kształcił się czas pewien pod kierunkiem 
Wieniawskiego^ a potem rozpoczął szereg koncer­
nów w różnych miejscowościach w kraju i zagra­
nicą. , .

Gdziekolwiek się zjawił, oprócz wrażeń prawdzi­
wie artystycznej gry, młody wirtuoz pozostawiał 
*kwsze wspomnienie dobrego czynu, gdyż najczę­
ściej zrzekał się dochodu, przeznaczając go na ce- 
10 dobroczynne.

W ten sposób słyszała go W arszawa, gdzie wystę- 
tował dwukrotnie na estradzie. .

Z wędrówki za granicą, w której odwiedził Wło­
chy, Francję, Austrję i Niemcy, wywiózł ś. p. Heu- 
tyk sporą wiązankę najpocblebniejszych wzmianek 
^iennikarskich i listów prywatnych od wybitniej- 
“tych osób ze świata artystycznego.

Jedno z pism francuskich podało w owej epoce 
”1-tret i sympatyczną sylwetkę młodego muzyka 
•‘niskiego.
.. Rzewny ton smyczka ś. p. Henryka wywoływał 
.‘ei‘az uwagę ze strony cudzoziemców, że tak tylko 
*,°lak grać potrafi.
v Zaziębiwszy się podczas jednego z koncertów, u- 
Ka<dzanycb, jak zwykle, ze szlachetnym celem, ś. p. 

curyk zapadł na chorobę, z której, pomimo 22-ch 
ą‘edwie wiosen, nie sądzouem mu było powstać.

rzez kilka miesięcy leczył się zagranicą, a na- 
jJ.Puie wrócił na Białoruś, aby tu, gdzie ujrzał 

‘atło dzieune, zamknąć również powieki, 
j-marł w majątku Bialenicze.

rócz kilku kompozycyj w manuskrypcie, Pozo* 
I R zmarły kilka drobniejszych prac literackich
I podobuo partyturę operetki.

“ukój wieczny przedwcześnie zgasłemu.
^Pogrzeb. .

’L. ’£> 0 godzinie 2-ej po południu, z kaplicy in- 
ti^ntowej św. Kazimierza na Tamce odprowadzono 
Ą^iojsce wiecznego spoczynku zwłoki s. p. Anny 

pc®wiczównej, siostry miłosierdzia.
I^^fod trumną dębową postępował liczny orszak 

siostra Anna urodziła się w Tykocinie w r. 
ęSm.

‘Minąwszy wychowanie domowe, w r. 1824-ym
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Na brzegu zaczęto jnż urządzać ławki dla wi­
dzów oraz ustawiać parkan, pawiloniki dla sprzeda­
ży programów, kwiatów i t p.

Aby tylko pogoda dopisała, choć niewątpliwie 
ul supra...

=■ Jeszcze „uprzejmość marszałka*.
Podana przez nas przed kilkoma dniami wiado­

mość o odpowiedzi ks. Radolińśkiego, marszałka 
dworu zgasłego cesarza Niemiec, wymaga uzupełnień

Chorym, który z księciem korespondował, był p. 
Antoni Siennicki, urzędnik kolei warszawsko-wie- 
deńskiej, zamieszkały w Częstochowie.

Nie podawał on żadnych rad, lecz jedynie wska­
zał lekarza, dra Pieniążka z Krakowa, który go 
wyleczył z choroby krtani, trwającej lat kilka.

Jak twierdzi p. S., zasięgał on za granicą rady 
najpierwszych powag lekarskich, lecz nie osiągnął 
żadnego rezultatu, a gdy mu słynny wiedeński la­
ryngolog, dr. Schrdtter, nic nie pomógł, sądził, że 
dni życia są już policzone.

Tymczasem dr. Pieniążek, dopełniwszy operacji 
wyjęcia chrząstki krtaniowej i zasklepiwszy otwór, 
pozostały po uprzedniej tracheotomji, doprowadził 
p. S. do pomyślnego stanu zdrowia.

= Do Ameryki.
W dniu wczorajszym przejeżdżała przez Warsza­

wę rodzina p. Michała Kowalewskiego, który sprze­
dawszy majątek ziemski w łomżyńskiem, wysiedla 
się zupełnie do Ameryki.

P. K. przed dwoma laty powziął tę myśl i wprzód 
się udał za ocean.

Obecnie z żoną, dziećmi i dwiema siostrami, ogó­
łem 9-iu osób, osiedla się w stanie Illinois, gdzie 
nabył znaczną przestrzeń gruntów* •

= W podróży poślubnej.
Podczas gdy nasze pary małżeńskie udają się 

w podróż poślubną zagranicę, na południe lub na 
zachód Europy, znów ztamtąd nowożeńcy do nas 
przyjeżdżają.

Przez dwa dni bawiła w naszem mieście taka pa­
ra małżonków francuskich.

Jest to margrabia di Cambelle, dymisjonowany 
pułkownik francuski, który zaślubił hrabiankę Julję 
Forestier re.

Nowożeńcy szczegółowo zwiedzali Warszawę i 
wczoraj oglądali Wilanów.

Dziś rano udali się do Petersburga, gdzie się 
kończy kres ich podróży poślubnej, trwającej już 
trzeci tydzień.

= Kontrabanda.
W dniu wczorajszym w sklepie Zacharjasza Ni- 

pauioza, pod nr. 16-ym na Granicznej, dopełniono 
rewizji z powodu otrzymanego zawiadomienia 
o przechowywaniu przemycanych towarów.

Rewizor komory celnej znalazł istotnie w 6-iu pa­
kach kontrabandę, którą odesłano do biura komory 
i odpowiedni protokuł spisano.

e= Ucieczka obłąkanego.
Niejaki Józef Polnerowicz, zamieszkały przy ulicy Roz­

brat pod nr. 14-ym, nocy onegdajszej otworzywszy okno, 
ociekł z domu.

P. liczy dopiero lat 22, a od roku przeszło cierpi pomie­
szanie zmysłów.

Rodzina P. jest w obawie o swego syna, który pod wpły­
wem at.aku mógł popełnić samobójstwo.

= Na uczynku.
W dniu wczorajszym pod nrem 23-im na Żelaznej dostali 

się złodzieje do mieszkania p. Wojci echa Puławskiego, któ­
re otworzyli za pomocy dorobionego klucza.

Tu gospodarując, wynieśli rozmaite rzeczy, wartości 
224 ra.

Uchodzących z łupem złodziei przytrzymał w sieni stróż 
miątscowy.

Mię Izy nim a łotrami wszczęła się zacięta bójka.
Jeden ze złodziei, Andrzej Kruszyński, z częścią skradzio­

nych przedmiotów zdołał umknąć, drugiego łotra, Piotra 
C . i k:cg , stróż oddał w ręce policji.

— Kradzieże.
dniu wczorajszym pod nrem 67-ytn na Prostej, z otwo­

rzonego wytrychem mieszkania Piotra Pszczółki skradzio­
no kilknuście r/tbli, zegarek oraz garderobę i inne przed­
mioty wartości 100 rs.

W wagonie tramwajowym, między Marszałkowską a pla­
cem Teatralnym, Joannie Niewęgłowskiej skradziono port­
monetkę ze 138-ma rublami.

W przejeździć do dworca kolei nadwiślańskiej Annie Dą­
browskiej skradziono walizkę z garderobą wartości 200 rs.

= Walka o łup. , ,
W dniu wczorajszym około godziny 11-ej wieczorem, p. 

Alfons Prechner, powracając z za rogAtek inarymonckieh 
od znajomych, którzy mieszkają n.t wiiiegjaturze, został 
napadnięty przez dwa indywidua, domagające się pieniędzy.

Pan P., wyjąwszy portmonetkę, zawierającą około d is. 
w drobnej monecie, rzucił ją na ziemię.

Rabusie rzucili się na łup, o który wszczęli gwałtowną 
kłótnię i bójkę.

Chwila ta posłużyła p. P. do ucieczki.
Napastnicy rzucili za nim kilka kamieni, lecz p. P. nie 

został trafiony i dalszej pogoni szczęśliwie uniknął.
= Przejechanie. .
W dniu wczorajszym na Wierzbowej dorożkarz nr. 395 

przejechał Fryderyku Nagielskiego, który upadł i poniósł 
kolasa* obrażenia na calem ciele.

Dorożkarza, jak się okazało pijanego, umieszczono w are­
szcie policyjnym.

= Zapadnięcie snfitu.
W dniu wczorajszym pod nrem 12-ym na Muranowskiej, 

w pralni koszar cyrkułu 4-go zapadła się część sufitu.
Następstwem tego było spadnięcie ze strychu policjanta 

Rybarczyku i farbiarza, Rabina Silberstejna, którzy ponie­
śli bolesne obrażenia.

Życiu ich wszakże niebezpieczeństwo nie grozi,
= Podrzucenie.
W sieni domu pod nrem 148-ym przy ulicy Marszałkow­

skiej znaleziono podrzuconego dwutygodniowego chłop­
czyka.

Odesłano go do szpitala Dzieciątka Jezus.
W dniu wczorajszym stróż domu pod nr. 9-ym na Grani­

cznej zaszedłszy do piwnicy, nieuczęszczanej od kilku dni 
przez nikogo, znalazł w nej rocznego chłopczyka.

Dziecię, zupełnie nagie, wyglądało jak szkielet i dawało 
słabe oznaki życia.

Prawdopodobnie maleństwo to od dłuższego czasu nie 
przyjmowało żadnego pokarmu.

Chłopczyka odesłano do szpitala Dzieciątka Jezus, a celem 
odszukania zbrodniczej matki śledztwo zarządzono.

= Dzieciobójstwo.
W’ dniu wczorajszym pod nrem 11-ym na Twardej znale­

ziono w ustępie zwłoki niemowlęcia pici żeńskiej.
Ponieważ na ciele małej denatki są oznaki gwałtownej 

śmierci, śledztwo zarządzono.

ZE ŚWIATA.

X Z Krakowa korespondent nasz pisze pod dniem 
20-ym b. m.: „Na odbytem wczoraj wieczorem posie­
dzeniu rady miejskiej, jeden z członków, p. Kwiatkow­
ski, zawiadomił zebranych, że ściślejszy komitet budo­
wy pomnika dla Mickiewicza zawarł już lub zawrze 
jutro kontrakt ostateczny z bawiącym tu artystą rzeź­
biarzem, p. Rygierom, w sprawie budowy pomnika dla 
poety na placu Szczepańskim. Wiadomość powyższą 
co do wyboru miejsca i ewentualnego podpisania kon­
traktu potwierdził także jeden z wieczornych dzienni­
ków miejscowych. Według tych źródeł, pomnik wyko­
nany ma być w ciągu lat czterech za ryczałtową kwotę 
100,000 złr.; materjałem na figury ma być bronz, na 
inne części granit. Miejscom, które obrano pod budowę 
pomnika, wymieniony plac Szczepański. Członek rady 
miejskiej, p. Rzewuski, na ternie posiedzeniu wniósł, 
aby na placu tym, używanym oddawna na targ jarzyn 
i ogrodowizny, urządzono krytą, oszkloną hallę, która 
stałaby się bardzo użyteczną dla handlujących, a była­
by jednocześnie i ozdobą mocno zaniedbanego placu. 
Ze stanowiska interesów miasta przedewszystkiem wy­
kazał p. Kwiatkowski, iź niespodziewane to postano­
wienie komitetu budowy postawienia pomnika na placu 
Szczepańskim musiałeby być dobrze rozważonem. Po­
zostawić targ jarzyn, jeżeli istotnie pomnik musiałby 
stanąć tylko na tym placu, jest oczywistem niepodo­
bieństwem, trudno bowiem wyobrazić sobie postać poe­
ty, unoszącą się nad furami kapusty. Zatem targ prze­
nieść należy, lecz gdzie i jaki fundusz wydać będzie na 
to trzeba, o to nikt się nie troszczył. Interpelujący 
przypomniał dotychczasowe uchwały rady miejskiej, 
która oświadczyła gotowość odstąpienia każdego miej­
sca pod budowę pomnika, lecz w rynku głównym Kra­
kowa, w myśl dawnych, kilka razy zapadających posta­
nowień pełnego komitetu mickiewiczowskiego. O ża­
dnym innym placu dotąd mowy nie było, a plac Szcze­
pański, posiadający wartość do dwustu tysięcy złr. 
(przestrzeń 2600 metrów kwadratowych) dotychczas 
nigdy nie był wskazywanym na ten użytek. Rada po­
leciła prezydentowi, dr. Szlachto wskiemu, aby porozu­
miał się z komitetem i w najkrótszym czasie złożył re­
lację.”

X Między wieńcami, jakie złożono na trumnie ce­
sarza Fryderyka, znajdował się także i wieniec od dru­
karzy. Złożyło go stowarzyszenie drukarzy berlińskich 
imieniem całej korporacji, czcząc w ten sposób zwłoki 
swego ukoronowanego kolegi. Cesarz Fryderyk bo­
wiem, oprócz introligatorstwa, jakiemu zwyczajem do­
mu Hohenzollernów się poświęcał, był także zecerem. 
W 14-ym roku życia, podczas zwiedzania drukarni Ha- 
nela wraz z matką, młody książę wyraził chęć naucze­
nia się sztuki zecerskiej. Stryjenka księcia, królowa 
Elżbieta, dowiedziawszy się o tern pragnieniu synowca, 
przysłała mu na gwiazdkę minjaturową drukarenkę 
w podarunku. Książę z zapałem zabrał się do nauki 
pod kierunkiem jednego z zccerów drukarni Hilnela 
i wkrótce później wykonywał już dość wykwintne ro­
boty. Hiinel sam od czasu do czasu odwiedzał księcia, 
aby przeglądać jego roboty i konstatować postępy nau­
ki. Żadna jednak z dość licznych prac dostojnego ze- 
cera nie doszła rąk publiczności.

X Panna Mioduszewska założyła fabrykę bombo­
nierek w Paryżu, która pozyskała pewien rozgłos 
w stolicy Francji. Właścicielka zakładu pochodzi 
z Warszawy, a jej wyroby już się ukazały w tutejszych 
sklepach.

X Fundacja. Jeden z bogatych czecbów ofiarował 
bezimiennie 200,000 guldenów, jako podstawę kapitału, 
z którego później ma być założona czeska akademja 
nauk i literatury. W Pradze krążą pogłoski, jakoby 
ofiarodawcą był architekt rządowy, p. Hlawka

X Kosztowny pobyt. Cesarz brazylijski podczas 
ostatniego pobytu swojego i choroby w Medjolanie ni® 
zasłużył na miano skąpca. Sam lód, podawany cesa­
rzowi, kosztował dziennie 100 fr.; za 50,000 fr. wysła­
no telegramów do Rio-Janeiro; za dwie podróże do Me- 
djolanu lekarz francuski Don Pedra otrzymał 40,000 
fr., dwaj zaś lekarze włoscy płatni byli po 1,200 fr. 
dziennie. Obliczają, iź pobyt cesarza w stolicy Lom- 
bardji wyniósł ogółem do 400,000 fr.

X A propos. Podczas otwarcia wystawy w Bru­
kseli! w chwili, w której król wchodził do oddziału bel­
gijskiego, o dwa kioki stojący od niego robotnik jakiś 
krzyknął: „Niech żyją robotnicy!” Na to król się od­
wróci! i najgrzeczniej: „Oczywiście, mój panie”—od­
parli.

1 JOTifJH TEMIKOn
I --------

— Od dnia jutrzejszego stają sic platneml listy zastawni 
Towarzystw* kredytowego ziemskiego, wylosowane d. 11 -go 
i 12-go kwietnia r. b. Wszystkie listy zastawne cztero i pię­
cioprocentowe serji I-ej z r. 1869-go, oraz pięcioprocentowe 
serji H-aj składane być powinny do wypluty z trzema kupo­
nami, pięcioprocentowe serji Ill-ej z siedmiu, serji IV-ej 
z 11-tu i serji V-ej z 13-tu kuponami.

— Jutro, o godz. 1-ej po połuduiu, w pałacu ordynacji hr. 
Krasińskich odbędzie się ogólne zebranie członków Towa­
rzystwa opieki nad ubogiemi matkami i ich dziećmi.

— Dziś, w szóstym duiu ciągnienia 5-ej klas/ 
150-ej loterji klasycznej, główniejsze wygrane pa- 
dły, jak następuje: nr. 11,290 wygrał rs. 4,000 u ko­
lektora Kleyna w Warszawie, nr. 12,293 rs. 4,000 
u kolektorki Jezierskiej w Warszawie, nr. 1,604 
rs. 2,000 u kolektora Kuszakiewicza w Warszawie, 
nr. 3,842 rs. 2,000 u kolektorki Sagajdakowskiej 
w Kielcach, nr. 1,434 rs. 1,000 u kolektorki Mży- 
ckiej w Warszawie, nr. 3,251 rs. 1,000 u kolektor* 
Wilkańca w Warszawie, nr. 3,291 rs. 1,000 u kole­
ktorki Charkowskiej w Płocku, nr. 6,410 rs. l,Ck)O 
u kolektorki Radzińskiej w Warszawie, nr. 18,687 
rs. 1,000 u kolektora Saliugera w Warszawie, 
17,328 rs. 1,000 u kolektora Menela w Warszawiei 
nr. 19,446 rs. 1,000 u kolektora Ostrowskiego 
w Warszawie.

JEST JŁsŁ *-•«* < » ii J

f W dniu27-ym czerwca r. b., to jest we środę, odbędzi* 
się nabożeństwo żałobne w kościele powązkowskim, o godzi­
nie SO-ej i pół zrana, za duszę ś. p. Władysława Lechoń* 
skiego i córki jego ś. p. Marji z Lechowskich Czernik, 
nabożeństwie nastąpi przeniesienie zwłok z grobu familij' 
nego do grobu własnego. Na te smutne obrzędy zaprasza s>J 
krewnych, przyjaciół i życzliwych. —194'

j- Za dusze ś. p. Aleksandra Chądzyńskiego i i. p. Pa11' 
liny ze Słouczyńskien Chądzyńskiej, odbędzie się woty** 
w kościele św. Krzyża, duiu 22-go czerwca, to jest w piąte*! 
o godzinie 10-ej zrana, na którą pozostali synowie i cór* 
zapraszają krewnych i znajomych. —194&z

•j- W dniu 4-ym lipca r. b. w mieście Płońsku nastąpi pr«ej 
niesienia zwłok ś. p. doktora Jana Jędrzejewicza do g%. 
bu familijnego, oraz nabożeństwo żałobne za jego duszę. 19»

•j- W sobotę, to jest dnia 23-go czerwca r. b., jako w słód' 
mą bolesną rocznicę śmierci ś. u. Ludwiku Kolnarskieg^ 
b. obywatela ziemskiego, w kościele św. Józefa Oblubieńs’ 
(po-karmelickim) na Krakowskiem-Przedmieściu obok sk'f9/ 
ru, odbędzie się żałobne nabożeństwo, o godzinie 11-ej zfA 
na. na które pozostała w głębokim smutku familja zapr»*^ 
przyjaciół i znajomych. —1952

j- Wszystkim licznie zebranym osobom uczestniczącym ”, 
pogrzebie ś. p. Jona Tarnowskiego, a w szczególności J*7 
kanonikowi Habielskiemu, składamy niniejszem serdeci” 
podziękowanie. .
1947— Córka i zięć: Teodora i Sdward Baraniec^

Z DZIENNIKÓW RUSSKICH.
Now. wr., mówiąc o manifeście cesarza Wilhe!®1* 

Ii-go, pisze pomiędzy innerai:
„W kwestji polityki zewnętrznej w manifeście, 0 

sądzić można ze streszczenia, nie ma ściśle określony, 
programu. Nie z tego, co dotąd wiadomem jest o A 
siejszym cesarzu niemieckim, nie dawało powodu p1:.', 
puszczać, iż on, podobnie jak ojciec, ceni dobroć21^ 
stwa pokoju wyżej, niż sławę wojenną. Cesarz Wi"1^ 
11-gi nie może być w swoim wieku tak obojętny® J 
laurów wojennych, jak Fryderyk Ill-ci, który 
tylu czynów bohaterskich jeszcze wtedy, gdy by* 
piero nastąpcą tronu, wolno jednak sądzić, źe ’’’’7®°^ 
położenie i ogromna odpowiedzialność, jakie stajaj 
udziałem młodego monarchy, rożbudzą w nim P°cZ,gt# 
niedogodności przynajmniej, jeśli nie niebezpieczCl 
zapałów wojennych.”

Dalej znów czytamy: #
„Co się tyczy kwestyj polityki wewnętrznej, 

nifest nie mówi o nich tak drobnostkowe, jak ®fl .j([f 
cesarza Fryderyka III go. Można tu nawet prZC" p0 
waó istotne sprzeczności z liberalnym programp® yj 
przedniego panowania. Nowy cesarz nie pi>dz'r.'jfiii'' 
głądu swego zmarłego ojca na znaczenie przy 
konstytucyjnych i konieczność niemieszania się Pl'.# i1 
do spraw ekonomicznych kraju. Wszystko skl®1
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Brukseli a 21-go czerwca. (Tel. pryw. Si. IF.) —

LOSOWANIE.

Wilhelma I-go; przyp.

(Tel. pr. Kur. War.)— 
na pogrzebie cesarza

TELEGRAMY
,KURJERA WARSZAWSKIEGO^

ODPOWIEDZI REDAKCJI.

— Pani M. R.—Komedja ta jest pióra panny A. Tripp!!"1 
nówny.

— Panu J. H. Blaufeldowi.—O ile wiemy, nie. Zresztą naj- 
lepiej będzie zapytać o to wprost p. Dicksteina. ! J

— i dnu U. K. v Grodnie.—„Tak”, ,w rzeczy gamy”.

Przypuszczeń, że partje liberalne w Niemczech będą 
prawdopodobnie mniej zadowolone z nowego manifestu, 
niż z dawniejszego.”

Wreszcie dziennik kończy:
„Odłożywszy na stronę wszelki optymizm, można po­

siedzieć, iż nieograniczone zaufanie, jakiem cesarz Wil­
helm darzy księcia Bismarka, jest faktem bardzo pocie­
szającej natury. Nauczony przez lata i doświadczenie, 
^■j^cy w jasnej aureoli sławy politycznej, kanclerz nie 
może zapomnieć, że odtąd rolą jego będzie „moderować 
zapędy i porywy młodego cesarza; więcej jeszcze książę 
Starać się będzie niewątpliwie usuwać z kwestyj poli­
tycznych wszystko, co mogłoby rozbudzać owe dążenia 
i rozpalać wspomniane porywy. Książę Bismark będzie 
miał dużo do roboty, lecz któżby wątpił, iż mu nie 
starczy energji do przeprowadzenia swych planów, 
szczególniej wobec okoliczności, iż nie spotka już ze 
•trony otoczenia i dworu żadnej ku temu przeszkody.

Grażdanin, poświęciwszy pogrzebowi cesarza r ry- 
deryka Iii-go obszerny ustęp w rubryce „Dniewnik , 
pisze dalej:

„Jedną z przyczyn, dla których pamięć cesarza Fry­
deryka żyć będzie długo, jest ta, że trzy miesiące pa­
nowania szlachetnego monarchy miały niezaprzeczony 
Wpływ na wypadki, mężów stanu, a szczególniej na 
osobę ówczesnego następcy tronu, dziś cesarza Wilhel­
ma Ii-go. Ze wszystkich wiadomości, mniej lub więcej 
pewnych, jakie można było mieć z Berlina, łatwo wy­
ciągnąć wniosek, że z każdym dniem stosunki pomiędzy 
ojcem i synem stawały się coraz cieplej szemi, a zasłu­
ga tego należy się w znacznej części ks. Bismarkowi. 
Następca tronu w czerwcu był zupełnie innym, niż na­
stępca tronu w kwietniu względem swego ojca. . Wie­
dzieć, że ojciec cierpi w oddali i że cierpi w pobliżu, są 
to dwie rzeczy różne. Zbliżywszy się do cjca, następca 
tronu puścił wodze swe mu sercu i niewątpliwie młode to 
serce zaczerpnęło wiele takiego, co pozostanie przy nim 
podczas panowania monarchy, jako dobry anioł stróż i kie­
rownik.} Takie zaś dni, jak dwa ostatnie przed śmiercią 
cesarza Fryderyka—czyż dadzą się zapomnieć? Wszyst­
ko to skłania do uznania, iż panowanie zmarłego mo­
narchy nie było przelotnem, lecz powinno pozostać 
W pamięci, jeżeli nie jako wypadek polityczny, to jako 
legenda poetyczna i jako duchowa karta historji młode­
go cesarstwa niemieckiego.

„Sto dni panowania Napoleona I-go narobiły wielo 
hałasu i kosztowały wiele krwi ludzkiej. Sto dni pano­
wania Fryderyka Iii-go minęły spokojnie, jak te po­
chmurne dni letnie, kiedy promień słońca ledwie prze­
dziera się przez popielate chmury—kiedy wszystko na 
kwiecie zastanawia się, skupia w sobie i kiedy sami lu­
dzie wydają się lepszymi.”

Według urzędowego obliczenia głosów, wybory ści­
ślejszo w Brukselli wypadły na korzyść katolików. 
Zdobyli oni osiem miejsc w senacie i piętnaście 
w izbic. Wybrano tylko jednego liberała do izbj 
deputowanych i jednego do senatu; pierwszym jest 
popularny burmistrz Brukselli, Karol Buls, drugim 
de Brouckere. Odtąd izba deputowanych składać 
się będzie z 98 katolików i 40 liberałów. '

Bazylea 21-go czerwca. (Tel. pr. Kur. W.)— 
Za rozpowszechnianie pamfletu na niemiecką rodzi- 
nę cesarską podczas świąt wielkanocnych Schill 
skazany został na zapłacenie 800 fr. grzywny, 20G 
fr. kosztów wyroku i resztę kosztów sądowych.

Londyn 21-go czerwca. (7W. pryw. Kur. IF.)— 
Obie izby parlamentu na wniosek rządu uchwaliły 
adresy kondolencyjne z powodu zgonu cesarza Fry­
deryka III-go, tudzież wyraziły najgłębsze współ- 
czucie dla cesarzowej Wiktorji. Szczególnie gorące- 
mi były przemówienia lorda Salisbury’ego i Glad- 
stone’a.

Konstantynopol 21-go czerwca. (T.p. K. IF.) 
Tutejszy poseł angielski White odjechał do Lon­
dynu. ».

Sof ja 21-go czerwca. (Tel. pryw. Kur. War.) — 
Wszyscy już ministrowie zgadzają się na ułaska­
wienie majora Popowa.

Berlin 21-goczerwcą. g. 2 m. 30. (T. p. K. IF.)— 
Bilety banku russkiego iSj,—wcz9Wpl80.O5b— 
Bilety bauku russkiegona dostawa Kfl$(Wo®arani 
180.25),

Wiedeń 21-go czerwca. (Tel. pr. Kur. War.)— 
Podobno nuncjusz Galimberti otrzymał polecenie 
doręczenia cesarzowi Wilhelmowi osobistego pisma 
papieskiego.

Berlin 21-go czerwca. (Tel. pry to. K. W7.) — 
Mowa tronowa, którą cesarz w dniu 25 ym b. m. 
otworzy parlament, ma nacechować silnie pokojowy 
charakter polityki niemieckiej. Zaakcentowaną zo­
stanie również nieunikniona potrzeba utrzymania 
potrójnego przymierza z Austrją i Włochami. Co do 
polityki wewnętrznej mowa nie zapowie żadnych 
znian. Pod tym względem zarówno nadzieje żywio­
łów reakcyjnych, jak obawy stronnictw wolnomyśl- 
nych są przesadne, a przynajmniej przedwczesne.

Berlin 21-go czerwca. (Tel. pryw. Kur. War.)— 
Celem notyfikowania dworom wstąpienia na tron ce­
sarza Wilhelma Ii-go udadzą się: jen. Papę do Pe 
tersburga, jen. hr. Waldersee do Wiednia, jenerał 
Schlotheim do Rzymu, jen. ks. Lichnowski do Wa­
tykanu, jen. Derenthal do Aten, jen. Scblieffen do 
Bukaresztu i Belgradu.

Berlin 21-go czerwca. (Tel. pryw. Kur. IF.) — 
Na dworze opowiadają, że eesarzowa-wdowa Wi- 
ktorja obiera sobie na miejsce dalszego pobytu Ha­
nower. Według innych wersyj, zamieszka w Wil- 
helmshóhe.

Berlin 21-go czerwca. (T. pryw. Kur. Warsz.)— 
W sferach dworskich krąży pogłoska, iż w jesieni 
na terytorjum niemieckiem ma się odbyć zjazd 
dwóch cesarzów.

Berlin 21-go czerwca. (Tel. pryw. K. IF.) — 
Mackenzie opuścił już Poczdam i Berlin, dr. Hovell 
pozostał jeszcze przy cesarzowej-wdowie Wiktorji.

Berlin 21-go czerwca. (Tel.pryw. Kur. War.)— 
Dr. Leuthold ma być mianowany lekarzem przybo­
cznym cesarza Wilhelma Ii-go. (Jest to długoletni 
lekarz przyboczny cesarza 
red.)

Berlin 21-go czerwca. 
Nieobecność ks. Bismarka
Fryderyka przypisują osobistemu rozkazowi cesarza 
Wilhelma, który nie chciał nadwerężać dalej bar­
dzo starganych ostatniemi wypadkami sił kan­
clerza.

Berlin 21-go czerwca. (Tel. pryw. Kur. IF.) — 
Ks. Bismarkowi wróciły jego dotkliwe bóle newral­
giczne. Zamierza on z końcem miesiąca udać się 
na dłuższy urlop.

Berlin 21-go czerwca. (Tel. pryw. Kur. IF.) — 
Księża katoliccy, którzy w szkołach W. Ks. Poznań­
skiego kierują nauką religji, zamierzają prosić ks. 
arcybiskupa Dindera o dyspensę, ponieważ nie chcą 
przykładać ręki do dzieła germanizacji. (Mieliśmy 
już o tern wczoraj depeszę z Poznania; przyp. red.)

Berlin 21-go czerwca. (Tel. pryw. K. IF.) — 
Z Kielu nadeszła tu wiadomość o smutnej katastro­
fie, jaka spotkała onegdaj parowiec tamtejszy 
„Nord”. Zaraz po opuszczeniu portu wszczął się na 
nim pożar. Ośmiu majtków, stanowiących załogę 
parowca, usiłowało ratować się, wsiadłszy na łódź, 
która wszelako przewróciła się i wszystkich zatopi­
ła. Kapitan, który pozostał na płonącym okręcie, 
uratowany został przez statek „Stormarn”, który po­
śpieszył na ratunek.

Berlin 21-go czerwca. (Tel. Aj. północnej)— 
W. książę Włodzimierz Aleksandrowicz odwiedził 
wczoraj ks. Bismarka, a dziś przed południem odje­
chał z powrotem do Petersburga.

Boanań 21-go czerwca. (Tel. pryw. K. War.)— 
Hr. Zedlitz-Triitzscbler, przyjmowany na posłucha­
niu przez cesarza, odmówił stanowczo przyjęcia te­
ki ministra spraw wewnętrznych.

Parys 21-go czerwca. (7«. pryW. Kur. JF) — 
Silno wrażenie w całym kraju sprawiła mowa pre­
zesa gabinetu, Floqueta, wygłoszona w La Ciotat 

2i-go czerwca. (Tel. Aj. północnej.) - 
Prezydent Carnot, oznajmił na wczorajszej radzie 
mimstr w, że odebrał odpowiedź od cesarza Wil­
helma na telegram kondolencyjny z powodu zgonu 
jego poprzednika. W odpowiedzi swojej dzisiejszy 
monarcha Niemiec wyraża życzenio utrzymania 
przyjacielskich stosunków % Francyw

Dziś w południe w kancelarji komitetu wystawy 
inwentarza na placu Ujazdowskim odbyło sie loso­
wanie zwierząt i przedmiotów, zakupionych* przez 
komitet od wystawców.

Rozprzedano 705 akcyj, za które uzyskano sumę 
i’S. ójOZD.

W pierwsze kolo włożono numerów 705, któ­
rych cyfra odpowiada cyfrze sprzedanych akeyj. 
W drugie koło włożono numerów 32, odpowiadają­
cych liczbie przedmiotów, własność spółki stanowią-

Do wyciągania numerów z obu kół użyto sierot 
z Iow. dobroczynności, któro wyciągnęły numera 
wygrywające następujące przedmioty:

Nr. 896, siodło, wygrałp. Maryniewicz; nr. 38, ko­
nia (od Sumińskiego), p. Stichel; nr. 871, byczka (od 
p. largowskiego), p. Woroniecki; nr. 7 60, prosie, p. 
Popławski; nr. 270 maszynkę do masła, Jerzy Epstein- 
ni. 242, prosię, p. Unrug; nr. 33, jałówkę, ks. San­
guszki); nr. 985, konia (p. Sumińskiego), p. Marja 
Szczuka; nr. 57, barana z owczarni Myszczyńskie- 

r’i ** C?ackj; nr- 600, prosię, p. Fensbawa; nr. 
J69, knurek, p. H. Skarżyński; nr. 783, prosie, p. 
Weiss; nr. 720, wałach kary (p. Zakrzewskiego), p. 
co? nr- 656, knurek, p. Makowiecki; nr.
621, jałówka holenderska, p. Giejsztor; nr. 467 
byczka holenderskiego, hr. J. Krasińska; nr. 403’ 
byczka rasy holenderskiej, p. Bronislaw Szlubow* 
ski; nr. 4a2, klacz kara (p. Karczewskiego) hr A! 
Berg; nr. 304, wyżła, p. Tadeusz Kowalski nr. 789

ka hokZ^Mik01aj Gliaka? SOrCv t- 
Idacz kala (vS°’ P- ^ikfor LUpop; nr. 905, 
wvżła r-z A k‘UCze^®kiego), p. Goliński; nr. 723, 
n/778 V zoologicznego) p. B. Strzeszewski;

“i?10,1? rasy Lincoln, p. Klotylda Stokalska; 
ar-o Ib jałówkę, rasy holand (p. Unruga), p. Wład. 
lyszkiowicz; nr. 937 klacz, p. Antoni Grabowski; 
nr. 333 byczka rasy holend., p. Wincenty Bujnik; 
nr. 847 przedmioty od pana Wodzińskiego, p. Leon 
Podowski.

Wygrane okazy są do odebrania za okazaniem 
akcji na placu wystawy inwentarza; zgłosić się na­
leży do sekretarza wystawy, p. Stypułkowskiego, 
od godz. 11-ej do 3 ej po południu.

Befersbury 21-go czerwca. (Tel. Aj.pólnj) 
Praw. wiest. pisze: Ponieważ nadchodząca uroczy­
stość 900-ej rocznicy chrztu na Rusi będzie wy­
różnię uroczystością russką i prawosławną, więc 
do Kijowa przybędą deputacje tylko russkie. Spo­
dziewani są tutaj reprezentanci duchowieństwa, 
hiiast, zakładów naukowych świeckich i ducho­
wnych, towarzystw duchownych. Spodziewany 
Jest nadto przyjazd metropolity rumuńskiego wraz 
* czterema biskupami, władyki czarnogórskiego Hi- 
lftrjona i kilku osób duchownych z Bułgarji. Wszy­
ty prawosławni zagraniczni, którzyby zapragnęli 
bfzybyć do Kijowa podczas jubileuszu, przyjęci bę- 
d^, jako goście, nie zaś jako deputacje lub reprezen­
tuje.

IfrafeÓW 21-go czerwca. (Tel. pryw. Kur. W.)— 
y °da od wczoraj przybrała na 4 stopy. Dalszy przy- 

dr nie ustaje.
SS iedeń 21-go czerwca. (Tel. pr. W. K.) — 
Paryża pisza do Politische Correspondenzt że 
dziennikach tamtejszych zaczynają wyrażać po- 

^ażuo obawy o przyszły kierunek polityki niemie- 
t^iej. Są tam ogólnie tego zdania, że wstąpienie na 
r°u cesarza Wilhelma Ii-go musi pociągnąć za so- 
'1 zuaczne wzmocnienie wpływu ks. Bismarka, któ- 

już za rządów cesarza Wilhelma I go bardzo po- 
, b6nym był do wszechwładzy; że zatem wypadki, 
v zwolniły swój bieg, obecnie większym kro- 

podążą naprzód. Dlatego Francja powinna po- 
^oić swoją czujność, ażeby być przygotowaną na 
^^elkie ewentualności. Wynikiem może powyż- 

Uwag jest gorliwe zajęcie się ministra wojny, 
y^ciueta, sprawą zaprowiiintowania twierdz*
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GIEŁDA,

Warszawa 21-g0 czerwca.
Zainaugurowana wczoraj przed zamknięciem posie­

dzenia giełdy berlińskiej znaczna zwyżka rubli, aczkol­
wiek nie potwierdzona przez giełdę petersburską, trwa 
wciąż, skutkiem czego nasze zebranie obniżyło zaraz po 
przystąpieniu do czynności dnia kurs wpłaty w Berlinie 
55.40 (równe 180.50) do 55.30. Gdy nadto otrzymano 
z Berl'na szacowania 181.50 w płaceniu, a nawet 182, 
odpowiadające 55,10 i 54.95 bez kosztów, oraz depe­
szę, stwierdzającą mocne usposobienie giełdy berliń­
skiej na skutek pomyślnego stanu polityki, kurs kró­
tkiego Berlina spadł w dużych skokach do 54.75. Ban­
kierzy, wierząc w trwałość zwyżki rubla, starali się 
zbyć walutę, podczas gdy kupowali tylko ci, którzy 
brać musiełi, co również wpłynęło na kursa. Natomiast 
poszukiwano dostaw skwapliwie, gdyż kupcy i speku­
lanci w obawie zniżki rubla starali się kryć dzisiaj. 
Robiono więc dostawy z odbiorem w d. 30-ym b. m. po 
54.75, z odbiorem w d. 31-ym lipca r. b. po 54.85, zod- 
biorem do tejże daty do woli kupującego po 55 i 54.97’/a, 
w tychże samych warunkach do woli sprzedającego po 
54.75, trzymiesięczną z odbiorem do woli kupującego 
po £5.30 i z odbiorem w d. 30-ym września r. b. po 
54.80. Różnice dochodziły dziś do 65 kop., przy uwzglę­
dnieniu wczorajszego kursu końcowego 72'/2 kop. na 
korzyść rubli.

W obcych walutach ruch średni.
Krótki Berlin sprzedawano po 55.40, 55.30, 55.20,

54.90, 54.80 i 54.75, żądając 55.10.
Inne niemieckie miasta bankowe z krótkim terminem 

oddawano po 54.60 i 54.55.
Londyn krótki 11.18 w^zaofiarowaniu; zamieniono 

dziś długi Londyn ha krótki, z dopłatą do pierwszego 
2 kop. na funcie szterl.

Paryżem krótkim obracano po 44.25, chcąc osią­
gnąć 44.40.

Wiedeń krótki ofiarowano po 89.25, oddawano zaś po 
89.15 i 89.

W papierach obroty średnie, przy mocnej tendencji.
Za listy likwidacyjne żądano 90.50 i 90, wedle wiel­

kości odcinków, zbyto zaś kilka tysięcy w sztukach 
dużych po 90.10 i 90.05.

Wschodnie pożyczki ofiarowano po 100 I em., 98.80 
II i 99 III em., której zbyto kilka tysięcy po 98.65.

Nabyto kilkanaście tysięcy nowej pożyczki 4% po
82.90, żądając 83.25.

Listy zastawne ziemskie chciano umieścić po 100.85 
I ser. i 99.85 cztery następne serje; zabrano kilka ty­
sięcy I ser. po 100.45 i 100.50, oraz kilkadziesiąt tysię­
cy V ser. po 99.55 i 99.60. Kilkanaście tysięcy naj­
młodszej scrji, do odebrania do końca b. m. do woli ku­
pującego, nabyto po 99.65.

W zaofiarowaniu 5°/0 listy zastawne m. Warszawy 
po 99.50, 98.25, 97.60, 97.40 i 97.30, stosownie do 
scrji. Wzięto po 97.40 kilka tysięcy III ser.

Listów zastawnych m. Łodzi można było dostać po 
95 za 1 ser., 93.25 za II i 92.75 za III ser.

Obligi kanalizacyjne m. Warszawy starano się ulo­
kować po 92.90.

Wileńskich 5<>ł0 listów zastawnych umieszczczono 
kilkanaście tysięcy po 97.50.

Godzina 12. Usposobienie słabe, zniżkowe.
IK 0.

Targ Witkowskiego*
Dostawy ziarna na targ są ciągle bardzo ograniczone. 

Nia wywołuje to jednakże zwyżki cen, a przeciwnie usposo­
bienie targu jest coraz słabsze. W dniu dzisiejszym wysta­
wiono na sprzedaż około 400 korcy pszenicy, przy utrudnio­
nej sprzedaży za wyborowe gatunki płacono 6.82 i pół, 6.90 
i 6.95, za białą 6.75. Innych gatunków nie było. Dowozy żyta 
wynosiły również 400 korcy. Wyborowy towar sprzedawano 
po 3.70, 3.75 i 3.80, średni po 3.60. Owsa zaledwie 200 korcy 
dowieziono. Lepszy towar kupowano po 2.25,2.30 i 2.40, gor­
szy po 2.05 i 2.10. Prawdziwie wyborowego, który ciągle jest 
poszukiwany, brak zupełnie. Siaua i słomy nie dostarczono.

SPRAWOZDANIA. Z TARGÓW.

Zboże i produkty. — Odesa dnia 16-go czerwca r. b. 
Pomimo zniżki cen, wynoszącej około 2 pr., eksport nasz po­
został spokojnym podczas ostatniego tygodnia, gdyż różnice 
pomiędzy naszemi cenami i cenami płaconemi zagranicą są 
zbyt niewielkie, aby módz myśleć o korzystnych operacjach. 
Nasi producenci są jednak skłonni jeszcze do ustępstw, wi­
dząc zwłaszcza, iż bardzo poważne zapasy (770,000 czetw.) 
nasze zwiększają się codziennie, przez nieustające od pewne­
go czasu dowozy, oraz w przewidywaniu obhtych zbiorów. 
Jakeśmy to już powiedzieli, nadzieja dobrych zbiorów była 

.powszechną, a duże deszcze, które spadły, przyszły w samą 
porę, lecz w niektórych miejscach deszcze były zbyt obute 
tak, że sboża przepaliły, w innych zaś poprawiły się znacz- 
cznie. Skutkiem tego trudnem jest bardzo przewidzieć obe­
cnie ostateczny rezultat. Wszystko zależeć będzie od pogo­
dy aż do czasu żniw. Eksport z miesiąca ubiegłego wynosił 
1,228,000 czetw., podczas gdy w roku zeszłym w tymże mie­
siącu czynił 572,000. Dowozy tak morzem, jak i koleją że­
lazną są znaczne. Zapasy nasze są następujące:

44,000 czetw. pszenicy ozimej 
95,000 , „ girki

s a suudomierki
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35,0Q0 „ żyta
?5>Q9P. » kukurydzy
85,000 „ . jęczmienia — i 
44,000 „ owsa.

Pszenica ozima, ceuy utrzymane słabo pomiędzy rs. 1.16 i rs.
l. 18 lepsze gatunki, rs. 1.04 i 1.11 gorsze. Sapdomierka spo­
kojnie z powodu brąkn partyj dobrze oczyszczonych. Noto­
wano rs. 1.11 do 1.15 w zaofiarowaniu. Girka w zniżce i w 
małym popycie tak ze strony eksportu, jako też i zapotrze­
bowania miejscowego. Dowozy morzem są żywe, a większa 
część dostarczonego ziarna składa się z pięknych partyj wa­
żących 9.37 do 10 pudów, które sprzedanoby po rs. 1.Ó3 do 
rs. 1.05, podłng gatunku za pud. Zyto, zaofiarowanie przewa­
ża, lecz kupców crak. Możnnby nabyć po 57 do 61 kop. we­
dług gatunku. Kukurydza słabo utrzymana, od 73 ao 79 kop. 
za pnd, stosownie do jakości. Popyt na jęczmień żaden. No­
towano wielkopolskie 59 do 60 kop.’, a z innych miejscowości 
51 do 55 kop. za pud. Owies i rośliny oleiste bez obrotów. — 
Gdańsk, 18-go czerwca.— Giełda urzędowa była zamkniętą. 
Płacono za pszenicę przy usposobieniu spokojnem i slabem, 
krajową jasno-pstrą 128 f. 158 m., 129 f. 159 m., 131 f. 161 m., 
białą 134—5 f. 167 m., jarą 131 f. 160 m., polską transito śnie- 
cistą 129 f. 111 na., jasno-pstrą obsadzoną 124—5 f. 122 m., 
jasno-pstrą 129—30 f. 127 m., bardzo pstrą 131 f. 128'?., m., 
bardzo pstrą szklistą 130 f. 130 m., czerwoną 129 f. 124 m., 
133 funt. 130 m. Russką transito czerwoną mocno obsadzoną 
120—1 f. 110 w., czerwoną wadliwą 124 f.‘106 m., girkę 128 f. 
110 m. i 112 w., 129 f. 114 mar. za tonnę. Na czerwiec-lipiec 
trar.zito 125 i pół m., 125 m. płacono Na lipiec-sierpień tran- 
sitp 126 i pół m. płacono. Na wrzesień-październik transito 
129 m. płacono, za krajową 160 m. płacono. Żyto krajowe 
bez zmiany, transitowe taniej. Płacono za krajowe 122—3 f. 
113 m., 122 f. 112 i pół m., 121 f. 112 m., za polskie transito 
123—4 f. 70 m., 121 f. 68 m., stęchłe 119 f. 66 m. Wszystkie 
ceny za 120 f. i tonnę. Na lipiec-sierpień krajowe 114 mar. 
płacono, transito 76 i pół m. w płaceniu. Na wrzesień-paź­
dziernik dolno-polskie 77 i pół m. w płaceniu, transito 76 i pół 
mnrek płacono. Jęczmień kupowano russki transito 109 funt, 
i 109—10 f. 72 m., 108—9 i 110—11 f. 74 m.. na paszę 65—68 
marek za tonnę. Owies krajowy po 112 m., bardzo piękny 
115 m., stęchły 106 ro., russki transito 61 m., ładny 70 marek 
za tonnę płacono. Groch polski transito warzelny 94 m., 96
m. , średni 91 m., nu paszę 90 mar. za tonnę płacono. Fasola 
końska krajowa 115 m., polska transito 103 do 108 m. za ton­
nę płacono. Fasola świńska polska transito 92 marki za ton­
nę płacono. Otręby pszenne grube 3.20, 3.25, 3.27 i pół, 3.30 
średnie 3.10 m., miałkie 2.85 do 2.90 marek za 50 kilogramów 
płacono.

MigSo. W ciągu ubiegłego tygodnia (do d. 16-go czerwca) 
Warszawa łącznie z Pragą spotrzebowała wołowiny 17016 
pud., wieprzowiny 10324 pud., baraniny 92 pud. i cie­
lęciny 1973 pnd., razem 29335 pndów. Cyfra ta mniejszą 
jest od zeszłotygodniowej o 4338 pudów. Ceny średnie i 
przeciętne za funt mięsa pierwszej dobroci były następujące: 
wołowego 12 kop., wieprzowego 12 kop., baraniego — kop. 
i cielęcego 12 kop., oraz świeżej nie solonej słoniny 15 
kop. Inwentarz żywy płacono, jak następuje: wół stepowy 
od 68 rs. do 106 rs., krowa dojna od 54 rs., wieprz od 16 
do 40 rs., bnran średni rs.—kop. — i cielę średnie rs. 7.00.

Średnie ceny’za jedną sztukę skór suszonych były: woło­
wych 11 rs.. baranich — kop., cielęcych 1 rs. 50 kop. i koń­
skich 5 rs. 25 kop.

BIURO INFORMACYJNE 0 NĘDZY WYJĄTKOWEJ 
sprawdzanej przez Siostry Miłosierdzia, poleca miłosierdziu 

publiczności warszawskiej.
Tamka Jś 35.—Posiedzenie dnia 14-go czerca 1888 r.
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Sienna 
Chłodna 
Krochmal 
Grzybows. 
Grzybows. 
Piwna

Mostowa 
Smocza 
Burakows.
Stawki

Dobra 
NowPraga 
Solec
Szmalowi 
PragaBru.

3.Mąż w szpitalu, dzieci dr.
Wdowa, dzieci drób. 4-ro, 

matka stara.
Mąż nieobecny, dz. dr. 4. 
Wdowa chora na oczy, dz. 3. 
Wdowa, 4-ro wnucząt. 
Chory na oczy, żona w szpi­

talu, dz. dr. 3.
, Wdowa chora na oczy, dz. 3. 
'.Mąż chory, dz. <lr. 3.

WopińskaFran Wdowa, dzieci drób. 6-ro. 
Walczak Jadw Mąż zmarł, dz. dr. 5-ro, 
Wolkenbrojt 8 Wdowa dz. dr. 5-ro. 
Wieczorkuwskjżona chora, dz.3 chorych. 
MaleckaJózefa ” ' 
Brzozowska^M.

Witkowska Jul 
WierzejskaAu.
Jedynowicz Jo 
Icek^Bonaś

Kowalska Jnlja 
Sobko Anna I
TrunimZuzannj Wdowa, kaleka, dzieci dr. 3. 
Wróblewska M.| Wdowa, dzieci dr. 4. 
Wienszczak M.| Wdowa chora, dz. dr. 3.

Lista przyjezdnych,
Hotel Angielski: TT. Trzeciakowa jenor. z Piotrkowa, A 

Trębicki sędz. gmin, z Łomian, A. Ciesielski oh. z Kalisza.
Hotel Europejski: T. Plater ob. z Siedlec. J. Florkow- 

ski ob. z Kijowa, A. Jeremjew kup. z Łodzi, H. Urbanowiczo- 
wa ob. z Grodna, O. Platerowa ob. z Wilua, M. Bartołomaj 
rz. rad. st. z Moskwy, M. Rudnicki inżen. z Wołkowysk. Ś. 
Strzeszewski ob. z Sieradza, B. Duszków rz. rud. tajny z Mo­
skwy, J. Mol ob. z Petersburga, E. Wormer negocjnnt z Wie­
dnia, W. Kamiński lekarz z Prasnysza, M. Guczkowa obyw. 
z Wiednia, G. Szejbler ob. z Ozorkowa, J. Arons kup. z Wil­
na, F. Isajewa żona urzęd. z Wiednia, J. Szermes kup. ze 
Zgierza, W. Zachert fabr. ze Zgierza.

Hotel Francuski: J. Wilczyński ob, z pow. Sawirskiego, 
A. Rabinowicz sekr. gubern. z Petersburga, K. Sak żona rz. 
rad. st. z Petersburga. K. Okuniew inżen. z Petersburga, hr. 
M. Chreptowicz członek ra-ly państwa z zagranicy.

Hotel Krakowski: R. Kuszewski ob. z w. Hiżowice, B. 
Obuchów pułków, z Kazania, R. Wisznicki inżen. z Peters­
burga, W. Dzierżanowski technik z w. Bolimowa.

Hotel Niemiecki: J. Jeremias subjekt z Poznania, S. 
Mączka kup. z Konina, G. Szrejber agronom z Żytomierza, 
M. Tnreszowa ob. z Rygi, Z. Zuider kup. z Bydgoszczy, W. 
Direns ogrodnik z Lublina, E. Zengier obyw. z Fabjanic.

Hotel Paryski: A. Dejczlander żona kupca z Kielc, W 
Bykowski sędz. śled. z Moskwy, H. Hensztel kup. z Łodzi, A. 
Suligowski inżenier z Lublina, A. Borowski kapitan z Siera­
dza, T. Wengler poruczn. z Kozienic, L. Gajewski kornet ze 
Staszowa, E. Hallinek syn kup. z -agranicy, Z. Halli uek fibr. 

( z zagranicy, N. Kustaliński kup. z Brześcia, G. Peters 
i c Łodzi, H. Wielowiejski adw. z Radomia.

Hotel Polski: B. Wiśniewska ob. z Lublina, Z. Konc*' 
wieżowa nauczyć, z Wilno, H. Sekutowicz adw. z Lublina. ®- 
Mołczauowski urzęd. z Lublina. II. Augustowski obyw. z fi]1' 
«ka, F. Barsz ob. z Suwałk, K. Kusk kup. ze Zduńskiej-Wo*1' 
B. Rylski inżen. z Berdyczewa.

Hotel Saski: A. Jachimowicz dym. kapit. z Zasławia, & 
Skrzyńska obyw. z Grójca, H. Ostrowski obyw. z ZasławiJ' 
A. Herdlin ob. z Zisławia. W. Knzian nbyw. z Zasławia. 
Ptaszyński rad. dworu z Petersburga. Z. Stecki ob. z Grodu11’
R. Popowa ob. z Kowna, K. Zajączkowski inżen. z WęgroW*1
S. Pruski lekarz z Sochaczewa, T. Afrikan ob. z m. Erywaś. 
E. Niewiarowska obyw. z Grodna, P. Fajko rz. rad. st. z M0' 
skwy. Z. Jawor-ki ob. z Żelechowa, K. Mojzner ob. z GarwO' 
lina, S. Ztimbrzuska ob. z Włodawy.

Hotel Słowiański: J. Gawlik kup. z Kielc, R. Grus ofi' 
cer z w. Czajki, L. Szubert ślusarz z Łodzi, S. Fridling han' 
dlnrz z Siedlec.

Fotel Victoria: A. Strukow jener.-lejtn. z Białegostoku’ 
L. Ulman knpisc z Bawarii, K. Diskow kupiec z Berlina, 
Jackowski obyw. z Suwałk, M. Ralicka z własn. fund, z Su­
wałk. W. Karpow sekret, gnbera. z Kalisza.

Hotel Warszawsko-Wiedeński: P. Christicz sędzi11 
śled. z Łucku, S. Gądzyński ob. z w. Rusinowa, J. Kleber O11, 
z Piotrkowa, K. Mauch ob. ze Zgierza, H. Birencwejg handP 
z Suwałk.

V diii 23-im Czerna r. 1, » " 9-ej 
wieczorew, na rzece Wiśle, 

staraniem

WARSZAWSKIEGO
TOWARZYSTWA WIOŚLARSKIEGO

zostanie urządzony uroczysty obchód„mor,
dochód z którego przeznaczony zostanie na rzec® 
Towarzystwa Opieki nad biednemi Matkami i T®' 
warzystwa Miłosierdzia Pań Św. Wincentego 

a, Paulo.
Jiilety są do nabycia w Cukierni Tourfii 

oraz w sklepach p. Wandalina przy placu Teatral' 
nym i p. Kołodziejskiego, róg Nowego-Swiatu i 
reckiej. 685

.. - -----  ■!
OLD LECZNTICY

na rogu Marszałkowskiej i Chmielnej.
Dr iiroer po powrocie z zagranicy przyjmowie 

zaczął z chorobami kobiet codziennie, od 3—4 
południu z wyjątkiem świąt, od dnia 20 b. m. (67w

— S. Horzuchowskl powrócił z 
granicy. Przyjmuje z chorobami wenerycznen1* 
skórnemi, od 9—11 przed pohtd. i od 5—7 wiec»d' 
Marszałkowska Nr 109. (633) > 

— Propinacja, grunt, easiewy 
do odstąpienia. Hortensja 5, ni. 19. (’

1866 Lekarz dentysta, Af. A tokowaki, &ra\ 
Przedm. 21. Przyjmuje rano od 10—1 i od 2—5pJŹ 
MMMMMM—M—imilllllll II n— ■—1—

— Urząd Starszych Zgromadzenia PiwowaT^
zawiadamia pp. członków Zgromadzenia, że 
czua sesja piwowarska odbędzie się w sali 
strata w dniu 1» (30) b: m. i roku o godzinie b 
po południu. ______ _______

— S. Cohn, właściciel domu nr 17 przy
Gęsiej, składa podziękowanie kapitanowi J-ej c.^ 
ści straży ogniowej, Aleksandrowiczowi, za p°®l,yj 
szne działanie przy pożarze, mającym miejsce 
czerwca r. b. (llG^/

— Dr. •/. Hosner ordynuje'w Francensbad&’e 
(Goldener Stern). (1435) i
„ I ............................ U —

179J Dr Grodzki leczy diarchy sekret^ 
oraz niemoc w skutek takowych. Chmielna 68.^

— Wszech nauk lekarskich J>r hygmu^ 
.Ashkenasy ze Lwowa, b. asystent przy szpital 
powszechnym. Po odbyciu studjów specjalnych 
Berlinie i w Wiedniu, ordynuje w chorobach kobifil 
w tiry nicy pod „Pagatem”.

— Ciechocinek. Dom dra Ignatowskiego.
Turkiewicz leczy massażem. (1839),

— li asprou icz, lekarz-dentysta, Eryw®^ 
ska 10 (Zielony Plac). Specjalność: JPlomboW^t 
nie, zęby sstyjtowe (bez podniebienia). 1D^

— Dentysta Głogowski, b. asystent dra
bylihskiego, Chmielna 35, od 10—6. Sztuczne zęW 
plombowanie. (651)^

6891
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ANIELA HOENE
Mota Zakładu lalńip ŻeJskieto 

prey ul. Jflazowieckiej nr 4. 
Pfdaje do wiadomości Szanownych Rodzicowi Opie­
kunów, że z początkiem roku szkolnego 
otwiera klasę T£.

Zapis uczennic, tak pensjonarek jak przy- 
chodnicb, fruać będzie od 2(i-go maja 
do I-go lipca, w godzinach od 3-ej do 6-ej po 
Południu. (572)

TABACZNA FABRYKA
B. ŁASAROWICZ & Comp.

MW
poleca papierosy z prawdziwego tytoniu tureckiego, 
jakoteż tytonie tureckie w cenach rozmaitych, któ­
re smakiem i aromatem przewyższają wszelkie inne.

Dostać można w głównych tabacznych magazy­
nach. Pp. handlującym wysyła cenniki na żądanie 
gratis. (1782)

 

407 Obicia papierowe najświeższych 
deseni w różnych gatunkach po ce­
nach przystępnych, poleca Skład fa­
bryczny pod

15 Krakowskie-Przedmśeście 15.

Pogrzeby kompletne podług cennika.
Trumny metalowe i drewniane od rs. 10.
Kapelusze, Woale, Czepki, Kapy. 
Gotowe ubiory żałobne i pośmiertne 

w Warszawskiem Przedsiębiorstwie 
Pogrzebowem Z. Fijałkowskiego, Senatorska 
32 wprost kościoła. (622)

PAROWA FABRYKA

mocTPOów
WEBER i 8-ka 

żytnia 23 w Warszawie, 
poleca swoje wyroby i wynaj­

muje takowe. (536) 

Główne Towarzystwo
Dróg Żelaznych Rosyjskich

Liuja St.-Peterslmrsko-Warszawska.
Podaje do wiadomości, że wszystkie zaliczenia 

bez różnicy sumy, nakładane na towary wysyłane 
z Warszawy, tak pociągami pospiesznemi jakoteż i 
towarowemi, od dnia 15 (27) czerwca r. b., po przed­
stawieniu właściwych dokumentów, będą wypłaca­
ne przez Bank Handlowy Warszawski. (677) 

—- Zakład pogrzebowy Pełczyńskiego, No" 
wy-Swiat 50, załatwia pogrzeby, ekshumacje, sprze- 
daje trumny, żałoby kompletne najtaniej. (1926)

— Osoba młoda, posiadająca wysoką mu­
zykę i gruntowną , znajomość francuskiego, życzy 
sobie wyjechać na wieś. Sienna 21, 
mieszkania 5. (1858)
~ — Najmodniejsza biżuterja damska 
złota, srebrna i brylantowa. Ceny bardzo niskie w 
magazynie Jfl. J. Augustynowicza, Kra- 
kowskie-Przedmieście nr 7, dom Ludwika Hr. Kra­
sińskiego. (588)

KORESPONDENCJA PRYWATNA.
— Do J.—Dziękuję za wiadomości, długie mil­

czenie niepokoiło mnie. Do 0. mógłbym przyjechać, 
lecz chyba przy święcie, lepiej zobaczyć się w 
Warszawie, czyż o interes i przyjazd do miasta tak 
trudno? Błagam o słówko odpowiedzi. (1951)

— Stefanji.—Milczenie twe doprowadza mnie do 
rozpaczy. Jeżeli nie chcesz abym zwątpił o twem 
uczuciu, pi 8z zaraz i nie tak urzędownie. Bezpie­
czeństwo gwarantuję. Jak zdrowie twoje?

(1949) Marjan Józef.
— List twój, Narcyzie, otrzymałam, serdecznie 

dziękuję, za mąż nie poszłam, potrzebuję rady,gnie­
wu twego nie rozumiem, adres proszę.—Róża. >1908; 

ter.

Pud

Listy zast.

m. Łodzi

Od 
Od 
Od 
Od 
Od

Wartość kuponu:
(po potrąceniu podatku skarbowego).

Listów zast. ziemskich 5% kop. 2363
Listów zast. m. Warszawy kop. 1055 
Listów zast. m. Łodzi kop. 66°
Listów likwidacyjnych kop. 21* 
Obligów m. Warszawy 897

CENA OKOWITY
z dnia 21-go czerwca 1888 Ł 
Hurt, skład, wiadro 816 —820 
Pojed. szynk. „ —-------

z dodatkiem 2°/0
78% z akcyzy po 9k/« kop. od %

I’sirg'i
NA PLACU WITKOWSKIEGO 

Dnia 21-go czerwca 1888 r.

dr. 
dr. 
dr. 
dr.

Pszenica 242 sm. i ord.
T „ pstra i dobra
„ „ biała . . .
r „ wyborowa.

Żyto wyborowe 232 funt.
r średnie................

wn d li w A
Jęczmień 2 i 4 rzęd. 202 f. 
Owies........................142 f.
Gryka 202 £ 
Rzepik letni . \ . • .

„ zimowy 212 funt 
Rzepak rapos. zim. 212 £ 
Groch polny 262 funt . 
Ziemniaki  
Masło świeże funt. . .

w solone pud . . , 
Siana pud  
Słomy pud  
Drzewa opał. twar. a kub.

, , miękkie „

Km liBldj łarszałsliej.
Dnia 21-go czerwca 1888 r.

Listy zast. 
♦7.1: .

Niedziela dnia 24 Czerwca ■
o godz. 1-ej po południu (Matinće), jedyne przedstawienie dla dzieci! 

Małe Karlatko“ („Klein Daumlmg ), luaie JXaiCZAROWNE w 6.ciu obrazach!!!
Dzieci pla^wtzystk.ch miejscach z wyjątkiem lóż, połowę ceny!! 900

Weksle:
B*Tlin 100 mar. z krótk. I 
L°ndyn 1 funt ster. „ 
Paryż 100 franków „ 
Wiedeń 100 guld. „

Papiery publiczne:
B% Listy zast. z r. 18o9 d.

9 W Dl-
m. Warsa, ser. 1

II 
ni 
IV 

VT 
----- ----- ---  _ serji I 
♦7. Listy likwidacyjne duże 

.---- w male
Bil. Banku Ces. & I, II i III 
Los. Poż. Premjowa z r. 1864 
... 1866

I Poły czka wschodnia rs. 100
II  rs. 1(10
III , , rs. 100
♦% nowa pożyczka .... 
Listy wileńskie długoter. .

Akcj ' 
Obligacje 
Akcje 
Akcje 
Akcje 
Akcje

Akcje 
Akcje 
Akcje 
Akcje

J' AWORZE na Szlszku auslr. (Ernsdorf).
Wyjaśnieriia^i 'broszury przesyła Inspekcja Zakładu. 645R

w —---
♦% nowa pożyczka .... 

e i obligacje: 
miasta Warszawy 
ż. warsz.-w. rs. 100 
ż. warsz.-b. rs. 100 
ż. warsz.-terespol. 
żek fabr.-łódzkiej 

Banku handL warsz. 
Banku dyskont, warsz. 
warsz. Tow. nb. od ogn. 
warsz. Tow. fab. cukru 
Tow. £ cukru Józefów 
DobrzeL Tow. £ cukru 

Akcje Tow.Lilpop, Rau iLew. 
Akcje Tow. przędz. Zawiercie

3-ci występ gościnny

Liliputów,Czwartek dnia 21 Czerwca ?

PO RAZ OSTATNI!

„WSZYSTKIE DZIEWIĘĆ” („Alle Neune”!).
Piątek dnia 22 Czerwca 

PO RAZ PIERWSZY!

. MAŁA BARONOWA!
’’’'lalka farsa ze śpiewami i tańcami, w 4-ch aktach, napisana przez Jana Gross, z mu­

zyką Maksa Mauthner.

^ąd. Płac.

55.10
11.18 —.—

44.40
89 25 —

__

100.85 —-

99.50 —
98.25
97.60 —.—
97.40 —
97.30 —
95.—
90.50
90 — —I
—.—

—.— •S-yj
100.— ——•
98.80 ---- .----
99.—
83 25
—.—

92.90
— ““o’-•
—.—
—.—

—.—
—.— 1 k"11-

■i

----
—

Korzec
od rio od do
K P i e i e k
— — — JL
_
_ — 675 —

_ 682 695
— — 370 380
— — 360 —
— — — —

>—i —•
— — 205 240
— — — —
— — — —
— — — —“
— — — —
— — — —
— — — —
— — — —
— — — —
— — — —
— — — —
— — — —
— — — —

Księgarnia Gebethnera i Wolffa w Warszawie, posiada ua składzie głównym 
dzieło pod tytułem:

Rządy Sejmikowe w Polsce, w latach 1572 do 1795,
na tle stosunków województw Kujawskich

przedstawił
Jeden Tom duży w 4-ce, str. 445 druku, na pacierze welinowym. Cena rs. 6. 

Praca uwieńczona przez Akademję Umiejętności w Krakowie.
Do nabycia we wszystkich księgarniach. 1080r

Wydawnictwo Maurycego Orgelbranda 
w Warszawie,

HISTORJA
Literatury Polskiej

na tle dziejów skreślona

p. Marjana Dubieckiego.
Siódmy zeszyt dzieła tego wyszedł z dru­

ku. Całość obejmuje mniej więcej 12 zeszy­
tów. Cena każdego zeszytu 50 kop., z 
przesyłką pocztą 60 kop. Przy odbiorze 
pierwszych, płaci się i za ostatni, który 
wydany będzie bez osobnej dopłaty. 1081r

Księgarnia E. WENDE i Sp.
otrzymała na skład główny broszurę p. t:

Dr fil. J. Ottaw i nauka, g 
Przyczynek do historji cywilizacji u nas. 
(Odbitka z Gazety Lekarskiej, r. 1888).
Cena kop. 30, z przesyłką kop. 35. 

Do nabycia we wszystkich księgarniach.

Nakład dziennika „SŁOWO”,

„Pan Wołodyjowski"
Powieść historyczna 

przez 

Henryka Sienkiewicza 
Tomów 3—rs. S. 

Do nabycia we wszystkich księgarniach. 
SHF" Osoby nadsyłające do Admini­
stracji „Słowa” (Warszawa, Mazowiec­
ka 11) rubli pięć, kosztów przesyłki 
nie ponoszą. 793

| Przednia amiolsh stal tytlova.»
Znaczny zakład angielski, pragnie z do­

brze sytuowanym domem, posiadającym sto­
sunki z większymi odbiorcami stali "tyglowej 
dla warsztatów itp., blachy stalowej i drutu, 
zawiązać stosunki na bardzo dogodnych wa­
runkach, a to celem sprzedaży swego pro­
duktu. Adresować uprasza pod lit. A. B. 
247, do Haasensteina o Foglera w Lipsku.

browar f 
nowo urządzony z wyrobioną klijenteJą, z 
gruntami, ogrodami, stawami, w pięknej 
miejscowości, za przystępną cenę do sprze­
dania. Wiadomość w Biurze Ogłoszeń WW. 
Bajchmana i i’rendlera, Senatorska 26.

SMR Do wynajęcia od 1-go Lipca r. b. 
przy nlicy Wierzbowej J4 6—613, 

dwa Mieszkania, 
składające się z 3-ch pokojów, przedpokoju, 
kuchni, wygódki, wodociągu i zlewu, na 
2-em i 3-em piętrze w oficynie z dodaniem 
góry na bieliznę i piwnicy. Tamże Sklep 
o dwóch otworach na dystrybucję. — Wia­
domość u Rządcy domu.________ 896_____

ANANASY 
świeże poleca handel 

L. WRÓBEL,
Krakowskie-Przedmieście 25, 

Stara Poczta. 897

BRACIA LESSER
Rymarska 12.

Nąjwlększj Skład Tmraw
W KRÓLESTWIE, 

poleca:
Kufry podróżne,
Sakwojaże,
Nesessery podróżne,
Woreczki damskie,
Wózki dziecinne,
Umywalki,
Łóżka żelazne,
Rolety, ios»
Obrusy ceratowe,
Ceratę chodnikową,
Parasole i Parasolki,
Laski i Baty,
Wędki i haczyki do wędek, 
Krzesełka składane ogrodowe, 
Gry ogrodowe, krokiety itp., 
Wszystko W wielkim wyborze. 
Cenv umiarkowane.

B®” Jąkanie się, "W 
bełkotanie itp., leczy za pomocą własnej, 
przez najświeższe badania medyczne 
wskazanej metody, środkami naturalne- 
mi i gruntownie, istnieje od lat 16 zakład 
lekarza-specjalisty Dra med. Coen w 
Wiedniu, Wipplingerstrasse 26, — 
I rospekty na żądanie io76#k
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KRAKOWSKIE-PRZEDMIESCIE Nr 55,

Płótna wyborowe pierwszego gatunku, wyrabiane przez najwprawniejszych tkaczy, z wybo­
rowej przędzy lnianej I-go gatunku—zastępujące najlepsze

Płótna bielefeldzkie, belgijskie i irlandzkie,
z zupełną gwarancją trwałości, sztuka 60 łokci, od 30 do rs. 54.

Płótna na prześcieradła bez szwu, na materace i pod kołdry, szt. na 12 prześc. od rs. 23 do 100. 
Płótna w resztkach i prześcieradła pojedyncze, o 10 do 2O°|o niżej cen fabrycznych 
Płótna kreasowe, sztuka 60 łokci, od rs. 7.80 do rs. 30.
Płótna na kalesony, sztuka 60 łokci, od rs. 17.70 do rs. 31.50.
Płótna kolorowe, w wrabiane paski i kratki, na koszule męzkie, w nowych deseniach, lok. k. 44. 
Płótna kolorowe gładkie, czerwone i niebieskie na wsypy i w kratki na powłoczki.
Płótna kolorowe na podszewki do kościelnych rzeczy/
Płótna na fartuchy w najnowsze paski i zestawienia kolorów.
Płótna granatowe na bluzy dla robotników.
Płótna surowe i kremowe, gładkie i w kratki kolorowe, na suknie i płaszcze od kurzu.
Płótna w paski na magiowniki—białe na fartuchy. Rewańtucłi.
*iótna introligatorskie. Płótna na podkładki do kamaszy.
’łótna do pakowania. Płótna dla malarzy.
’łótna surowe we wszelkich szerokościach i gatunkach, na pokrowce do mebli.
Płótna na rolety, podszewkowe dla tapicerów i w pasy kolorowe na sienniki.
Płótna żaglowe j nieprzemakalne na opony.
Sienniki—Worki—Wańtuchy—Opony gotowe.
Drylichy na materace—markizy i rolety, w nadzwyczaj wielkim doborze pasów, 

w najnowszych zestawieniach kolorów i różnych gatunkach, od najtańszych począwszy. 
Drylichy pościelowe czerwone i niebieskie gładkie.
Drylichy na kalesony gładkie, białe i w paski czerwone i niebieskie,
Drylichy na ubrania męzkie w różnych odcieniach i gatunkach.
Drylichy na liberję, w paski szafirowe i pąsowe—szafirowe z pąsowym—szafirowe z niebie­

skim i inne w różnych gatunkach.
Drylichy na gorsety w nowych zupełnie gatunkach, w wszelkich odcieniach aż do najcieńszych. 
Drylichy w rożne kratki, na czapraki, w guście angielskim.
Duks—Telia łtussę—Kogożę szarą na mundury, torebki podróżne etc.
Cenniki jako też próby z powyżej wyszczególnionych płócien i dry- 
lichów, wysyła na prowincję na żądanie pierwszą pocztą bezpłatnie 

Zarządzający Składem Żyrardowskim 
 Z. BUŁAKOWSKJ.
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Niedzielę, d. 24 Czerwca 1888 roku, 
urządza się

, NA BIELANACH 
Wielka ZABAWA, 

dla urozmaicenia której spalony będzie 
W* świetny Fajerwerk.

Lasek niluminowany 
ogniami benjfal- 

skieini i lampionami. 
°RKIESTRA WOJSKOWA grać bę- 

dzie aż <lo kpńcn zabawy.
Bufety zaopatrzone'we wszelkie prze- 

*łsl;i i napoje po ceuacli zniżonych.
{• SM5~ Wstęp bezpłatny. "'<SW3 

Przejazd do Bielan statkiem p. Góreckie- 
<2, po kop, 20 od osoby.889

•y HIŁYIi A

Wyrobów rymarskich
,b°leca swoje wyręby, jako to: Ćhomon.a 
angielskie i z bjonznnii krakowskie, rzytn- 
Sjo-krakowskie, Siodła angielskie, Kufry, 
J^alizy, Torby, Pledy podróżne, Baty, 
®picrozgi, po cerach przystępnych.

Królewska > 33. 865

Świadectwo 
Warszawskiego Kantoru 

Banku Państwa
Ja Ji 35, na zastawione w Magazynach 
*'Rnkn Państwa w <L 28 Maja 1888 r. 13 
**ńtuehów wełny „Dominium Klimozy- 
P*’’ zaginęło.—Znalazca zeehce zwrócić 
^autorowi A. Wróblewski i S-ka, Trębacka 
i1, lub w Warszawskim Kantorze Banku 
faństwa.—Zastrzeżenie gdzie należy zro- 
$ionem zostało._____________ 1070B

i I>nia 28 Czerwca (10 Lipca) r. b., o go- 
-zinie 10-ej zranc, w Wydziale IV. Sądu 
Okręgowego w Warszawie, sprzedaną 
ładzie

KOLONJA
? 438, we wsi Koło, gminie Czyste poło- 
•ona, wieczysto czynszowa, przestrzeni łokci 
«W. 68,062, z wiatrakiem na walce urządzo­
nym tamże znajdującym się. Licytacja od 
ASOO rubli. Wiadomość o ulgach w złożeniu 
**aeunku, powziąć można u wierzycielki 
*Przedaż popierającej, Krochmalna Ji 43, 
•mieszkania 8, między 3-clą a 7-mą po po- 
*bdniu, w dni powszednia.811

WYPRZEDAŻ

Doić Papierowych
do 10 roi o 50°/®,
do 20 roi o 25*/o

niżej cen praktykowanych, w Składzie 
obić, cerat i rolet pod firmą

W. Muszewski,
Długa 40. wprost Hotelu Polskiego.

707rS

Dystrybucja
'V lat 20 egzystująca, dobrze procentująca, 

sprzedania.—Wiadomość tamże, Me- 
c*ła jfc 12. 880

MAGAZYN MEBLI
nowych i używanych

ZAŁUSKIEGO i S-ki
*yVarszawie, Marszałkowska M137

D Posiada wielki wybór mebli wykwiu- 
0 tnych i skromnych.
“• Przyjmuje zamówienia i urządza apar- 
- tamenty podług rysunków.
*• Dział tapicersko-dekoracyjny, odpo- 
. winda wszelkim wymaganiom. _
4 Kupuje, sprzedają i wynajmuje mało 

używane. 5}r,
b. umiarkowano, al® stałe.

RZW
t... DóOl’

praktyka, zarządzający więk- 
<1U’J Inaj4tka-,i i posiadający chlubne sw a- 

lWS!’-1>kuJc od 1-go Lipca odpowie 
POHidy. _ .

cickilryvuI*r»’za nadsyłać do W-nej Woj- 
eL Krucza 20, w Warszawie. 1044JŁ

KUKJEK W AKSZ.AWbKl.—Dnia 21 eserwea 1®» u 9

egzystujący od 1830 r.

Krak.-Przedm. ?6 15—Ś-to Krzyzka Ji 9 
poleca w wielkim wyborze na koszule 

męzkie i damskie 

Najlepsze Płótno Jarosławskie, 
sztuka od rs. 7 do 60 rs. 9ó9Ill

W Alei Ujazflowsliiej psil Nr. 17,
jest do wynajęcia od 1-go Lipca r. b.

PAŁACYK
frontowy, składujący się z 12-tu pokojów, 
przedpokoju, kuchni, 2-ch piwnic i 2-ch 
ogródków. — W razić potrzeby dodane 
być mogą nowo i wygodnie urządzono staj­
nia i wozownia.—Wiadomość w magazynie 
Braci Lesser, Rymarska. 1067R

i^M
Woda Kolońska Międzyrzecka 

Woda Kwiatowa Międzyrzecka 
Woda Leśna Międzyrzecka 

Perfumy Międzyrzeckie 
Proszek do czyszczenia i konserwo­

wania zębów Międzyrzecki 
Puder Międzyrzecki

Ocet toaletowy Międzyrzecki
Są do nabycia w pierwszorzędnych 
magazynach perfumeryjnych i galan­

teryjnych.
SKŁAD GŁÓltŃY

E. EICHLER,
Aleia Jerozolimska Ni 64, wprost 

Kruczej_______ 1039R

PIWOWAR
uzdolniony tak na parowym jak i na ręcz­
nym browarze, z chlubnemu świadectwa­
mi, poszukuje miejsca. Oferty uprzejmie 
proszę przesyłać pod adresem: Białystok 
Hotel Centralny” pod lit. „B. W.” 879

Folwark Pszota
jest do sprzedania, 12 i pół włóki, w powie­
cie Garwolińskim, w gubernji Siedleckiej, bez 
żadnych służebności, na nadzwyczaj dogo­
dnych warunkach. Wiadomość w Perfumerji 
Aleksandra i Marcellego, przy Placu Tea­
tralnym Ni 10.. 868

I! Największy wybórnl 
!! Najświeższe fasony!! ! 

HI Najniższe ceny!!!
Damskich okryć, surdutów, żakie- | 
tów, dolmanów, mantylek koron- | 
kowych i dżetowych i t. p., poleca $ 

MAGAZYN. pBIORÓ W DAMSKICH | 

Henryka CARA,
ulica Miodowa Jfe 3. 1007RS

oi najtańszych flo najdroższych,
CERATY wszelkiego rodzaju,

897r

ROLETY do okien,

GZEMSY do firanek,

CHODNIKI jutowe i kokosowe,

NIZK1CHpolecają po cenach

Marszałkowska Nr 142.
Ulica Królewska Nr 29.

PRZY ZAKŁADZIE STOLARSKIM
H. RUPP, 

są do sprzedania: Kredenzy, Stoły obia­
dowe, Szafy, Krzesła dębowe i różne in­
ne mebla po cenach możliwie niskich.

Z powodu wyjazdu zagranicę, jest 
do sprzedania

Para Koni
gniadych wałachów, powozowych, oraz Po­
wóz lando, z całą uprzężą angielską i 
krakowską na konie, uzdami, trenzlami, de­
rami zimowemi do wyjazdu i do stajni, w 
stanie mało używanym, za cenę zupełnie 
nizką.—Konie mogą być osobno sprzeda- 
nemi. _  Wiadomość u stróża "Wojciecha,
w domu M 21, ulica Miodowa. 885

Oznajmienie.
Z powodu zwinięcia Sklepu i Fabryki ka­

peluszy męzkich od 1-go Lipca r. b., upra­
szamy Szanownych naszych klijentów, któ­
rzy oddali do odświeżenia lub pozostawili 
używane swe kapelusze i dotąd nie odebrali, 
ażeby zech cieli takowe do dnia 30 Czerwca 
b. r. odebrać.

Br. M. Polender.
Długa 19.

iMElŁSAM? Kjachtyńską.
firmy

A. O. Koroszczanko w Moskwie, 
£3 w oryginalnem oplotnbowanem opako­

waniu.,,w cenie **- “ r~n ' "
za'

; SKŁAD
i Fortepianów 

i Pianin

K. Fritzsche, Świelotrz^zta 29, 
przygotował wielki wybór Pianin do wy­
najęcia na letnie mieszkania, w naj­
dalsze okolice kraju (jak lat poprzednich). 
Do sprzedania 2 Fortepiany z pier­
wszorzędnej fabryki zagranicznej, z gwa­
rancją 5-Ietuią, b. tanio. 820

oplotnbowanem opako-
> od Eis. 1,56 do Rs. 0 

flint, poleca wyłączny Skład na 
Królestwo Polskie

T. D. Łapińskiego,
Warszawa, Królewska 49. 

^Kupującym większą ilość ustępuje 
sie rabat____ ___ 776

S3

855

Magazyn i Fabryka Kapeluszy 
pod firmą 

„R A U L“
w Warszawie, ulica Wierzbowa M 
614e, poleca wielki wybór Kapeluszy: 
Filcowych, Manilla & Yokohama, Dam­
skich, Męzkich i Dziecinnych.—Orygi­

nalne Wiedeńskie Kapelusze,
Z FABRYK

P. & C. HABIG,
P. Blunienstock & Damask.

Ceny stałe, umiarkowane. 886

“ Staniki trjkfltowr
BLUZY, różne wyroby 
pończosznicze z własnej 

fabryki poleca
L Gustaw Haehle, , 

Świętokrzyska^

JBLoawa S'®
P»yimuje^r»^^X

mole, TYŁKłs gg8R
tor ręczy-

| Opony
k nieprzems. alne oraz 606R
I PASY do maszyn
i wySiaZei DXeS° Żafił0Weg° PłÓt“a 

|F. BIESSNATH, 
Senatorska 32,

guzie skład Płócien Finlandzkich. I

apteka

930R

133 Marszałkowska 133 
Z pozwolenia Departamentu 

Medycznego wyrabia 
COPAHON 

niezawodny przeciw 
k Rzerzączce J 

Cena Rs. 1.

Do wydzśerżawieróa

Wielki medal srebrny

POKOSTY '
polecają Zakł. przemysł, chemie?. 

W. KARPIŃSKI & W. LEPPERT 
W Warszawk SMae naukowy. 

________Cenniki franco 1 gratis. ■- '

„PACHT
ua folwarku Rakowlec, 2 i pół wiorsty za 
rogatkami Jerozoiimskiemi, od 1-go Linca 
1888 r. Bliższa wiadomość w Rakowcu lub 
na Włodzimierskiej M 19, mieszkania 14 
do godziny 12-ej w południe. 875 ’

Po cenie przystępnej 

poleca dobór iebli 
własny Zakłai Stolarsko-Tapicerski 
RABOTVG-.
 Nowy-Świat 39. 676

Na 15 osób

MAGAZYN MEBLI 
ulica Miodowa Nr 4, 
893 J. TARKOWSKI i amp.

Posiada wielki wybór MEBLI z własnych 
warsztatów, urzędowej roboty t sprzedaje 
takowe po b. nizkich cenach. 808

Złoty Medal 1885 r.
A A MW potrwałalASSlWsrla B*a 

1*08■ Nowy-Świat M34.
SPECJALNA FABRYKĄ 

nagrodzona Medalami na wystawach: Euro 
pejskich i Amerykańskich. Wyrób pierw­
szorzędny.—Ceny nizkie, znaczny wybór — 
Cenniki z rysunkami wysyłają się bez­
płatnie.

Piękne Serwisy Stołowe 
z najlepszej porcelany krajowej, ozdobnie 
malowane, na żądanie z monogiamami lub 
herbami, składające się ze 126 praedmio- 
tów w cenie od. rs. 50.—Serwisy też same 
z dodaniem 86 przedmiotów ze szkła 
kryształowego jpo rs. 60.—Serwisy do ka­
wy i do herbaty na 12 osób w kwiaty ma­
lowane, zawierające 30 przedmiotów po 
rs. 16. Serwisy do herbaty z 16 przedmio­
tów od rs. 8.—Garnitury do mycia kolo­
rowane od rs. 3 i pół. Doniczki do kwia­
tów, piękne malowane po rs. 2 za parę, 
oraz wszelką porcelanę malowaną po cenach 
tak zadziwiająco niskich sprzedaje wyła- 
cznie skład i malarnia percelany, szkła 

5BY8ZABDA FIAŁKOWSKIEGO,
Krakowskio-Przedmlościo M 2, wprost 
Kopernika, w lokalu prywatnym. §93R

Rolnik i Administrator
mogąey powołać się na referencje zn»nych i 
Fa7t A^y?llI,re6Z.0g6ł os6b> V«y aobtó ob- 
w a Zarząd dóbr większychna stlłT « 16 luS ^’^stwie, za umiarkowa- 
dthlaZ P Prooenty Od powiększonych

n ,®*iŻ8Za wiadomość w Redakąji 
wazety Loliuczej, Warszawa. Warecka 
« V, pod literami S. M. 1041R

7017



Izraelitka guwernantka, muzykalna, po­
trzebna. Krakowskie-Przedmieście ’. Biu­
ro nauczycielskie. Dąbrowako. 12210

Magistrat miasta Warszawy.
Dnia 30 Czerwca (12 Lipca) r. b.. o godzinie 11-ej przed południem, odbędzie się 

w sali licytacyjnej Magistratu miasta Warszawy licytacja in plus, przez opieczętowane 
deklaracje, na sprzedaż narzędzi i materjałów, nabytych do robót przy budowie kanali­
zacji i wodociągów w Warszawie i niezdatnych do dalszego użytku; w wykazie szacun­
kowym zamieszczonych, od summy 3,656 rubli 80 kop.

Warunki licytacyjne i wykaz szacunkowy mogą, być przejrzane w Wydziale Admi­
nistracyjnym Magistratu, szczegółowe zad ogłoszenie o licytacji, jako też wzór do dekla­
racji wydrukowane zostały w Dzienniku Warszawskim i w Gazecie Policyjnej. 1052r

Zakład Leczniczy Theresienbad

Burmistrz ADOLPHI1077R

Do sprzedania

Kareta potrójna, Faetony, Amerykany, Sza- 
raban oraz Bryczki w różnym rodzaju i cho- 
mont angielski z żółtym bronzem. Święto­
krzyska 35, drugi dom od Marszał­
kowskiej. 860

GRAB-APPLE Blossoms „Malus Coronaria
(Kwiat dzikiej Jabłoni).

Pomiędzy perfumami będącemi obecnie najwięcej w modzie, 
znajduje się Grab-Apple Blossoms „Malus Coronaria", 
o zapachu najmilszym i najdelikatniejszym, wyrabiane przez 
„The Crown Perfumery Company", która wyborną i wy­
jątkowy jakością swych wyrobów zyskała sobie powszechne 
uznanie.

THE CROWN PERFUMERY COMPANY. 49
Old Bailey E. C. w Londynie. \

UWAGA: Korki u flakoników mają kształt korony.
Nabyć je można w Warszawie, w składach perfumery) 

WW.: W. Bednawskiego, Miodowa; Kalinowskiego, Krakowskie- 
Przedmieście i w składach hurtowych WW.: Lichtenbauma, 
Nalewki; Wrocławera. Przejazd; Petko, Urszagh et Hackenberga, Senatorska i 
innych. 899

Faeton i Wolant, 
bardzo mało używane, do sprze- 

OtnżafeSK dania. Plac Ś-go Aleksandra 
Ni 9, róg Wspólnej.

Tamże są do wynajęcia od 8*go Lipca: 

Sklepy frontowe i Lokato 
po 2 i 3 pokoje, stróż wskaże. 864

w Eichwaldzie pod Cieplicami. 
(CZECHY).

Wodolecznica, kąpiele parowe, błotne, wszelkiego rodzaju mineralne, elektryczne, aparat 
inhalacyjny, mięsień itp. 68 eleganckich pokojów, dobra restauracja z ogrodem w lesie. 
Całkowity pensjonat Komunikacja pocztowa i omnibusem z Cieplicami. Stacja pocztowa, 
telegraficzna i kolejowa. Prospekty gratis i franco.

1079R ____________ ZARZĄD KURACYJNY.

Na skutek bezzasadnych pogłosek mam honor podać do wiadomości, że podług 
odnośnych informacyj kompetentnych władz medyczno-policyjnych, że tu, w Libawie, ani 
epidemja ospowa, ani żadna inna nie panuje; zatem wszelkie pogłoski w tej mierze są 
fałszywe.

EXTRA •'CONCCNYRATK*

O S >3> O US

Urząd Miasta, 30-go Maja 1888 r.

Kantor Służących 
przy ulicy Hr. Berga Ni 2, poleca Sz. 
Publiczności, że ma do umieszczenia 
wszelkiego rodzaju służbę z dobremi 
świadectwami. 824
_____ _______ W. GgBBKA.

ZAWIABOHffllF^
Została przeniesioną 

Sprzedaż Cukrów 
z ulicy Senatorskiej na Krakow­

skie-Przedmieście Nr 47, 
wprost ulicy Bednarskiej, 

B. M. Śniegockiego,| 
z czem się polecam: 

Cukry desserowe funt kop. 50 
Karmelki w 10 gatunkach 25 
Czekoladki funt kop. 60 
Cukry angielskie „ „ 30 
Słodowo-miodowo-ziołowe 30 
Jasne praliny funt kop. 80

MME MOKK ■€>< 
lepszych Papierosów, jak 

„DYREKTORSZA”
10 sztuk—1O kop.

1002 kto raz spróbuje, będzie zawsze palił.
Dostać można we wszystkich składach tabacznych i dystrybucjach.

St.-Petersburska fabryka tabaczna
„TALIZMAN."

Sprzedaż uskutecznia się w następujących Handlach Win i Towarów Kolonialnych: 
„pod Bachusem”, Marszałkowska róg Widok. 
Juljan Zahorski, Marszałkowska róg Siennej.
Fr. Krupecki, Leszno. — A, Skorupski, Krakowskie-Przedmieście.
P. Voigt & Comp., Bielańska. — W. Czerski, Nowy-Śwint róg Ordynackie’. 
Jadw. Krupska, Plac Św. Aleksandra. — W. Osmolski, Bracka. 1074R

WIO
Metjiskie

DOMU HANDLOWEGO

ZlfciżataSp. w Tyflisie

N 170■Dni* 21 czerwca 1888 r*

OlMIffiB.
Jedua z większych fabryk ekstraktu z wy­

robów garbarskich, poszukuje

Reprezentanta
na Rossję z wyrobionemi stosunkami u gar­
barzy. Oferty z warunkami pod F. H. 452, 
przyjmuje Rudolf Mosse, Berlin. 1078R

Do interesu przemysłowego dobrze pro­
centującego, potrzebny jest

Wspólnik
z kapitałem 3,000 rubli, Oferty składać pro­
szę w Kurjerze pod lit. X. W. T. 895

Komisarz Hassy Miejskiej
2-go Ucząstku 

podaje do wiadomości publicznej, że prawni* I 
zajęte nu satysfakcję należności skarbowych 
i miejskich ruchomości, a mianowicie: |

Pięć sztuk Maszyn do wyrobu szpule* 
do przędzy oraz różne Meble, Lustro « 
dębowych ramach. Zegar regulator itp.

W dniu 15 (27) Czerwca 1888 r., 1-sza * | 
godzinie 10-ej przed południem, w dom* 
Jw 837 przy ulicy Ogrodowej i 2-ga w tym** 
dniu o godzinie 2-ej po południu, w dom* 
Ji 2374E przy ulicy Karmelickiej, prze* 
licytację więcej dającemu za gotowe pie* 
niądze sprzedane zostaną. 1042r

TO ’
* ■ ..w...— .u, „i

Jedyna firma na Kauka­
zie, która na Russkiej 
Wystawie Powszechnej 
otrzymała za wyborowe 

wina
Medal złoty.

KCTJER WARSZAWSKI,.

Oddzielny Dyplom 
Departamentu Przemy­
słu i Handlu ze wzmian­
ką: „Najlepsze ze wszy­
stkich W i n Kaukaz- 

kich“.

npmKrWiciT
PT, GB MLAULT f K* w Paryżu.

<l*»wodna w leczeniu rztzqczek bez utrudzeni# 
jnladkn, ktAr» «waze poolaja za sobą użycie kapsułek < kubebą 

płyui». ,•
W’ P.ryrf*, 8, ulićt Vivienne, < gtóionych aptekac/l. -

ZAKŁAD ZEGARMISTRZOWSKI 
Z. Łapińskiego, 

J¥r 6. Nowo-Senatorska Nr 6, 
Poleca Skład Zenarfiw i Zegarków imsM.

Wszelkie reperacje uskuteczniam sumiennie i w możiiwie krótki*# 
czasie, używane przyjmuję w zamian za umiarkowaną dopłatą, ta*

za nowe, jakoteż za reperacje daję dwuletnią gwarancję.

w gub. Kieleckiej, powiecie Stopnickim. 495

863

Najsilniejsze i najskuteczniejsze ze znanych wody siarczan©* 
słone, jod i brom zawierające kąpiele mineralne, mułowe, masaż 
i elektroterapja.

Bale, reuniony, muzyka, czytelnia i fortepian.
Mieszkania wygodne, hotel i restauracja po cenach nizkich. 
Sezon od 20 Maja do 15 Września.
Droga: koleją do Kielc, zkąd mil 8 karetką pocztową lub dorożką

lanka i wychowanie.

Adres biura nauczycielskiego Załęskiej, 
Mazowiecka 16, rekomenduje nauczycieli, 
nauczycielki, bony. 591

Fłuchhalterji wyucza gruntownie, zupowa- 
ftjżnienia władzy naukowej, Dawison. Wspól­
na 40 domu. 12296

Francuzki bony potrzebne, 240 rubli. Kra- 
kowskie-Przedmieściu 7. Kantor nauczy­
cielski. Dąbrowska. 12207

Kaucjonowane biuro nauczycieli, guwer­
nantek, bon i rządców dóbr J. Łuczyńskie­
go Krakowskie-Przedmieście Ni 59, wprost 

reanrsy.____________ __________ 1345

Młoda angielka, świeżo przybyła, z języ­
kiem niemieckim i muzyką poszukuje 
miejsca. Mazowiecka 16. Załęska, 12024
łada osoba znająca gruntownie muzykę, 
poszukuje kondycyj na wyjazd, przez czas 

wakacji. Pańska 10, tn. 29, w godzinach ran- 
nych. 1368

Kiemka, nauczycielka z muzyką poszukuje 
miejsca na wakacje. Ulica Aleksandrja

13—6. 12045
feta wakację na wieś, wyjedzie miodu wyż- 
jlszu nauczycielka. Krausse. Ulica Miodo­
wa 12. 12036

Polka wykształcona z dobrą muzyką, kon­
wersacją fraucuzką,niemiecką, rysunkiem, 
malarstwem, poszukuje miejsca. Żurawia 21, 

mieszkania 11. do 12. 12203

Fomieszczenio dla uczni szkół prywa­
tnych, przy zacnej rodzinie, z dobrym forte- 
jiianem. Smolna Ni 19, m. 7. 12318

Prof, de Próchamps, Długa 25. Nauczyciel 
patentowany, z doskonałym ruskim, fran- 
cuzkim i niemieckim, życzy stałej posady lub 

na wakacje. 12153

Student uniwersytetu, doświadczony w 
nauczaniu i gruntownie posiadający języ­
ki klasyczne, ruski, niemiecki, oraz matema­

tykę, poszukuje lekcyj na wyjazd. Widok 
M 8, m. K 11896

Student uniwersytetu życzy sobie wyj*' 
chnć na wieś, na kondycję, świętokrzyz** 
11, mieszkania 7. 12275

Student, filolog czwartego kursu, poszukuj’ 
kopilycyj na wieś. Żurawia 3—12. 122"*'

Student 3-go kursu moskiewskiego uni­
wersytetu, posiadający języki: francuz*1 
(teor,), niemiecki (teor. i prak.), poszukuj* 

korepetycyj na wyjazd, na czas wakacj1. 
Oferty listownie, adres: miasto Wyszogród 
stud. Braudsztejn. 12322

Student uniwersytetu, sumienny i doświa^ 
czony korepetytor, poszukuje lekcyj •* 
wyjazd. Próżna X 7, m. 4. 12037



7 upoważnienia właday stancje dla u- 
Łezniów 4-go gimnazjum. Przytem mogą 
tyć lekcja francuskiego, niemieckiego, ran­
dki. Hoża Jś 22. Kością. I1896

Fosady i prace.
Agronom z praktykę wzorowych gospo­

darstw Księztwa Poznańskiego, posiada* 
ł^cy świadectwa piętnastoletnie samodziel­
nego zarządu dóbr, z postępowem prowadze­
niem gospodarstwa, poszukuje posady rząd- 
ey od 1 lipca r. b. Adres Mokotowska Mol, 
n^20. Warszawa. 12268
Administrator agronom, w sile wieku, z 

długoletnią praktykę i najlepszomi reko­
mendacjami, poszukuje samodzielnego «o- 
ł«ądn. Bliższe szczegóły objaśni W. Hiero- 
nim Jarochowski, Nowosenatorska J6 4.12300 
ftilolog, który skończył 7 klas, poszuka e 
r kondycji na wieś. Szpitalna 5, m. 1. 12146 
Krojczyni zdolna do bielizny dziecięcej po­

trzebna natychmiast. Oferty składać pro- 
^ę w Kurjerze Warsz. pod „A. Z-” 12075
Kucharz z dobremi świadectwami poszu­

kuje zajęcia w restauracji lub domu pry­
watnym. Ulica Chłodna M 46, m. 32. 11949
H^ontier mechanik, obeznany z wszystkie- 
Iflmi systemami maszyn tak agronomicznych 
lak i parowych, poszukuje miejsea zarzędza- 
Ucego mniejszą fabryką lub maszynisty.— 
Oferty proszę składać w kantorze Kurjera 
Ł°d adresem Montier. 12066

Osoba w średnim wieku, poszukuje miej­
sca do towarzystwa, do wyręczenia w go­

spodarstwie lub opieki nad dziećmi. Chmiel- 
M 70, m. 14, od 11—5. 12352

Hiłoda panienka, dobrego towarzystwa, z 
Igimnazjalnem wykształceniem, pragnie 

*yjeohać zaraz na wieś na lato, do zaciie- 
£n, domu, w charakterze towarzyszki lub do 
rtyeci, bez wynagrodzenia. Erywańska 5, 
Mieszkania 17. 12320
natychmiast potrzebne kilkanaście wy- 
•Ikończarek do pończoch. Wiadomość, Mar- 
Jtałkowska 129, w oficynie. 12336

Młoda osoba z b. dobrym francuskim, ru­
skim, muzykę, życzy wyjechać na lato, 

^zysta J& 6, m. 24, od 11—1. 12081
Mężczyzna już niemłody, obeznany z me­

chanikę, mogęey dać kilkaset rubli kau- 
'11, poszukuje stosownego lub innego zajęcia. 
Yerty przyjmuje biuro ogłoszeń. Senator- 

26, pod wyrazem „Praca”. 1362

8sobą młoda, znajęca krój, krawiecczy- 
*nę, poszukuje zajęcia się domowem go- 

’bodarstwem, dziećmi, lub panny-slużęcej 
v wyjnzd lub w mieście. Wiadomość, kiosk 

Zielnej i Chmielnej.____12365_____
fiuoba młoda, obeznana z handlem, poszu- 
Mkuje zajęcia do sklepu lub zarządu do- 
?'m, szyjęca na maszynie Singiera. Wia- 
^ość, Bednarska 21, stróż wskaże. 1389
OBoba młoda, milej powierzchowności, ła­

godnego charakteru, pragnie przyjęć miej- 
n6 na wyjazd do osoby chorej. Oferty dla 
-^nislawy. 12366
(JBrodnik kawaler, dobrze obeznany we 

Wszystkich gałęziach wchodzęcyeh w za- 
c.es ten, poszukuje miejsca od 1 lipca lub 

1 października, w Królestwie lub Cesar- 
v^e. Adres: Złota M 43, mieszk. 6. 1382 
lłsoba młoda, z średniem wykształceniem, 
Jadająca krawiecczyznę, stroje oraz rouzy- 
j'> Poszukuje miejsca na wyjazd. Oferty 
ej?8z? składać w kantorze niniejszego pi- 
v^Miod adresem „Bronisława". 12080 
||s°ba młoda, do początkujących dzieci, ży- 
tiikZy 'wyjechać na wieś za życie i pokój. — 
<^2? w kantorze dla X. H. 12122 
ii®ona uzdolniona w krawiesczyźnie, po- 
^./■'ikuje miejsca na wyjazd. Chmielna 45, 
<^kania 5. 12161
te*-, znajęca krawiecczyznę, szycie bieli- 
thj V’ życzy wyjechać na wieś na czas le- 
bn'?ez wynagrodzenia. Krakowskie-Przed-

6, m, 25. 12061
kawaler, z dłngoletnię praktykę 

k*Ul dranicą, posiada chlnbne świadectwa, 
*ti\.j Posady zaraz w Królestwie Inb Cesar-

KOTWER ITARSBAWSin.— Dnfs eżererea «W ib
Potrzebna jest pnnna polka do kapeluszy 

damskich na wyjazd do Rosji, u p. Snlo- 
mona Kossoj. świętpjerska 32._____ 12043
potrzebny na jest korespondent na dwie 
| godzin dziennie, znajęcy gruntownie ję­
zyk niemiecki i francuzki nb. pierwszeństwo 
maję pięknie piszący. Oferty w kantorze 
Kurj era S. 26,________________ 11894
Panny do kwiatów i podręczne potrzebne, 

9 Długa Szmidel. 11915

Potrzebna jest sklepowa do filii piekar- 
skiej. Wiadomość Elektoralna Jii 35. 1385

Eraktykant do gospodarstwa rolnego po- 
trzebny zaraz. Królewska 1, m. 4. 12272

Pomocnik jeometry poszukuje miejsca. — 
Wiadomość u W-go Kwiatkowskiego, jeo­

metry w Włocławku. 12273
Panny potrzebne są zdatne do krawiecczy- 

zny damskiej, ulica Żelazna M 69, miesz- 
knnia 17. ______12270
rotrzebna panna do upinania sukien do 

pracowni Malinowskiej. Ul. Nowy-Świat 
32._____________________12277

Potrzebna jest zaraz zdolna upinaczka do 
magazynu w hotelu Brtihłowskim, ulica 

Kotzebue. 12283
Potrzebna dobra krawcowa na lato do pry­

watnego domu na wieś. Wiejska Ji 19, 
mieszkania 3. 12293
Potrzebna niania doświadczona do dziec­

ka sześciotygodniowego. Wiejska M 19, 
mieszkania 3. 12294  
Potrzebne sę panny podręczne do krawiec- 

cr.yzny. Wronia 43. ro. 9. 12325
Potrzebna jest guwernantka w średnim 

wieku, posiadająca gruntownie język pol­
ski, frnncuzki i muzykę. Mazowiecka 6, 
mieszkania 8, zgłosić się można od 11—12 
codziennie. 12317  
Panna kompletnie uzdolniona do staników 

potrzebna zaraz. „Marja i Michalina”. UJ. 
Leszno J& 4. 12350
Potrzebni sę uczniowie od 14—15 lat, do 

cukierni. Bielańska 22. 12335

Panny do staników i do maszyny potrzebne 
zaraz. Bielańsko M6, E. Wolkiewicz. 12343 

poszukuję zajęcia do gospodarstwa domo- 
I wego przy familji lub u pojedynczej oso­
by. Wkjosku róg Marszałkowskiej i Alei 
Jerozolimskiej pod lit. K. L. 12354
Panna zdatna do robienia krawatów, po­

trzebna. Ulica Złota M 49, m. 10. 12359
Potrzebne sę zaraz panny kompletnie uz­

dolnione do staników. Leszno Jb 23, Bie­
lińska._______ ___ ___________12264_____
Potrzebni sę zdolni czeladnicy do wodo­

ciągowej roboty. Wiadomość Złota Aś 21, 
mieszkania 15. 12148
Potrzebne staniczarki i podręczne do su­

kien. Mokotowska 55, m. 1, tuż przy placu 
św. Aleksandra.12047

0o sprzedania para szaf dębowych oraz 
kredensy, stoły, stoliki do samowaru, łóż­

ka orzechowe wiedeńskie, wszystko bogato 
rzeźbione. Chłodna J& 21, u stolarza, 11008 
Do sorzedania fortepian prawie nowy.

Ulica Hortensja M 7, m. Jś 4. 11123
Do sprzedania fortepiany krótkie, czarne 

za przystępną cenę, oraz przyjmuje się 
strojenie i reperacje. Senatorska M 10. Mil- 
ler. 11614
Do sprzedania: 1) dubeltówka Lanka- 

stra 12 kalibru (lufy K. Bernara); 2) przy- 
bory myśliwskie; 3) 1’onter angielski, ułożo­
ny w 3 polu; 4) Ubrania myśliwskie i do od­
stąpienia prawo polowania blizko Warsza­
wy. Dowiedzieć się można od godziny 10 ra­
no i do 3 po południu u szwajcara w b. pa­
łacu prymasowskim przy ulicy Senatorskiej 
Ja 15.  _______________ 12086
Do sprzedania kanapa i stół w dobrym 

stanie. Krakowskie-Przedmieście Ki 58, 
w i a d o mość u stróża. 12067  
Do sprzedania tanio szafy sklepowe, o- 

raz nisza wodocięgowa. Slizka M 58, wia- 
domość u stróża. 12090
Dwie maszyny pończosznicze szerokie M 13 

i 9 do sprzedania. Wiadomość magazyn 
mód, Świętokrzyska 3. 12105
Do sprzedania powóz faeton z fordeklem, 

w dobrym stanie. Wiadomość ulica Elek­
tor a 1 na M 51, u rzędcy domu. 12108 
Bo sprzedania łóżka pół francuzkie. No­

wogrodzka 16, m. 4. 12151
Do sprzedania 3 pługi Sacka oryginalne, 

nowe. Ulica Krakowakie-Przedmieście 
Jśi 2, wiadomość u stróża.___________ 12297
Do nabycia rozmaite żelaza do kwiatów 

i szafka do nich, jako też i prasa do wyci­
skania liści, która może być i do innego pro­
cederu nżytę. Wiadomość przy ulicy Twar- 
dej M 36, m. 10.________________ 12300
Bo sprzedania suknie, okrycia, kapelusze, 

paltocik dla chłopczyka. Piękna M 11, 
mieszkania 5.___________________ 12289

sprzedania dwa duże lustra w ramach
Łłorzechowych rzeźbionych. Chmielna Ji 54, 
mieszkania 8. 12339
Ko sprzedania meble z trzech pokojów i 
Iffortepian Hofera, wszystko w dobrym sta­
nie. Oględać można od godziny 11 runo do 
6 po południu. Bracka J& 17, mieszkania 10, 
na parterze. 1383
0wa konie cztero i pięcioletnie sę do sprze- 

dnnia z powodu wyjazdu, ujeżdżone pod 
wierzch i do zaprzęgu. Łazienki, ułański 
puik, u lekarza weterynarji Dowbora. 12129

O sprzedania około 300 korcy popiołu 
czysto drzewnego, przy ulicy Czerniakow- 

skiej .V 77,__________________ 12177
Fortepian 7 oktaw, czarny, mało używa­

ny do sprzedania. Nowy-Świat Tń 52. No­
wicki. 11782

Faeton nowy i używany do sprzedania. — 
Plac Witkowskiego Ki 3. 12071

Potrzebna panna znajęca dobrze krawiec- 
czyznę na wieś. Zgłaszać się hotel Angiel- 

ski M 28i 12084
Panny potrzebne są natychmiast do kra- 

wiecczyzny i do bielizny. Żabia M9, mie­
szkania 33, tamże jest do sprzedania szla­
frok ładny. 12286
RtTbli 50 za wyrobienie miejsca od 1 lipca 

rządcy majątku, człowiekowi młodemu, 
kawalerowi, byłemu właścicielowi ziemskie­
mu. Łaskawe oferty w kantorze tegoż pisma 
pod lit. A. B.11910
Sklepowa potrzebna zaraz do prowadze­

nia handlu towarów spożywczych i deli­
katesów z pewną gwarancją. Wiadomość na 
miejscu. Marszałkowska Ns 114, obok resta- 
tiracji. ,?388
ś> lusarscy czeladnicy potrzebni zaraz. Uli- 
yca Chmielna Jń 29. 12276

ćźeń potrzebny do handlu, w wieku lat 15, 
wpadający językiem polskim i niemieckim. 

Oferty złożyć w kantorze Kur. pod lit. N. S. 
1316. _____________ 12821_____
Wykończarki do pończoch potrzebne, pilno.

Oboźna M 10, mieszk. 15. 12313

Zaraz potrzebny uczeń do składu wiu. Dłu- 
ga 46- ___  , _______12271_____

Kopno i sprzedaż.
* dres fabrycznego składu dywanów, ser- 
fi wet i chodników Kiitynowieża. Mazowiec­
ka 16, wprost Erywańskiej. Ceny najniż- 
sze. 1115 
Biurko męzkie orzechowe zupełnie świeże, 

nie drogo. Marszałkowska M 76, mieśzka- 
nia 3. ________ ____________ 12042
Bilard, latarnia, szyld, bufet, lustro, stoły 

krzesła, portjery do sprzedania w restau- 
racji. Ulica Sienna Ti 3. 12135
Biurko francuzkie z 7 szufladami, prawie 

nowe, do sprzedania. Wiadomość u rzadcy 
w hotelu Angielskim. 12278* J
Bardzo tanio, do sprzedania urządzenie 

sklepowe oraż gazowe. Ulica Niecała 8, 
K. Benjamin. 12342

Fortepian sprzedaję ratami, wynajmuję, 
reperacje, strojenia przyjmuję. Miodowa 

kg 1._________________________9902
[Fortepiany i pianina krajowe i zagranicz- 
|T ne mało używane do sprzedania z poręcze­
niem. Krakowskie-Przedmieście 34, wprost 
Królewskiej. Tarnowski.____________ 11815
Fortepian Hoffera, 7 oktaw, blat metalo- 

wy, sprzedaje Maków. Solna 18. 11998
fortepian od C. do A. rs. 120. — Leszno 
[F Jfe 18, m. 65.________________ 12361
Fortepian Budynowicza rs. 150. Chmielna

Tś 7, strojenia, reperacje przyjmuje Ce- 
rulli. 12353

Kareta podwójna używana, fabryki Hesse- 
go za nizką cene. Hotel Dziekanka Kra­

kowskie-Przedmieście 56. 12299

bli, łóżka, szafy, szeslong, ko^ 
us. krzesła. Szpitalna 5. 12241

Korciki wyborowe niciane na letnie ubra­
nia męzkie i dziecinne po kopiejek 20 i 

sprzedaje skład fabryczny.— Kr,a; 1.701 
Przedm. 62, gmach Dobrocaynośct. 11/21

Fuzja dwulufowa zupełnie nowa, systemu 
Lancastra, celu centralnego, z futerałem 

i patron taszą, do sprzedania za rs. 30. Wi­
dzieć można od 3—5 po południu. Ulica Za- 
kroczymska Na 15, m. 33. 12314

Kołdry atlasowe jedwabne, wełniane i Ha­
ft nelowe poleca F. Bukowski i Ska, Sena- 
torska 8. dawniej Penkala. 1030

Garnitur mebli, łóżka, szafy, tualeta, umy­
walnia, kredens, stół, krzesła, otomana.  

Swigtokrzyzka 39, m. 2.  11970
garnitur meb 

moda, kreden;

Garnitur mebli mało używanych, do sprze­
dania. Niecała Jfe 11. Adamski. 11941

Kareta potrójna, fabryki Rentla, do sprze- 
dania. Mazowiecka 4, m. 1. 11788

mS-SM• “i

Sikorskiego*  _____-—-r— -----------------------
lEisyTgniotrwale najtańsze i najlepsze u

Bohtego, Nowy-Swiat 34. 42o

n

a

Pies wyżeł, ceter, do sprzedania, 
mość Świętokrzyzka 22, u stróża.

Sprzedaj? trzy szafy, dwie pary łóżek, 
tlbtolarz, Cnmielna ig. 12330

Z powodu wyjnzdn tanio do spT^dT^ 
para ładny ca powozowych koui. Wieisk2 

łi 19, stangret Adam, 12030 ' *

l'?isas2^,na Singora. mało używn-
mna, oraz fortepian Hofera do sprzedania. 
Łucka Jm 22, m. 16.12059

Sienniki gotowe drelichowe w pasy rs 1 
kop. 25, sprzedaje skład fabryczny’Kr'a- 

kowskie-Frzcdmieście J& 62, gmach Dobro­
czynności 11701

Meble, garnitury, otomany, szeslongi, sza­
fy, biurka, kredensy, tualety i inne pó nie- 

praktykowanie nizkich cenach. Krakowskie- 
Przedmieście 10, m. 4, wprost kościoła św 
Kr^łlt-______________________ 11969 ’

Z powodu wyjazdu są do sprzedania za, 
przystępną cenę meble używane, kryte 

włosom, składające się z kanapy, 2 foteli, 6 
krzeseł, stołu przed kanapę, wszystko w do­
brym stanie, obejrzeć można codziennie odQ 
do 12 w poł. i od 3—6 po południu. Hoża 
Ni 48, m. 2. 123°7

Effeble za bezcen! Garn!tu?czarny orze^Z 
Iftwy, lustra, rozmaite inne meble, szafy 
kredens, stół, krzesła, łóżka, biuro, szeslonli 
tracki. Róg Chmielnej X 37 i od ulicy Mar­
szałkowskiej Ju 1B8, m. 30. 11994

Meble po zwiniętym magazynie, rozmaita 
garnitury, ętomany, ezeslongi, szafy, kre- 

flensy i inne za bezcen. Róg Nowego-Swia- 
tu dom Sohlagera, wejścia z Wareckiej 1, 
stróż wskaże. 42259* 1

jr^Jańska J6 36, m, 3L 12083 
WWyu? praktyczna w wychowaniu dzieci, 
tyki; dająca dobrze nauki klasyczne, ję- 
UcypL^^ykę, szuka miejsca do początku-

i z’6ck Furmańska M 10, m. 37, gdzie 
 12044

’ Za^2e®n® »ę dziewczęta do fabryki lalek. 
6 e. Ai1*016 korzystne, nanka w krótkim cza- 
fr<^alkowska JtT__________ 11811

J Ut uczeń do handlu win, niemniej 
ty iv , , Pierwszeństwo będę mieć pracuję^ 

Wiadomość w warszawskiej 
K^-SLjliodowa M1" _________12113

pnnna do maszyny pońozoszni- 
^Ikanta ] 'vykończarkL sp61na12^oi ’

i, kie*0**^® jest panna podręczna do gu- 
tlW ulica Twarda M 21, wiadomość u 

1360

Tamo, do sprzedania mebli garnitur orze­
chowy, szeslong, sofa, otomana, kanapa, 

4 krzesła. Tanio! Ulica Ślizka M 10, stróż 
WMtaże,____________________ 12098 __
fełmane materjały sukniowe podwójnej 

szerokości, w pasy lub kraty, 30 kopiejek 
sprzedaje skład fabryczny. Krak.-Przedm.

62, gmach Dobroczynności. 11721

Raszyn* Singeru do sprzedania, świeto- 
krzyzka 48. m. 3, od 5—7.  12112

Meble bardzo tanio z kilku pokojów. Złota 
■*d 23, stróż wskaże. 12338

Masło śmietankowe funt kop. 35, jabłka 
amerykańskie białe na kompot i zupę pole­

ca skład towarów koloidalnych Władysława 
Biernackiego, Nowowiejska róg Podwala 0- 
bok kościoła po-Paulińskiego w Warsza­
wie. 12269

Bgeble tanio, garnitur czarny orzechowy 
IjEszafy, biura dębowe, krzesła, garnitur 
gabinetowy. Mokotowska Ji 59, przy placu 
św. Aleksandra, stróż wskaże. 10573

Pół tuzina chustek lnianych kolorowych 
obrębianych, pranych rs. 1 kop. 20, sprze­

daje skład fabryczny. Krak.-Przedm. Ni 62, 
gmach Dobroczynności. 11721

W ózek dla chorego do sprzedania za P°ł°- 
Wwę ceny. P. Kuliński, bandazysta 16 14, 
mres/kania 5, wprost św. Krzyza. 12346, 
"3 nowodu zmiany lokalu tanio sprzedam 3 
fcszafy. ^więtojorsha 28, stolarz. 12356 

araz do sprzedania w ciągu tygodnia me­
ble porcelana, stołowa bielizna i sprzęty 

o-ospo’darskie, od godziny 4 do 7 po . południu. 
VVaręcJ<ft 15, m. 4. 12290

Pół tuzina ręczników adamaszkowych, 
pięknych rs. 1 kop. 90, sprzedaje skład fa­

bryczny. Krakowskie-Przedmieście łś 62, 
gmach Dobroczynności. 11721

Wiado- 
12295

Sfieble 1 sprzęty domowe do sprzedania. — 
mswiotokrzyzk* J4 17, mieszkania 6. od go- 
dziny 10—4.  12263
Meble machoniowe, prawie nowe, lustro 

złocono do sprzedania. Marszałkowska 
fń luO, drugie piętro 7a. 12143

Pianino i meble z powodu wyjazdu do 
sprzedania. Jerozolimska 76, m. 6, od go- 

uziuy 10—12, a po południu od 5—7. 12078
Sążnie sosnowe. Ważne dla pp, właścicieli 

składów węgla, doskonałego wykładu le­
śnego, ścisłe, dobrej miary, zamawiać można 
po cenie przystępnej, przy zmniejszonym w 
tej porze ruchu węglowym, dobra sposobność 
przygotowania zapasów, dając zajęcie wol­
nym koniom. Wiadomość Chmielna 47, m. 16 
lewa oficyna w niedzielę między 3 n 5 go­
dziną. 11806
Szafa orzechowa rozbierana za cenę przy­

stępną jest do sprzedania. Twarda Aa 50 
mieszkania 11. 12160 *

Leszno M 80, mieszkania 1, lit. a, do sprzfc 
dama szaty 2, stół, krzesła, 12298 

Meble za bezcen! Garnitur czarny orze- 
kreP’ JU^ meble, sza-
kredens, stół, krzesła, lóżkr. biuro oto- 

n ann sznfku lustrzana. Marszałkowski 119 
na dole, w drugiej bramie, m. 15. 12019*
Mebl® za bezcen z~powodu zmiany mie'ł~ 

kama, z ośmru pokojów, całe urządzeń 
ino częściowo do sprzedania, tylko do’kwar 
talu. Marszałkowska J6 m brama pierwsze 
piętro, mieszkania 10. pierwsze
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Restauracja do odstąpienia. Wiadomość
Cii mieli, a JA 68. 11799

©klep wiktuałów tylko z powodu słabości 
^do sprzedania. Wilcza 9. 12360

4 pokoje, balkony etc., 1 lub 2 piętro, 
blizko Marszałkowskiej, Złota 2. 12023

I okal na zakład mechaniczny, składający 
Lsię z mieszkania, warsztatów, góry, oraz 
oddzielnego podwórza, potrzebny zaraz. Adre­
sować: Konrad Pohl, Chłodna JA 10. 12358

Oubli 10,000, 9,000, 8,000 i inne do uloko- 
fiwania na hypoteki domów w Warszawie. 
Wiadomość Krucza 23, mieszkania 9, od go­
dziny 3 po 5 po południu.12362

(Lklep mączny do odstąpienia w dobrym 
^punkcie. Wiadomość w kiosku plac Tea­
tralny. 12355

Rubli 4,000 potrzebne są na spłacenie dłu­
gu hypoterznego nu nieruchomość przy u- 
licy Hożej. V*iadomość w kantorze Kurjera 

Warsz. pod lit. A. W._____________12274

©tajnie z wozownią choćby wspólną, lecz 
y w blizkości placu Teatralnego, kto ma do 
wynajęcia, raczy swój adres nadesłać do 
warszawskiego przedsiębiorstwa pogrzebo- 
wego, Senatorska 32.1358

Restauracja lub szynk jest do odstąpie- 
Sinia na Pradze, wprost budującego się ko- 
ścioła. Wiadomość na miejscu JA 184. 12034

Obszerny skład murowany, sklepiony, do 
najęcia każdego czasu, przy ulicy Śliskiej 
pod JA 35—1473/4, wiadomość tamże, u za­

rządzającego.12023

Sklep spożywczo-dystrybucyjny, z elegan- 
ckiem urządzeniem i mieszkaniem do 
sprzedania. Królewsku JA 31. 12312

2 pawie i pawica do sprzedania tanio. — 
Wiadomość u stróżu domu Krakowskie- 
Przedmiescie Ki 58. 12324

Zakład felczcrskijest do sprzedania. Wia­
domość przy ulicy Nowy-Świat JA 17, w 
zakładzie felczerskim. 1371

Letnie mieszkania blizko stacji Wołomina.
Las sosnowy, kąpiel, żywność, komunika­

cja dogodna. Adresować doktorowi Koral- 
kie wieżowi. 12287

Interesa liandl. i majątk. 
j^ardzo tanio sklep spożywczy i dystrybu- 
Ocja do odstąpienia. Podwale JA 13. Tamże 
kufer duży podróżny do sprzedania. 12102

Pokój do wynajęcia, może być umeblowany 
i całodzienne utrzymanie. Miodowa 15. 
mieszkania 35. 12126

Francuz życzy umieścić się na wakacj* 
Żądania umiarkowane. Mokotowska 5* 
Manier. 12128

Zaraz do oddania na stancję jedenastole­
tni chłopczyk, z warunkiem umieszczeniu 
w gimnazjum. Oferty w kantorze Kurjera 

pod .Stancja.”________ _______ 12134
Tl a rs. 5 miesięcznie pokój do odnajęcia dla 
^.kobiety od 1 lipca. Nowo-Wielka 3, mie­
szkania 10. 11194

Rubli 15,000 do 20,000 potrzeba na dom. — 
Nowy-Świat JA 38, na spłatę.12060

Sklep z naftą i mydłem do wynajęcia od
1-go lipca. Róg Krochmalnej i Ciepłej 

JA 22. 11977

Spokoje, razem Inb pojedynczo, z mebla- 
_mi, w każdej chwili. Włodzimierska 16, 
mieszkania 8. 12341

Do wynajęcia zaraz: 2 pokoje, wygodnie 
i elegancko umeblowane, z przedpokojem 
oddzielnym, z usługą, samowarem, na żąda­

nie obiady. Chmielna JA 24, mieszkania 9, 
wiadomość u stróża. 12307

F oszukuje się w okolicach ulicy Leszno 
pokoju umeblowanego z całkowitem utrzy­
maniem, przy familji niemieckiej. Oferty pod 

lit. F. W. 12334

©klep spożywczy z dystrubucją do odstą- 
ypienia z dogodnem mieszkaniem z powodu 
śmierci właściciela za rs. 100. JA 63, ulica 
Marszałkowska. 12329

> ifukww Łi44ifc (Łowy 3,C86oaeaoU,eBeypo» Bapwa»» V (iii) heua 1666
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Lokal parterowy, złożony z 3-ch pokojów 
obszernych i widnych, z wejściem para- 
unem, zdatny na kantor kupiecki, kancelarję 

notarjusza lub adwokata, albo też na maga­
zyn mód, jest do wynajęcia od 1 stycznia 
1888 r., w domu róg Miodowej i Senatorskiej. 
Wiadomość w składzie herbaty, Sergjusza 
Perłowa, Senatorska, wprost szkoły jun- 
krów. 1386

Lokale.

Do wynajęcia od każdego czasu cztery 
pokoje, przedpokój i kuchnia, elegancko 
umeblowane, w całości lub oddzielnie, za ce­

nę bardzo umiarkowaną. Ulica Złota JA 3, 
mieszkania 6. 12104

Otwock, 2 pokoje, kuchnia, duża werenda 
do odstąpienia, wśród lasu, blizko stacji. 
Elektoralna 53, mieszkania 3, do 12-tej w po­

łudnie. 12315

Poszukiwanem jest mieszkanie, złożone 
z 3 pokoi, kuchni, z wszelkiemi wygoda­
mi, o 2 wejściach, o ile możności w środku 

miasta, w domu czysto utrzymanym. Oferty 
pod lit L. G. w Biurze ogłoszeń, Senator­
ska 26. 1326

Sklep spożywczo-dystrybucyjny zaraz do 
odstąpienia, mieszkanie obszerne, komor­
ne tanie. Nowy-Świat 12. 10963

Dnia 16 b. m. zgigął pies mops, znalazc* 
odesłać zechce za nagrodą na ulicę Długi 
21, mieszkania 1. Nieprawy posiadacz sądo- 

wnie odpowiedzialnym będzie. 12333

Do Krynicy wyjeżdżająca osoba mlod»> 
z wyższem wykształceniem, szuka odpó' 
wiedniego towarzystwa na wspólny koszt- 

Hoża 68, mieszkania 6,12027

Pięć pokojów frontowych, z balkonem, 
8 przedpokojem, pasażom, kuchnią, rubli 
czterysta rocznie, do wynajęcia. Nowy-Świat 
12, mieszkania 5. 12357 Dnia 16 wieczorem zginął pies, dog popie' 

laty, z białemi nogami. Łaskawy znalazc* 
zechce odprowadzić na ulicę Włodzimierską 

pod JA 16, do stróża, za sowitą nagrodą, 12053

Pokój z osobnem wejściem, przy familji, 
potrzebny dla osoby płci żeńskiej. Adres 
zostawić w kantorze Kurjera Warsz. pod zna­

kiem: „Pokój J, M.”12212

Dwa lub trzy pokoje umeblowane, fortepian, 
do odnajęciu na dwa miesiące. Nowo- 
grodzka 24, mieszkania 8. 12344

potrzebny pokój lub wspólne mieszkanie, 
j dla przyzwoitej kobiety, z prawem wywie­
szenia znaku. Adresy składać w kantorze 
Kurjera lit. F. F.12190

V posesji przy ulicy Jerozolimskiej!)*
1582EA III, nowy JA 65, są do wydzier­

żawienia od św. Jana r. b., lnu zaraz: róż­
ne drobne mieszkania, nadto magazyn wiel­
ki, suchy, z podłogą z cegły na cement uło­
żoną, cztery stajnie, wozownia i szopo, 
wszystko na obszernym dziedzińcu. Tamże 
są do sprzedania: Waga do ważenia wozó* 
obładowanych, trzy maszyny i 9 stągwi wy­
bielanych do mieszania ciasta, czekolady, 
stearyny i t. p. mass,—powóz na 4-ry osoby, 
kareta nu trzy osoby i powozik 1-no kon­
ny, wóz z platformą na resorach i osiach 
żelaznych, nakoniec kilka bufetów i szaf do 
urządzenia sklepów, oraz dwa biura z pul­
pitami. Wiadomość w sklepie pieczywa lub 
u rządcy domu w tejże posesji._____ 12115^

Letnie mieszkanie w Wawrze, niedaleko 
przystanku kolei, jeden lub dwa pokoje do 
wynajęcia; para koni, amerykan do sprzeda- 

nia. Wiadomość: Złota JA 54 nowy. 12308 
i etnie mieszkanie, 3 Inb 2 pokoje, tanio, w 
L,ładnym parku, miejscowość piaszczysta, 
jest las, kąpiel, produkta na miejscu, nieda­
leko Skierniewic. Wiadomość: Miodowa, w 
kancelarji hypotecznej miejskiej, od 10-tej 
do 3-ciej.12118

Tlefiry, cretony, perkale po cenach nigdzie 
£uie bywałych, sprzedaje skład fabryczny. 
Krakowskie-Przedmieście JA 62, gmach Do­
broczynności. 11721

Do wynajęcia 5 pokojów z 2 balkonami, 
na 1-m piętrze, rocznie 360 rubli, od 1-go 
lipca r. b. Szczygla 3—5, stróż wskaże. 12282

Dwa pokoje umeblowane, na 1-m piętrze, 
od frontu, do wynajęcia od 8 lipca do 8 
września, za rs. 20 miesięcznie. Ul. Marjen- 

sztadt Ni 4, m. 4.12281

Sklep spożywczy, bardzo dobrze procentu­
jący, do wynajęcia od 1 lipca. Róg Kro- 
chmalnej i Ciepłej 22.11976

Od 1-go lipca 4 pokoje z balkonem, przed­
pokój i kuchnia, na 1-m piętrze, 4 pokoje, 
przedpokój i kuchnia, na parterze, ze zle­

wem i wodociągiem i sklep na dystrybucję 
lub restaurację. Sienna JA 18, u rządcy. 12167

Pokój do wynajęcia, z osobnem wejściem. 
Daniłowiczowska 6, mieszk. 12. 12364

Piekarnia nowo-wystawiona, podług naj­
nowszego systemu do wynajęcia od św. Ja­
na r. b. Wiadomość: Rybaki JA 8—>10. 12174

Zaraz do wynajęcia pokój frontowy, ume­
blowany, usługą, samowarem, za rs. 9 mie­
sięcznie; tamże pomieszczenie dla przyzwoi­

tej kobiety, przy jednej wdowie. Smolna 
JA 19, mieszkania 8. 12316

Eftiękna 4.—Plac Ujazdowski, 6 i 4 pokojów 
|z kuchniami, do wynajęcia od 1 lipca. 11789 
Potrzebno mieszkanie letnie, trzy pokoje i 

kuchnia, w lesio sosnowym. Górski. Ele­
ktoralna 4.1365

Hoża 8, strona słoneczna, sześć pokojów 
pierwszo-piętrowych 660 rs. Trzy po­
koje 360. 10354J

Doniesienia rozmaite.
Akuszerka Hf. L., z dyplomem medyko- 

chirurgicznej nkademji, zaopatrzona uten- 
syljami gwarantnjącemi zdrowie położnic? 
radzi w krytycznych okolicznościach, przyj­
muje damy sekretne; pokoje oddzielne. Umie­
szczenie dziecka, słabość od 15 rubli. Nowy- 
Świat JA 55, mieszkania 4. 11971

Akuszerka Śliwowska przyjmuje osoby 
spodziewające się słabości, od rs. 15, * 
umieszczeniem dziecka. Krucza JA 20. 12351

Do wynajęcia, Nowogrodzka 1, lokal zło­
żony: z 6-u pokojów, przedpokoju, kuchni, 
na pierwszem piętrze, również 3 pokoje, 

przedpokój, kuchnia, na 3-m piętrze, wszel­
kie wygody. Wiadomość u stróża, 10660

Do wynajęcia od 1 lipca pokój i przedpo­
kój, na 3 piętrze. Wiadomość u stróża do­
mu, Krakowskie-Przedmieście JA 58. 12323

Z powodu wyjazdu do odstąpienia sklep 
mydlarski Wiadomość w kiosku wprost 
j domu Roeslera. 11319
powodu nieprzewidzianych okoliczności 

(f,jest do sprzedania księgarnia antykwar- 
ska, złożona przeważnie z dzieł polskich, eg­
zystująca kilkanaście lat na jednej z ulic 
ruchliwszych. Wiadomość tamże ulica Świę­
tokrzyska JA 19.________________12306

jprocent niżej szacunku. W skutek 
^nieprzewidzianych okoliczności jest do 

odstąpienia zaraz bardzo korzystny, fabry- 
czno-gnjanteryjuy interes z wyrobioną kli- 
jentelą. Utrzymanie pewne. Wiadomość biu- 
ro tólsgrafów ul. Kotzebue. Ł. Meyer. 12046

Bez wynagrodzenia pragnie wyjechać z® 
granicę jako towarzyszka, osoba młodn» 
poddana anstrjacka, znająca języki, polski, 

francuzki, niski, niemiecki, oraz krój. 
Oferty: kant. Kur. Warsz. litera B. 12337^ 
(Chłopczyk nie chrzczony jest do oddani* 
yna własność. Ulica Piekarska JA 6.mieszka- 
nia JA 4. 12363

Konkurencja.” Kantor przewozowy, pla
Zielony, załatwia ekspedycje i przewozi 

towarów i wełny na wszystkich koleją6®; 
Przeprowadzki i opakowanie mebli. Skrzl 
nie gotowe i na obstalunek. 1223

Kwit sznurowy na rs. 500 z kassy towart?' 
stwa wzajemnego kredytu warszawskiej 
wydany Lewemu Gutgeldowi z d. 25 listo!1® 

da 1872 r. za JA 891 zaginął. Znalazca zechL 
złożyć do kancelarii tejże kas._____ 12326^
RBałżcństwo bezdzietne życzy sobie prZ$, 
Jfljąć dziecko na garnuszek. Ulico Krzy*r 
Koło 12, mieszkania 11.________ 12340
Mowo-otworzony magazyn ; praco**1' 
||ubiorów kościelnych Jadwigi Barono*^ 
Reiskiej. Nowy-Świat 51, (róg Warecki^ 
poleca dywany i hafty kościelne i salon®*/, 
materje, galony, oraz wszelkie robótki d*p 
skie.________________________11768
Obiady prywatne, bardzo smaczne, na ró|® 

ceny. Nowolipie 25, mieszkania 22.

Fics mops, przy ulicy Mazowieckiej 4, ,ji 
zaginął. Znalazca wynagrodzony bęa 
przy oddaniu go.______ _______12285__

Pudel biały, ostrzyżony, przybłąkany 15'$., 
b. m., można odebrać za zrwotem kos*1

po trzch ogłoszeniach pies przechodź* 
własność. Piękna JA 16. 12031

Z powodu wyjazdu, do wynajęcia w domu 
pod JA 28 przy ulicy Podwale, salon, trzy 
pokoje z kuchnią, przedsionkiem i wygódką- 

wiadomość na miejscu._______ 11035
*9ądane, umeblowany pokój, z osobnem 
Z,wejściem, przy zacnej familji, w blizkości 
placu Teatralnego. Oferty pod E. G. 13, do 
kantoru._____________________ 12040_____
2 pokoje, kuchnia, 1-sze piętro, obszerne, 

miesięcznie 19, mniejsze wyżej: 15.12 ru­
bli. Mostowa 16. 12280

Ho odstąpienia zaraz na dogodnych wa- 
lyrunkach zakład handlowy, egzystujący w 
Warszawie lat kilkanaście, zupełnie zorga­
nizowany, z inwentarzem i zapasami liczną i 
pewną klijentelą, przynoszący zysku około 
14 tysięcy rubli rocznie. Kapital wymagalny 
zaraz 6 tysięcy rubli, reszta na rozplały. — 
Bliższe szczegóły powziąść można w kanto­
rze Okopowa JA 10, wprost Grzybowskiej, w 
godzinach rannych do 10 i od 6 do 8-ej wie­
czorem. 12331

Bo wydzierżawienia folwark w gubernji
Piotrkowskiej włók 23, bez żadnych słu­

żebności. Także dwa folwarki w gul?. War­
szawskiej włók 43, lub pojedynczo, jeden 
włók 23, a drugi włók 20, bez żadnych służe­
bności. Oferty w kantorze Kurjera Warsz. 
pod lit. 8. B. 12310

Do wydzierżawienia browar bardzo do­
brze urządzony z firmą wyrobioną, w hliz- 
kości Warszawy. Oferty w kantorze Kurje­

ra W. pod lit. R. P,12311

Tanie lokale, 3 i 4 pokoje z kuchniami, 
wszelkie wygody. Piękne położenie przy 
ogrodzie, świeże i zdrowe powietrze, dom 

czysto utrzymywany. Ulica Lipowa JA 5, 
blizko Oboźnej. 1185

J'anio! Sklep obszerny z oknem wystawo- 
wem i pokojem, do wynajęcia od 1 lipca. 

rólewska JA 39, wprost giełdy, gdzie był 
telegraf rządowy. Wiad. u rządcy. 12304

Szynk do sprzedania. Wiadomość Kroch­
malna JA 38. 11626

Sklep wiktuałów korzystny sprzedam ta­
nio z powodu wyjazdu. Ul. Wązki Dunaj 
JA 16. 12132

©klep spożywczy do sprredauia. Ulica Le- 
Mszno JA 9. 12328

Trzy pokoje z kukhnią i wszelkiemi wygo­
dami do wynajęcia. Leszno 33, wprost ko­
ścioła. 1384

W nowo wykończonym domu przy ulicy 
Ordynackiej JA 7, obok cyrku, do wyna­
jęcia od 1 Lipca sklep narożny z dwoma 

wystawowemi oknami i dwoma pokojami z 
kuchnią, wiadomość, Ordynacka JA 10, u 
stróża. 12120

3 rymarskie maszyny do szycia mało uży­
wane, można tanio nabyć u F. Eiernath. — 
Senatorska 32._________________ 12201

k°P- funt kawioru krajowego, co­
lly dzienie świeżego w handlu Jana Bar­
told. Marszałkowska 138. 1387

Letnie mieszkania na stacji Otwock, złożo­
ne z 2, 3, 4, 6 pokojów, z kuchniami, we- 
rendami i piwnicami do wynajęcia za umiar­

kowaną cenę. Wiadomość na miejscu u p. 
Diehla, lub w Warszawie Krucza 40, mie- 
szkania 3. 12074_____
Mieszkanie lotnie w środku miasta, do 

wynajęcia od 1 lipca do 1 wrześ. dwa po­
koje umeblowane, z oknami, balkonem na o- 
grody, z kuchnią, przedpokojem. Daniłowi- 
czowska JA 10, m, 10.12072

Do odnajęcia od 1 lipca za rs. 10 miesię­
cznie, pokój umeblowany, z usługą, przy 
familji, dla osoby lubiącej spokój. Adres: 

Złota 16, m. 9, w drugiej bramie. 12029 
nługa 6, do wynajęcia od 1 lipca salon, 2 
Upokoje, alkowa, pokoik ciemny, przedpokój, 
kuchnio, śpiżarnia zlew, 3 wejścia, 2-e piętro, 
front. 12093

Dom za Nowo-Zielną, Zielna 41, do wyna- 
jęcia 3, 5, 6, 10 pokojów.10819

ftom w rodzaju willi iróżnemeble dosprze- 
ydania. Ulica Parkowa JA 21, za rogatką 
Belwoderską, u właściciela. 1390
Etom murowany parterowy wraz z dużym 
gjplacem, do sprzedania za umiarkowaną ce­
nę. Wiadomość ulica Złota JA 65, u właści­
cielki. 12291
Ro sprzedania za rogatką Powązkowską 
ydomek murowany i drewniany z ogród­
kiem i lodownią. Wiadomość przy ulicy Or­
dynackiej JA 10, w składzie wędlin Du- 
soge. 12121
*?omi majątek ziemski do sprzedania lub
^zamiany. Zielna 9, m. 2. 12211
Kom żądany do kupna, wartości 30,000 do

35,000 rs. bez pośrednictwa. Oferty przyj­
muje kantor Kurjera pod lit. F. W. 12015
tjapitały 25,006, 10,000, 8,500 rs. na domy. 
g^Rymarska JA 14, na 2 piętrze od frontu, 
rano do 10 i od 1—5. 12021
Łł awiarnia do sprzedania. Wiadomość u- 
pl li ca Leszno 27. 12172
kawiarnia do sprzedania, egzystująca od 
g^lat 14-tu. Ulica Nowomiejska JA 17. Wia­
domość na miejscu. 11264
fc"toby miał do sprzedania dom niewielki 
g^lub place zaraz za rogatkami Mokotow- 
gkiemi, Belwederskiemi lub Marymontskie- 
mi, raczy pozostawić dokładny opis wraz z 
ceną w biurze ogłoszeń pp. Rajchmnn i Fren- 
dler, Senatorska 26, pod lit. J. B. 8. 1331
Elpajątek ziemski w blizkości Skierniewic, 
liśwJók 22, dobrze zagospodarowany, z 
kompletnemi inwentarzami i budynkami, o- 
raz ogrodem, do sprzedania lub zamiany na 
mały folwarczok w blizkości Warszawy. 
Wiadomość Nowogrodzka 24, m. 12. 11973
beagle są do sprzedania z powodu wyjazdu.

Ulica Pańska JA 21. 12109
K.'i agle do sprzedania zaraz z powodu sla- 
|ę?bości. Ulica Dzielna JA 17. 12347
Sj* agle do sprzedaniu w dobrem wyrobio- 
|||nem miejscu. Nowolipki JA 53. 12200
poszukuje się kupna apteki z obrotem o- 
j koło 3,000 rs. bez. domu, zaraz. Wiado­
mość w aptece SS-ów Wróblewskiego. Kra­
kowskie-Przedmieście. 12176
Liragnę kupić majątek bez pośrednictwa 
jwłók od 12 do 22. Z wykreślonemi serwi­
tutami, domem murowanym, ogrodem, zabu­
dowaniami. inwentarzem. WymaSa.m okaza­
nia świadectw, planu i kilkoletnich rege­
strów. Zgłaszać się Hoża JA 68, m. 4. 11932
fóotrzeba na dobrą hypotekę 400 rs. Ma- 
frjensztadt JA 19, mieszkania 5, Nowa­
kowski. 12301
(potrzeba 3,000 rs. na spłatę takiej że sumy 
B*dobrze lokowanej na domu w Warszawie. 
Zielna 11, m. 5, od 3—5. 12292


